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Wychodzi codziennie z wyjątkiem niedziel i świąt. 
„Do „Dziennika“ dołącza się co tydzień „TYGODNIK SPORTOWY“, 

Redakcja otwarta od godziny 8—12 przed południem i od 5—6 po południu, 
h Redaktor naczelny przyjmuje od godziny 11—12 przed południem. 
a Rękopisów niezamówionych nie zwraca się. 
ę Redakcja i Administracja w Bydgoszczy, ulica Poznańska 29/80. 
u Filje: w Bydgoszczy, ul. Dworcowa 2 — w Toruniu, ul. Mostowa 17 . 

w Grudziądzu, ul. Groblowa 5, 
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| Jeszcze o złagodzeniu 


| Czy już nadszedł czas na robotę pa- 
cyfikacyjną? — Kto winien pierwszy 
wyciągnąć rękę do zgody? — Dla Częstochowa, 9 sierpnia 1929 r. 
| czego już teraz należy w tym kie. Z inicjatywy Zarządu Głównego 
I runku działać? N Chrześcijańskiego Zjednoczenia Zawo- 
Ha dowego z siedzibą w Warszawie odbył 
| Rzucona przez nas myśl pacyfika- | się w dniu 7 sierpnia rb. w Częstocho- 
| cji czyli złagodzenia walk partyj- wie w lokalu Chrześcijańskich Związ- 
l nych i tem samem doprowadzenia do | ków Zawodowych, (Krakowska 24) 
| takiego pokoju wownętrznego, jaki | Zjaza, mpemomoenionyeh przedstawi- 
i M Eo a Por ków Ghrześcijańskiego ruchu zawodo- 
> NORSE 3 y “` | wego z Warszawy, Katowic, Krakowa, 
Oczywiście tylko tej prasy, która nie Lwowa, Bydgoszczy i Poznania, 
traktuje walki politycznej jako je- Zjazd poświęcony był sprawie unifi- 
dyną rację swego bytu, a chciałaby | kacji Ch. Z. Z. Przewodniczył pose? 
szczerze służyć narodowi i państwu. | Franciszek Urbański, prezes Ch. Z. Z. 
| . Tem się tłomaczy, że prasa skrajnie | w Warszawie. 
| lewicowa milczy jak zaklęta, a en- | Fo wygłoszeniu referatu o unifi- 
decka potraktowała myśl przez nas | Kacji Ch. Z. Z. przez p. Musioła nastą- 
rzuconą w sposób jej jedynie wla- piła carmina dyskusja, w wyniku któ- 
ściwy. Z jej łamów rozlegają się ta- Gi SĘ pA SEs AS 
kie głosy: My mamy robić jakiekol- = : 
wiek ustępstwa? Komu? Wszak my 
jesteśmy narodem i jego sumieniem! 
Kto chce z nami mówić, musi się 
przed nami najprzód upokorzyć 
i uznać nas jako jedynych strażni- 
ków znicza narodowego. 


Tak mniejwięcej odezwała się 

i „Gazeta Warszawska”, centralny or- 
| gan endecji, a za nią rozległo się 
' w innych pismach i pisemkach en- 
| deckich: my, my, my — nie bez nas, 
| a my nie chcemy i basta! W wywo- 
| dach tego typu pism uderza niesły- 
chana pewność siebie, niczem nie- 

i uzasadniona i przechodząca wszel- 
| kie granice megalomania (choroba 
T na wielkość), tak przykre sprawia- 
jąca wrażenie, że nawet spokojny 


przybywają do Berlina liczne delegacje 
„Reichsbanneru”. Ogółem ma zjechać 
do stolicy 150 tysięcy członków „Reichs. 
banneru* jako przedstawiciele 4-miljo- 
nowej organizacji pozostającej ped ko- 
mendą Hoersinga, nazywanego „katem 
G. Sląska“, 

Wobec zakazu demonstracji komuni- 
stycznych w niedzielę odbyły się one już 
w piątek i odbyć się mają w ciągu dzi- 
siejszej 
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istniejące Chrześcijańskie Związki Za- 
wodowe w Polsce w jedną organizacyj- 
ną całość. 

Dla zrealizowania tej uchwały przy- 
jęto szereg postulatów i wniosków or- 
ganizacyjnych i finansowych oraz 
wyłoniono Komisję Qrganizacyjną w 
składzie pp. F. Urbańskiego — Warsza- 
wa, M. Musioła — Katowice i E. Bigoń- 
skiego — Bydgoszcz. Komisja powyższa 
w porozumieniu z Zarządami Central 
Warszawskiej i Katowickiej ma zając 
się wprowadzeniem w życie powztię- 
tych uchwał w jaknajkrótszym czasie. 

W ten sposób zabiegi przywódców ru- 
chu chrześcijańsko-społecznego, pra- 
cujących usilnie nad unifikacją chrze- 
ścijańskiego ruchu zawodowego, u- 
wieńczone zostały pomyślnym skut- 
kiem. 


„Republika“ niemiecka zagrożona 


przez komunistów i nacjonalistów. 
Bojówki socjalistyczne podtrzymują całą „republike“; 


C elsfonem od własnego korespondenta). 
Berlin, 10. 8. Na jutrzejszą niedzielę | doszło do starcia pomiędzy komunista- 


mi a członkami Reichsbanneru, przy- 
czem jeden człowiek został zabity a 
czterech ciężko rannych, 


Prasa nacjonalistyczna usiłuje nada- 
remnić obchód  10-lecia republiki, o- 
strzegając rodziców, aby nie posyłali 
w niedzielę swoich dzieci na ulicę, gdyż 
grozi im tam dostanie się wśród bójki 
pomiędzy komunistami a członkami 
Reichsbanneru. B. 


zwykle „Głos Narodu” (organ Ch. D. 
w Krakowie), traktujący endecję 
| życzliwie i z wyrozumieniem, mocno 
się na nią oburzył i powiedział jej 
4 kilka gorzkich słów prawdy. 
) Inne pisma jak „Rzeczpospolita? 
h 4 łódzki „Rozwój” zajęły się poważ- 
nie myślą przez nas rzuconą (rów- 
nież sanacyjny „Głos Prawdy”, 
o czem przed tygodniem pisaliśmy). 
p Wymienione dwa pisma zamieściły 
w tym tygodniu artykuły, którym 
M koniecznie więcej poświęcić należy 
uwagi. 
„Rzeczpospolita” uważa, że jeszcze 
nie nadszedł czas na rozpoczęcie akcji 


Warszawa, 10. 8. (tel. wł.) Do Nowego 
Sącza, na zjazd legjonistów wyjeżdża- 
ją ministrowie: Składkowski, Matu- 
szewski,  Moraczewski, Staniewicz i 
Kwiatkowski. Z wojska gen, Rydz-Śmi. 
gły, Sosnkowski i szereg wyższych woj- 
skowych. W czasie zjazdu Polskie Ra- 
djo zainstaluje w Nowym Sączu mikro- 
fony, i będzie podawać przebieg zjazdu 


jów pokoju i wojny, przed każdem za- 
warciem pokoju, następuje zwykłe za- 
wieszenie działań wojennych, czyli ro- 
zejm, ` 


Ciężkie warunki gospodarcze czasów 
ostatnich sprawiają, 
w społeczeństwie potęguje sie. 


4 i 

| nad pokojem wewnętrznym w Pol- } SORS 

|| sce. Autor artykułu tamże umiesz- jasio! ke sm eae dra 

|  czonego pod tytułem „Czy już czas?” pani poeniki REA ONY 

. p b 3 „ciła na ostrości i drastyczności, ani nie 

l P. Wacław Gr abowski uważa, ze ustały próby rozbijania stronnictw, 

I Buddą przedwcześnie na Fw akcję. niszczenia ich wpływów w organiza- 
wierdzenie swoje tak uzasadnia: cjach społecznych i samorządowych, ani 

l „Dość często na temat pacyfikacji też działacze polityczni nie zaprzestali 

, miałem możność w ostatnich czasach rancana a maji n sR PFARA 

i rozmawiać z ludźmi, należącymi do róż- ników i mieszania ich z błotem, 

4 nych obozów, którzy zgodnie stwierdza- Dalej powiada p. W. Gr., że na- 

z ją, iż nie nadszedł jeszcze czas na stwo- | stroje w społeczeństwie nie są jesz- 

i rzenie pomostu porozumienia, a nawet | cze podatne dla wszczętej przez nas 

j; wógóle mają wątpliwości, czy to w na- akcji, a to z winy B. B., od którego 

y szych yarunkddi da się przeprowadzić, | winna wyjść inicjatywa. 

f gdyż społeczeństwo polskie, nie mogąc „Objektywnie patrząc na rzeczy — 

j z całkowitą swobodą decydować o sobie, powiada — trzeba stwierdzić wyraźnie, 

5 z wielką rezerwą odnosi się do wszel- że zainicjowanie pacyfikacji winno wyjść 

} kich porozumień, y od strony, która dotychczas była ata- 

- Według odwiecznych praw i zwycza- kującą. 


że rozgoryczenie 
Podsy- 


Z) 


Większość legionistów 
niezadowolona z kamaryli, 


która odsunęła ich od „dziadka“. 
Zjazd w Nowym Sączu zapowiada się burzliwie. 


na całą Polskę. Najgłówniejsze momen- 
ty przypadają w dniu 11 bm. w godzi- 
nach od 11—1 i od 6—7 po poł. Wśród 
legjonistów znajduje się poważna grupa 
niezadowolonych, której przewodzi Wy- 
żeł-Ścieżyński, stąd udział miarodaj- 
nych osóh (Prystor?) będzie w tym ro- 
ku mniejszy niż zwykle. 
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licznościach jest nietylko niewskazane 
ale wprost niebezpieczne." 


I dla tego, choć widoki na powo- 
dzenie akcji pacyfikacyjnej są słabe, 
to popróbować nigdy nie zawadzi. 

„Jeżeli da się choćby tylko wpłynąć 
na pewne lepsze wzajemne traktowanie 
się przeciwników politycznych — już 
podjęte wysiłki pacyfikacyjne nie będą 
daremne.“ 


Z tego właśnie względu akcja na- 
sza podjęta została. 

Mniejwięcej w ten sam, co „Rzecz- 
pospolita” ton uderza łódzki „Roz- 
wój”, zwykle idący po linji endec- 
kiej, którego endecja się jednak wy- 
piera, a który niedawno zamieścił 
ów zapalczywy przez nas przytoczo- 
ny artykuł. Widocznie przyszedł do 
przekonania, że wówczas przeholo- 


canie wałki wewnętrznej w takich oko- | wał, Obecnie zamieścił rozumny ar- 


Przedpłata wynosi w ekspedycji i agenturach 3.00 zł. miesięcznie, 


9.00 zł. kwartalnie; przez pocztę w dom 3.36 zł. miesięcznie, 10.08 zł. kwartalnie. 
Pod opaską: w Polsce 7.00 zł, za granicę 9.50 zł, miesięcznie, 


W razie wypadków, spowodowanych siłą wyższą, przeszkód w zakładzie, 
strajków itp., wydawnictwo nie odpowiada za dostarczanie pisma, 
a abonenci niemają prawa do odszkodowania, 


: Bydgoszcz 1299, 699, Toruń 809, Grudziądz 294, 


BYDGOSZCZ, niedziela dnia 11 sierpnia 1929 r. Rok XXH. 


Doniosła uchwała. 
e walk partyinych. Unifikacja chrześcijańskich zwiazków zawodowych 


postanowiona. 
(Od własnego korespondenta „Dziennika Bydgoskiego"). 


tykuł, którego najważniejsze ustępy 
brzmią następująco: 

„Wobec ogromu zadań piętrzących się 
przed Polską, — wobec niebezpieczeństw 
i fatalnie się układających konjunktur 
międzynarodowych — zjednoczenie ide- 
Ologji polskiej, staje się wprost palącą 
koniecznością. 

I dlatego dzisiaj sądzenie przewrotu 
majowego pod kątem legalności i prawo- 
rządności, jest anachronizmem, nad któ- 
rym, już przeszła wartka fala historji. 

Otóż, nakazem rozumu stanu, byłoby 
jak najprędzej wyciągnąć ze zbrojnego 
czynu marsz. Pilsudskiego, możliwie du- 
żo płusów dla narodu i dła Państwa, a 
dla tego koniecznem jest jak najrychlej- 
sze zasypanie tej przepaści, która dzieli 
sanację od narodowych sfer społeczeń- 
stwa. 

Dosyć tej waśni, niczgody, Ścierania 
sił własnych i mącenia kadzi narodowej, 
z której najtłuściejsze rybki wybierają 
inni. 

Rzecz prosta, eały klucz od sytuacji 
leży tu w rękach obozu narodowego, gdyż 
narodowcy w imię dobra ojczyzny goto- 
wi są do zapomnienia wszelkich uraz i 
do zrzeczenia się wszelkich osobistych 
animozji i ambicji. 

Polska ciągle znajduje się w położe- 
niu chorej, na której trzy lata temu do- 
konano „cesarskiego cięcia", od tego cza- 
su czeka nadaremnie na... dokończenie 
operacji. 

A czas leci — krew upływa, chirurg 
zapatrzony w dno własnego oka i zasłu- 
chany w upojony szept całej asysty opu- 
ścił lancet i pisze artykuły... 

Reforma wewnętrzna Rzeczypospoli- 
tej jest palącą koniecznością i dlatego... 
od łat trzech nie robi się absolutnie nic. 

Prowadzi się jałowe dyskusje, podno- 
si się wzajemne oskarżenia, a Niemcy i 
żydzi i inne Harrimany tymczasem robią 
miljony. 

Obawiamy się, że zostanie nam po cu- 
downem zmartwychwstaniu naszej Ojczy- 
zny wspomnienie i echa dźwięków Złote- 
go Rogu, który zjednoczył cały Naród, 
no i zupełnie realny sznur, na którym... 
prowadzić nas będą inni“. 


Tyle „Rozwój”, którego rozumne 
wywody zasługują na uwagę i u- 


względnienie, 


* * 


e 

Na pytanie pod naszym adresem 
skierowane, dlaczego obecnie rozpo- 
czynamy kampanję pacyfikacyjną, 
odpowiadamy: W jesieni rozpocznie 
się walka o mową Konstytucję. Cho- 
dzi więc o to, aby walka ta rozegra- 
ła się w atmosferze takiego pokoju 
wewnętrznego, jaki w obecnych wa- 
runkach wogóle jest możliwy. Bę- 
dziemy mieli do wyboru projekt B.B. 
i drugi projekt lewicy, który dla ka- 
tolika i praworządnego obywatela 
wogóle nie jest do przyjęcia. Chodzić 
więc będzie o to, aby w projekcie B.B. 
dokonano tych zmian, których się 
opinja kół narodowych (nie koniecz- 
nie endeckich) stanowczo domagała. 
Tu będzie miał B.B. okazję pokazać, 
że ponad interesy własnej partji sta- 
wia dobro ogółu. Mamy, rzecz jasna, 
na myśli koła kierujące, a nie kombi- 
natorów z czwartej brygady, którzy 
wszędzie wnoszą zarzewie niezgody 
i waśni. Tych należałoby pouczyć, 
że ich, podejrzana zresztą, gorliwość 
raczej szkodę niż pożytek przynosi 
sprawie państwowej. Poskromienie 
podskakiwaczy może walnie przy- 
czynić się do uspokojenia umysłów 
w Polsce — z wielkim pożytkiem dia 
kraju, i 


zza 
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Tygodniowy przegląd 
polityki zagranicznej. 


Konferencja haska. — Pułkownik gens- 

ralnym sekretarzem, — Dziennikarz 

Snowden ministrem skarbu Anglii. — 

Polskie pamiątki w Hadze, — Układ an- 

gielsko-egipski. — Odpowiedź polska na 

oskarżenie litewskie. — Sprawa man- 
dżurska, 


Dnia 6. bm. otwarto w Hadze kon- 
ferencję polityczną, mającą ostatecznie 
uregulować sprawę niemieckich od- 
szkodowań wojennych. Jeden z berliń- 
skich dziennikarzy pojechał sobie po- 
przednio obejrzeć gmach parlamentu 
holenderskiego, gdzie konferencja obra- 
duje, i ujrzał w sali senatu malowidło 
'na drewnianej powale, wykonane przez 
dwóch uczniów Rubensa (umarł 1640 r.) 
P. Gunther Stein musi rozporządzać nie- 
zwykłym autorytetem.w redakcji „Ber- 
liner Tageblattu*, skoro nie skreślono 
mu w owem sprawozdaniu (nr, 862 z 
dnia 3 bm.) wzmianki, że na owem ma- 
lowidle wśród innych figurują Polacy. 
Rubens i jego uczniowie znali Polskę, 
w kościołach Sierakowa i Kalisza do 
dziś wiszą obrazy z tej szkoły. Chwale- 
wik w „Zbiorach Polskich“ nie zano- 
iowa} pod Haga tego malowidła z Po- 
lakami. Więc p. Günther Stein zrobił 
odkrycie i to w „Berliner Tageblacie", 
gdzie na ogół przemilczą się wiele o 
Polsce i Polakach. 


Nie udało się Mac Donaldowi zwołać 
konferencji do Londynu, za to sekreta- 
rzem generalnym został Anglik, Sir 
Maurice Hankey. Dowodził ktoś, że w 
teatrze najważniejsza osoba jest sekre- 
tarz, a nie dyrektor, czy aktor. Z więk- 
szą ponoć słusznością najważniejszą ro- 
lę przypisują sekretarzom konferencyj 
politycznych. Głównym sekretarzem 
konferencji paryskiej był minister fran- 
cuski Tardiću, uczeń Clemenceau'a. An- 
glicy i Amerykanie zacinali zęby, że a- 
kurat Francuzom przypadła ta gratka i 
tej okoliczności przypisywali każde swe 
niepowodzenie. Ale w sekretarjacie kon- 
ferencji paryskiej oprócz. generalnego 
sekretarza byli sekretarze -innych 'mo- 
carstw. Sir Maurice Hankey był sekre- 
tarzem angielskim. Poprzednio, jak nasi 
polscy politycy Sławek, Matuszewski był 
podpułkownikiem II oddziału marynar- 
ki, wziął dymisję z wojska w listopa- 
dzie 1918 r., ale już od 1908 r. chociaż 
w mundurze, pełnił raczej funkcje dy- 
plomatyczne, jako sekretarz komisji o- 
brony państwa, w 1916 r. został nawet 
sekretarzem ściślejszego gabinetu wo- 
jennego. Pułk. Hankey jest gagatkiem 
Lloyd George'a, który choć radykał, pro- 
tegował pulkownika, tak że był sekre- 
tarzem nietylko konferencji paryskiej, 
ale waszyngtońskiej (1921) i genueń- 
skiej (1922). Snać pułk. Hankey umiał 
przypodobać się również Mac Donal- 
dowi, skoro dano mu tak ważny urząd 
w Hadze z pominięciem kandydatów ro- 
botniczych. Zważmy ponadto, że p. Han- 
key pochodzi — mówiąc gwarą politycz- 
ną radykałów — z żubrów i plantato- 
rów. Ojciec jego działał w Australji. 
Żonę wziął sobię z Afryki Południowej 
o holenderskiem nazwisku de Smidt. 


Nową figurą wśród dyplomatów, jacy 


"zjawili się w Hadze, jest angielski mi- 
nister skarbu Filip Snowden., Wobec te- 


go, że niejedne magistry ekonomii kry- 
tykowały ostatnie nominacje w Polsce 
na stanowisko prezesa Banku Polskie- 
go, a także kierownika finansów pań- 
stwowych, należy zaznaczyć, że obecny 
angielski minister skarbu p. Smowden 
(ur. 1864 r.) ma tylko „domowe* wy- 
kształcenie — mówiąc z warszawska. 
Skończył jakąś szkółkę na prowincji, w 
22 r. życia dał się na służbę państwową, 
porzucił ją, mając lat 29 i został dzien- 
nikarzem, mając lat 37 został przewod- 
Partji Pracy, z 
wyłoniła się Labour Party. W 
1906 r. zostaje posłem. Specjalizował się 
w krytyce finansów i gospodarki pań- 
stwowej. W 1924 r. w pierwszym gabine- 
cie Mac Donalda został ministrem fi- 


'nansów, a teraz ponownie. Jest to gard- 


łacz, który wypowiada, co mu ślina do 
ust przyniesie. Podobnie w Hadze od ra- 
zu zabrał się do roboty, krytykując na 
prawo i lewo, Dziennikarze pism sensa- 
cyjnych mają z niego pociechę, wydaw- 
cy niemniej. Czasy się zmieniają. Przed 


25 laty ambasador amerykański White 


„DZIENNIK BYDGOSKI" niedziela, dnia 11 sierpnia. 1929 roku. 
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który reprezentował Stany Zjednoczone 
na I konferencji haskiej (1899 r.) oraz 
innych, użalał się na prasę amerykań- 
ską, że nie interesuje się rzeczowym 
przebiegiem prac, jeno wyławia rzekomo 
nieporozumienia, starcią, aby zadowolić 
głód sensacji ulicy. Dziennikarz Snow- 
den, jako dyplomata nie pozbył się na- 
wyczek sensacyjnego dziennikarza. Jak 
dotąd Briand i Stresemann, około któ- 
rych dotąd najwięcej robiono hałasu, 
usunięci są w cień, a w nagłówkach czo- 
lowych kolumn prasy celebruje Snow- 
den. Sukces dziennikarski niezwykły. 
Choć przepowiadają, że zjedzą go dy- 
plomaci zawodowi, albo konferencja roz- 
jedzie się bezowocnie. — W Polsce z u- 
kosą patrzą na Snowdena, boć on, jako 
pacyfista urządzał strajki transportow- 
ców, gdy z Anglji szła amunicja dla Pol- 
ski przeciw bolszewikom. Na to jest ra- 
da. Trzeba robić amunicję w Polsce. 
Wówczas Snowden nie będzie się sprze- 
ciwiał, jak nie sprzeciwia się Niemcom. 
Pieczętowanie Snowdena jako agenta 
Niemiec jest pozbawione sensu. Niemcy 
przekonali się, sami o tem, gdy Snowden 
oświadczył, że Niemcy są bogate I moga 
spłacić cały dług, jaki plan Younga na 
mich nakłada, Takiej prawdy z ust 
Snowdena najmniej spodziewali się | 
Niemcy. Czeka ich zapewnę niejedna je- 
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Konferencja w Hadze. 


— Bddziałw Bydgeszczy, Dworcowa 96 
Przyjmuje wkłady złotowe i dolarowe za wysokiem oprocentowaniem 
wszelkie transakcje ba I 
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szcze niespodzianka w Hadze, o czem l niem Banku Angielskiego aby mimo 


będzie sposobności referować aż nadto. 

W tym tygodniu ogłoszony został w 
Londynie układ zawarty między rządem 
Mac Donalda a rządem Egiptu. Stwier- 
dziliśmy, że układ ten jest zaprze- 
czeniem wszelkich papierowych haseł o 
humanitaryźmie, jakie głosili politycy 
z Labour Party, gdyż protektorat nad 
Albanią przez Mussoliniego ogłoszony 
liczy się więcej z opinją demokratycz- 
nej Europy, niź protektorat nad Egip- 
tem, cytowany przez Hendersona. 

Rząd polski ogłosił odpowiedź, prze- 
słaną sekretarjatowi Ligi Narodów na 
oskarżenie Waldemarasa, jakoby rząd 
polski organizował, względnie popierał 
zamach marcowy na dyktatora Litwy. 
Przy tej sposobności stwierdzić należy, 
że Waldemaras mimo protekcji Nowa- 
czyńskiego, bywa tak mało cytowany w 
prasie zagranicznej jak np. „Gazeta 
Warszawska”. Godzina ich minęła i nie 
wróci. 

W zatargu o kolej wschodnio-chińską 
w Mandżurji, minął okres zaognienia, 
a rozpoczęły się rokowania, które pocią- 
gna się zapewne czas dłuższy, — ty- 
godnie, miesiące, a może lata — ale w 
wybuch wojny nie wierzą nawet felje- 
toniści tygodniowi pism najbardziej pro- 
wincjonalnych. A, P. B. 


Francja żąda utrzymania kontroli w Nadrenii. — Oburzeni 
Niemcy straszą reakcją. — Obrady bez Snowdena. 


Uderzenie 

Berlin, 10. j. Żądanie Brianda wysu- | 
nięte w Hadze, aby kontrola koalicji w 
Nadrenji została utrzymana w dalszym 
ciągu bez ograniczenia w czasie, wywo- 
łało szturm oburzenia w całej niemiec- 
kiej prasie nacjonalistycznej. Niemcy 
podkreślają ugodowe stanowisko Hen- 
dersona, który proponuje jedynie nad- 
zór ze strony Rady Ligi. Prasa niemiec- 
ka uważa za bezcelowe stanowisko 
Brianda, który zaznaczył, że dobra wola 
Francji napotyka w Niemczech na wiel- 
kie trudności. 

Stresemann usiłuje przekonać Brian- 
da, iż traktat locarneński, oraz pakt Li- 
gi Narodów daje Francji wystarczające 
bezpieczeństwo. 

Członek delegacji niemieckiej, były 
kanclerz min. Wirth poszedł dalej, gdyż 
ostrzegł Brianda, że utrzymanie komi- 
sji kontrolnej na czas nieograniczony, 
spowodowałoby upadek obecnego rządu 
niemieckiego, tem bardziej, że wielka 
część ludności w Niemczech jest prze- 
ciwna przyjęciu planu Younga. 

Fakt ustanowienia komisji prawni- 
czej w Hadze celem zbadania Sprawy 
kontroli, wita prasa niemiecka z wiel-. 
kiem niezadowoleniem. Pisma berliń- 
skie podkreślają mianowicie, że -jest 
szkoda pracy prawników, ponieważ 
Niemcy nie przyjmą żadnej dalszej kon- 
troli. B. 


(Własna służba telegraf, „Dzien, Bydg.') 


Londyn, 10. 8, Delegaci hascy sa za- 
skaczeni zimną krwią Snowdena, który 
w piątek nie uczestniczył wcale w bar- 
dzo zawikłanych obradach komisji poli- 
tycznej ale ze swoją żoną odbył wy- 
cieczkę samochodową do Leyde i Am- 
sterdamu, podczas gdy jego koledzy po- 
cili się w piękny słoneczny dzień nad 
uzgodnieniem żądań francuskich i an- 
gielskich. Obserwator amerykański z8- 
chowuje się zupełnie biernie, co nie po- 
doba się Niemeom. Czują oni, że powin- 
ni na tym sporze coś zarobić, ale nie 
wiedzą, jak się do tego wziąć, | 


Ameryki. 


Prasa paryska sądzi, że w ciągu 24 
godzin rozstrzygną się losy konferencji, 
która może zostanie nawet przerwana. 
Dzieje się to, jak pisze „Paris-Soir* dzię- 
ki brutalności Snowdena. Faktem jest, 
że Snowden fanatycznie nienawidzi 
Francji. Żądania angielskiego ministra 
skarbu znajdują jednak poparcie rów- 
nież wśród angielskich przyjaciół Fran- 
cji. * 5 TI, 

* AM 
(Telefonem od własnego korespondenta), 


Berlin, 10. 8. Podwyżka dyskonta no- 
wojorskiego z 5 na 6% oraz zapowie- 
dziana podobna podwyżka Federalnych 
Banków Rezerwowych w Chicago i Bo- 
stonie uważane jest w berlińskich ko- 
łach miarodajnych za manewr politycz- 
ny Ameryki przeciw Anglji, w związku 
z rzekomo wygórowanemi żądaniami 
Snowdena w Hadze. Bank Angielski 
znajduje się od kilku tygodni w cięż- 
kiej sytuacji wskutek stałego odpływu 
złota, wobec czego pokrycie funta spa- 
dło poniżej przepisanej sumy. Odpływ 
złota, spowodowany jest głównie stara- 
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Blada odezwa 


trudnego położenia kredytowego nie 
podwyższyć własnego dyskonta. 

Gubernator Banc of England Monta- 
gu Norman nie uzyskał w Ameryce re- 
zerw złota a na odwrót spotkał się z 
bardzo chłodnem przyjęciem. 

Jeżeli podwyżka dyskonta amerykań- 
skiego ma rzeczywiście podłoże poll- 
tyczne, byłoby to dowodem, że Stany 
Zjednoczone stoją w zatargu haskim po 
stronie Francji. B. 


CLNT 


Krzyżackiego gada 


nie ugłaszczesz... 
Sprawcy napadu na artystów polskich 
w Opolu skazani na małą grzywnę! 


Qpole, 10. 8. (tel. wł.) Wczoraj odbył 
się proces odwoławczy przeciw 10 ucze- 
stnikom napadu na teatr polski. Rozpra- 
wa ta stala się istną parodją wymiaru 
sprawiedliwości. Oskarżeni w pierwszej 
instancji skazani zostali na 14 względ- 
nie 17 dni więzienia, Wówczas odma» 
wiali oni wyjaśnień. Obecnie za poradą 
obrońców (m. i. specjalnie z Monachjum 
sprowadzonego teoretyka Hitlerowców, 
dr. Francka), okazali gotowość udziele- 
nia odpowiedzi, i wyłgiwali słę, dając 
mętne zeznania. Przewodniczący sądu 
l prokurator zachowywali się obojętnia 


"(nie starali się wykazać nieprawdztwo- 


ści zeznań. Wyrok jest niezmiernie ła- 
godny, zmienia on wszystkim oskarżo- 
nym karę więzienia na grzywnę 54 ma- 
rek, spłacaną ratłami, ewtl. za niezapia- 
cone pięć marek grozi jeden dzień a- 
resztu. W Opolu odbył się również wiec, 


"na którym przemawiali obrońcy oskar- 


żonych. 
g 

(n) Wiecownicy w Opolu wysłali te- 
legram do Hindenburga, jako „kanoro- 
wego prezesa Ostmarkenferajnu", bla- 
gając o ratunek dla... zagrożonej ojczy» 
zny! Hakatyści odgrażają się, że jeżeli 
prasa polska nie przestanie w związku 
ze sprawą opolską szczuć na Niemców, 
„honor* niemiecki nie cófnie się, przed 
— zerwaniem stosunków dyplomatycz- 
nych z Polską. 

Gwiazdo spadająca... 


„Iskra" przybywa do Gdyni 22 bm, 


Warszawa, 10, 8. (tel. wł.) Polski sta- 
tek szkolny „Iskra“ przybędzie do Gdy- 
ni 21 sierpnia, tego samego dnia trum- 
na ze zwłokami przeniesiona zostanie 
na pokład samolotu, który przewiezie 
ją pod eskortą do Warszawy. Dnia 22 
bm. zwłoki złożone zostaną w grobowcu 
rodzinnym na Powązkach. Do cmen- 
tarza eskortować będzie trumnę eska- 
dra samolotów wojskowych. 


MOBO. DRESY 


nawołuje społeczeństwo do obrony samorządu. 


Warszawa, 10, 8. (tel. wł.) Centralny 


Kas Chorych, czy innej komórki organi- 


Komitet Wykonawczy Polskiej Partji.; zacyjnej życia publicznego! Dajmy soli- 


Socjalistycznej wydał długą odezwę do 
ludu pracującego miast i wsi, w której 
w formie nad wyraz słabej, krytykuje 
stosunek rządu do instytucyj samorzą- 
dowych (samorządów miejskich i spo- 
tecznych). Po szumnych zapowiedziach 
rewolucji i groźbach, lansowanych co- 
dziennie przez prasę socjalistyczną, o- 
dezwa wywołuje rozczarowanie nawet 
w obozie zwolenników P. P, S, Odezwa 
kończy się takim skromnym apelem: 
„Robotnicy! Ropctnice!. Brońcie swych 
instytucji samorządowych. Brońcie swe- 
go prawą decydowania o losach gminy, 


darny edpór tym, którzy widzą gwaran- 
cję dła swego utrzymania się przy wła- 
dzy w zniszczęniu samodzielności oby- 
wateli i policyjnej „opiece“ nad życiem 
społecznem', 


Ci którym odezwą wpadła do rki, 
po jej przeczytaniu muszą dojść do prze- 
konania, że sumienie PPS. nię bardzo 
musi być czyste, skoro w cbronie tak 
srogo zagrożonych „ideałów“ zdobywa 
się zaledwie na kilka oklepanych fra- 
zesów, którę nic nie mówią i klasie pra- 
cującej absolutnie nie pomoga. 
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„DZIENNIK BYDGOSKI" niedziela, dnia 11 sierpnia 1929 roku. 


Polacy w Beleji. 


(Wywiad własny „Dziennika Bydgoskiego"). 


Warszawa, w sierpniu 1929 r. 


O położeniu naszych rodaków w Bel- 
gji opowiada Waszemu korespondento- 
wi p. Marcin Grzelak, prezes Centralne- 
go Związku Towarzystw Polskich w 
Belgji i równocześnie delegat na I-szy 
Zjazd Polaków z Zagranicy. 


— Jest nas w Belgji około 40 000 Po 


laków. Liczba ta obejmuje również 17 
tys. obywateli polskich, jednak należą- 
cych do mniejszości narodowych, oraz 
około tysiąca młodzieży  studjującej. 
Większość Polaków — to górnicy wę- 
glowi, gdyż robotników fabrycznych 
jest pomiędzy Polakami niezmiernie 
mało. 

Organizacje polskie grupują się w 
Centralnym Związku Towarzystw Pol- 
skich w Belgji. Do Związku należą 
wszystkie organizacje, stojące na grun- 
cie państwowym, a więc zarówno o- 
światowe, sportowe, jak i wzajemnej 
pomocy. Do Związku należy również 
Federacja b. Obrońców Ojczyzny, któ- 
rej prezesem jest p. Grzebyszak. 

Wychodźtwo w Belgji ma między so- 
bą wielu t. zw. byłych westfalczyków. 
Jeden z nich, p. Piduch prezes Komite- 
tu Towarzystw Polskich w Waterschei 
przybył również na Zjazd. 

— Jak się powodzi Polakom w Bel- 
gji? 

— Ogólne położenie obcokrajowców w 
Belgji naogół jest dobre; dużo lepsze, 
niż we Francji, a może się równać je- 
dynie z sytuacją moralną Polaków w 
Holandji. 

—— Dlaczego? 

— Dzieje się tak, a nie inaczej z ró- 
żnych powodów. Wymienię kilka: 

1) Belgja utraciła podczas wojny 10 
do 12X swej ludności, 

2) odkryła nowe zagłębie węglowe w 
północnej części kraju, t. zw. Limbur- 
gji; zagłębie to rozwija się bardzo szyb- 
ko, 

3) korzystając z niskiej waluty i cha- 


rakterystycznej stabilizacji —  Beleja 
rozwinęła i rozwija nadal pomyślnie 
swój przemysł i handel, co powoduje 


wzmożone zapotrzebowanie wykwalifi- 
kowanego pracownika; 

4) by podołać rosnącym wymaganiom 
przemysłu i handlu, rozpoczęła szereg 
olbrzymich prac inwestycyjnych, jak 
kanały, nowe linje kolejowe itp.; 

5) specjalnie w roku bieżącym prze- 
prowadza. szczególnie intensywne przy- 
gotowania do przyszłorocznej wystawy 
z okadi Stulęcia nienodiestošei Belgji. 


Wszystko to razem powoduje nieby- 
wały wprost popyt na KODOER fizycz- 
nego. 


W życiu AŚ - społecznem obco- 
krajowiec czuje się w Belgji również 
dużo lepiej, niż we Francji. Po trzech 
miesiącach pobytu w Belgji otrzymuje 
on kartę identyczności, taką samą, ja- 
ką posiada każdy obywatel belgijski, i 
nie ma już z nią tych trudności, na ja- 
kie jest narażony emigrant we Fran- 
cji, Nie czyni go ona niewolnikiem bądź 
wyłącznie przemysłu, bądź wyłącznie 
rolnictwa, jak to ma miejsce we Fran- 
cji. 

Pracownik — obcokrajowiec ma 
wolny wybór jednej z pięciu politycz- 
nych organizacyj ubezpieczeń społecz- 
nych (katolicka, liberalna, neutralna, 
socjalistyczna i patronalna czyli dy- 
rekcyjna); może do nich należeć lub 
nie; obowiązkowo jest tylko ubezpie- 


z gminnej opieki społecznej. | 


Str. 8.6. 
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czony od wypadków przy pracy i na] celem poprawy warunków bytu lub na 


starość. Po sześciu miesiącach pobytu 
w gminie korzysta w całej rozciągłości 
Jeśli do- 
dam, że w zasadzie niema różnic w 
traktowaniu swoich i obcych przy pra- 
cy i płacy, i że wobec silnego kryzysu 
dyrekcje są skłonne okazać pomoc zor- 
ganizowanym grupom obcokrajowców, 
to musimy uznać ogólne położenie na- 
sze w Belgji za pomyślne. 


— Czy Polacy przybywają do Belgji 
wprost z kraju? 


— Do niedawna rekrutacja polskiego 
robotnika do Belgji była dziełem przy- 
padku. Z Polski wprost przybywało 
niewielu. Trochę przychodziło z Ho- 
landji, Niemiec i Luksenburgji. Ogół 
przyjeżdżał z Francji i to z różnych 
względów. Nierzadko byli to ludzie usu- 
nięci z Francji (expulse lub refoulé), 
często uciekali sami. Powodem był wy- 
rok sądowy za zbyt radykalne wystą- 
pienie w sprawach politycznych lub za 
inne przekroczenie, W wielu wypad- 
kach Polacy usuwali się z Francji sami 


Na zjazd dziennikarzy pomorskich. 


Premjer Świtalski o zadaniach prasy. 


nien patrzeć przed siebie 


skutek zatargu z dyrekcją. Dodać mu- 
szę, że element ten w dużym procen- 
cie korzysta z gorzkiego doświadczenia, 
które nabył we Francji i zachowuje się 
w Belgji niegorzej od robotnika krajo- 
wego. N. p. kopalnia Charbornage du 
Centre de Jumet w Jumet zatrudniała 
do niedawna 140 robotników naszych, 

których 25% stanowili tacy właśnie u- 
ciekinierzy z Francji. 
belgijska nie miała powodów do żalenia 
się na nich a dyrekcja stwierdzała, że 
nie są gorsi od robotnika belgijskiego 
pod względem regularności w pracy, 
zaś lepsi od niego pod względem zacho- 


wywania się i dbałości o swój wygląd 


zewnętrzny. 


W ostatnich miesiącach przybyło 
wprost z Polski około 2000 robotników. 
Nastąpiło to pod nadzorem naszych u- 
rzędów emigracyjnych. 


— Kto jest chętniej zatrudniany przez 
przemysłowca: kawaler czy żonaty? 

— W związku z kryzysem mieszka- 
niowym, który Belgja przeżywa od cza- 
su wojny, przemysłowcy żądają robot- 
nika samotnego, gdyż przedsiębiorstwa, 
zwłaszcza w południowej Belgji, nie 
mają dostatecznych pomieszczeń, by 
lokować rodziny. W żądaniu robotnika 
samotnego gra pewną rolę również oba- 
wa możliwości bezrobocia w związku z 
ogólnoświatowym kryzysem — i trudnej 
wówczas sytuacji dyrekcyj wobec ro- 
botników rodzinnych, których w nor- 
malnych warunkach jednak wolą, już 
to ze względu na trudność zmieniania 
przez tychże miejsca pracy. 


— Gdzie się Polacy czują najlepiej? 
— Zapewnie w okręgu antwerpij< 


skim. Znajduje się on w położeniu o tys. 


le szczęśliwem, że węgiel odkryto zaa 
ledwie przed pół wiekiem, a kopalnie, 
powstałe na pustkowiach i wrzosowi- 
skach, musiały pobudować całe kolonje 
domów robotniczych. Stąd okręg ten 
pomieścił więcej, niż połowę rodzin wy- 
chodźczych polskich w Belgji i*to w 
czterech zaledwie kolonjach: Winters- 
lag, Waterschei, Zwartberg i Eysden. 
Kolonja Beeringen zmuszona była roz- 
wiązać swe dwa towarzystwa polskie, 
stojące na gruncie państwowym, gdyż 
większość rodzin polskich przeniosła 
się do wyżej wspomnianych kopalń ze 
względu na lepsze warunki bytu. Ko- 
lonja Zolder jest jeszcze nieliczna, gdyż 
kopalni jej nie otwarto do eksploatacji. 

Dobre warunki rozwoju organizacyj 
wychodźczych w tym okręgu są zape- 


Dziennikarz powi: | Wnione przez: 


a) szkoły polskie w dwu miejscowo- 
ściach z sześcioma siłami nauczycieł- 


Dr. Antoni Marczyński (13 


Czarny Gad 


POWIEŚĆ WSPÓŁCZESNA, 


(Dokończenie „Niewolnie z Long Island* 
i „Przeklętego Statku“) 


(Ciąg dalszy), 


— Ależ to naprawdę głupia gąska, — 
mruknął Kinczel, zdziwiony trochę 
naiwną szczerością, z jaką „ta ma- 
ła“ w ferworze opowiadania malowała 
drastyczne szczegóły tej tragicznej dla 
niej nocy i zanotował sobie w pamięci, 
że dzisiejszego wieczora jemu będzie 
musiała dotrzymać towarzystwa, — 
Skoro mnie darzy takiem zaufaniem, 
trzeba jej to jakoś wynagrodzić, — u- 
śmiechnął się pod wąsem. 

A biedna niewolnica, nie przeczuwa- 
jąc, że mimowolnie zainscenizowała sa- 
ma drugi akt swej tragedji, zwierzała 
się w dalszym ciągu przed „dobrotli- 
wym opiekunem“ i łkała coraz głośniej, 
mówiąc o swem pohańbieniu, o brutal- 
nem znęcaniu się Toma, który ją ha- 
rapem po nagiem ciele wychłostał. 

— No tak, — ziewnął Michał Kinczel, 
którego straszna krzywda dziewczyny 
najmniej interesowała, — ale przecież 
mogłaś się bronić. 

— Krzyczałam, wzywałam pomocy, — 
brzmiała odpowiedź. 

— Niestety, nie było mnie na statku, 
z czego ten łajdak nie omieszkał sko- 
rzystać, — łgał Rusin, uśmiechając się 
na myśl, jakie oczy zrobi „ta mała“, 
skoro dzisiejszej nocy on sam rolę 
Bartleta odegra... —Lecz mówiąc o obro- 


nie, nie mam na myśli tylko krzyku. 
Mogłaś go grzmotnąć jakim twardym 
przedmiotem, lub... ugryźć, — zrobił 
umyślnie dłuższą pauzę. 

— Tak też zrobiłam, dobry panie, — 
odparła, zanosząc się od płaczu, — 
ugryzłam go, kiedy mi usta chciał za- 
kneblować i za to skatował mnie nie- 
ludzko. — 

— Świadczyłoby to bardzo pochle- 
bnie o tobie, gdybym miał pewność, że 
nie kłamiesz.. Bo Tom zeznał inaczej. 
Tom twierdzi mianowicie, że do gwał- 
townej sceny między wami zupełnie nie 
doszło, że sama się zgodziłaś... 

— Niech mi to do oczu powie, ten 
łotr, zbój przeklęty! — zaperzyła się 
dziewczyna, a ton jej głosu, szczerość 
spojrzeń i prawdomówność  bijąca. 
z słów, w których z nerwowym pośpie- 
chem przedstawiła przebieg zaciętej 
walki z brutalnym napastnikiem, u- 
twierdziły Kinczela w przekonaniu, iż 
Tom ową kontuzję w palec rzeczywiście 
tam, w swej kabinie otrzymał. Z tego 
jednak dał się wysnuć wniosek nader 
logiczny, że nie on napadł komendanta 
„Afrodyte”... 

— Więc ki djabeł? Jack? A może Jack 
jest zamaskowanym detektywem, jak 
ten djabeł Pułaski, którego Tom wczo- 
raj rekinom posłał w prezencie? — za- 
niepokoił się Kinczel nagle. 

— Co mówisz, panie? — spytała dzie- 
wczyna, nie dosłyszawszy i niezrozu- 
miawszy treści cichego monologu. 

— Mówię, że możesz już odejść, — 
odparł z uśmiechem, który miał być 
także jeszcze dobrotliwy, lecz wypadł 
bardzo obleśnie. — Winowajeca będzie 
ukarany, a spotka go kara tem sroższa, 
że ośmielił się skrzywdzić moją roda- 
czke. — Tu Kinczel uśmiechnął sie mi- 


mowolnie, wspomniawszy sobie, jak się 


wczoraj do ukraińskiej narodowości 
przyznał, parując złośliwą zaczepkę 
Bartleta... — Jak się nazywasz, maleń- 
ka? — 

— Aniela Rawska. — 

— Aha, — skinął głową, powstał, 


podszedł do dziewczyny i ujął ją pie- 
szczotliwie pod brodę, — Anielka hm, 
będę cię nazywał aniołkiem, o ile za- 
służysz na to zdrobnienie, — zastrzegł 
się, mając na myśli kontuzję, jaką Tom 
oberwał i zakonotował sobie jeszcze w 
pamięci, by dobrze uważać na ostre 
ząbki „drapieżnego aniołka“ 

— Chciałabym pana spytać, — za- 
częła, powstając również z krzesła, lecz 
zamknął jej usta stanowczym ruchem 
ręki... 

— Wszystkie pytania są narazie zby- 
teczne, — rzek. 

-— Kiedy... bo, chodzi tutaj o moją 
matkę. Przyrzeklam jej, że natych- 
miast napiszę z drogi, tymczasem... 
— Co, tymczasem moje  złotowłose 
kociątko? 

— Tymczasem, — ciągnęła, wyślizgu- 
jąc się zręcznie z jego objęć, bowiem ra- 
mię Kinczela opasało jakby mimocho- 
dem iej kipić, a gest ten był w skali na- 
tężeriia nazbyt czuły, jak na dobrotli- 
wego opiekuna, — tymczasem od trzech 
tygodni siedzę jak gdyby w więzieniu. 
nie wolno mi wyjść nigdzie i nie mam 
sposobności, by wysłać choćby krótki 
list do matki.. Bcże! — zakrzykła na- 


gle. — Czemu pan patrzy na mnie tak 
dziwnie? — 
— Czemu?.. Ah, djabii nadali, — 


mruknął Kinczel niezadowolony. i pu- 
ścił uwięzione w swych dłoniach palce 
dziewczyny, bowiem do drzwi zapukał 


— Kto tam, u ciężkie- 


ktoś energicznie... 
go licha? — 
W progu staną? młodszy oficer „Af- 


rodyte'. Minę miał niewyraźną zakło- 
potaną i spojrzał pytająco na Anielę 
Rawską... 

— Możesz pan mówić, — przyzwolił 
Kinczel, nie chcąc się rozstawać z ofiae 
rą Toma, która tak nieoczekiwanie i w 
nim zkołei wznieciła płomienie pożą- 
dania. 

— Sir, — zaczął przybyły, 
nam wypłatał głupiego figla. 

— No? — zmarszczył bi nowy dy- 
ktator „Afrodyte* i podniósł się na pal- 
cach naśladując całkiem mimowolnie 
ulubiony ruchspokonanego* rywala, To- 
ma Bartleta, 

— Przedziurawiono nam pięć beczek 
ze słodką wodą. Wszystko z nich wy- 
ciekło! 


Rozdział V. 


Hiobowe wieści przywiózł Hindus 
Tumkur z lądu.. Harry Fox, który 
przed laty występował pod nazwiskiem 
Biliy Mincinz, a kicdy mu się ziemia 
zaczęła palić pod stopami 
czas dłuższy i wypłynął później jako 
Henry Vortwheel, bogaty rentjer i zna- 
ny sportsman, Harry Fox, wspólnik 
Ironfielda, współwłaściciel. parowego 
jachtu „Afrodyte' oraz olbrzymiego, 
luksusowego lupanaru na Long Island, 
herszt świetnie zorganizowanej, mię- 
dzynarodowej szajki handłarzy żywym 
towarem... nie żył już Zginął wśród 


dość tajemniczych okoliczności w pała- 
cu multimiljonera Hughesa Wolfsona, 
w czasie wspaniałego przyjęcia, jakie 
ten nowoczesny Krezus wydał z Gkazji 
zaręczyn swego jedynaka, 
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Mem i Instruktoratem  Oświatowym 
Polskim na Belgję w Waterschei, 

b) organizacje polskie i bibłjoteki, 
znajdujące się w każdej z tych czterech 
miejscowości, 

e) łatwość komunikowania się pomię- 
dzy temi zorganizowanemi kolonjami, 
z których cztery znajdują się na tere- 
nie jednej i tej samej gminy Genek, zaś 
By:den jest oddalone o niecałe pół go- 
dziny jazdy koleją. 

Jeśli do tego dodam, że Polska Misja 
Katolicka w Belgji ma uzasadnioną na- 
dzieję, że osadzi polskiego księdza w 
Winterslag, że Konsulat Generalny w 
Antwerpji wprowadził stałe objazdy u- 
rzędnika konsularnego po tych kolo- 
njach i popiera żywo wszelkie prace o- 
światowe i organizacyjne — to się oka- 
Że, iż okręg ten z pośród belgijskich 
znajduje się w najlepszych warunkach. 

Qkręg konsulatu brukselskiego znaj- 
duje się w warunkach niepomiernie 
gorszych. Do niego odnoszą się przede- 
wszystkiem uwagi o kryzysie mieszka- 
niowym w Belgji. To też liczba żona- 
tych nie będzie przekraczała 7 procent. 
Tak np. w Cheratte w okolicy Liege na 
40 rodzin przypada 450 samotnych ro- 
botników polskich, z których najmniej 
jedna trzecia pozostawiła rodziny w 
Polsce lub we Francji. 

W trzynastu kolonjach tego okręgu 
o większem skupieniu polskiem znaj- 
dują się zaledwie dwie szkoły i w trzech 
miejscowościach są zorganizowane 
kursa pozaszkolne. 

— Czego oczekujecie panowie od Ma- 
cierzy ? 

'— Przybyliśmy z gorącym apelem o 
rozbudowę szkolnictwa polskiego w 
Belgji, Zwracamy uwagę na  koniecz- 
ność tworzenia szkół wieloklasowych, 
dzięki czemu szkolnictwo polskie będzie 
mogło stanąć na tym samym poziomie, 
co szkoły belgijskie. 

„Niemniej konieczne jest zapoczątko- 
wanie szerokiej akcji w kierunku two- 
rzenia przedszkoli (ochronek) polskich 
celem zaoszczędzenia dzieciom przymu- 
su moralnego uczęszczania do ochron 
flamandzkich lub walońskich, które je 
wynaradawiają. 

Z tego samego powodu uważam za 
konieczne ułatwienie  jaknajwiększej 
liczbie dzieci spędzenie wakacyj w 
kraju. 

Ze względu na brak wychodźczej in- 
teligencji w Belgii staje się rzeczą ko- 
nieczną, 'aby  umożliwione zostało 
kształcenie się zdolniejszych uczniów z 
pośród naszej młodzieży belgijskiej w 
szkołach polskich o wyższym progra- 
mie. 

A teraz rzecz najważniejsza! Wyra- 
ziliśmy gorące podziękowanie za opie- 
kę duchowną, jaką Kurja Prymasow- 
ska otacza  wychodźtwo w Belgji. 
Stwierdzić jednak muszę, że mimo naj- 
większego poświęcenia rektor Misji w 
Brukseli i kapelan polski w Liege, nie 
mogą podołać nadmiernej pracy. Ko- 
niecznem jest przeto nadesłanie do Bel- 
gji trzech stałych księży polskich: do 
Limburgji w okolice Mons i do zagłę- 
bia Charleroi. Zaznaczyć wvragnę, że 
katolicyzm belgijski zorganizowany 
jest silnie na podstawach nietylko reli- 
gijnych, lecz i społecznych, i dlatego 
brak należytej opieki duchownej ze 
strony połskiej przynosi szkodę Polsee, 
jako państwu zorganizowanemu i świa- 
domemu swych cełów. (w. 
NEMEKUEEIE Ti EEG UO II AEO WIE WERE CZARA PORNOA 


Z KRAJU. 


"WARSZAWA. Żydzi są kiepskimi 
Żoinierzami. Władze wojskowe mają 
wystąpić do prokuratora z wnioskiem o 
pociągnięcie do odpowiedzialności kar- 
no-sądowej odpowiedzialnego redaktora 
„Naszego Przeglądu* Daniela Rosen- 
zweiga za ogłoszenie szeregu artykułów 
p. t „Na stokach cytadeli“. Władze 
wojskowe dopatrują się w owych arty- 
„kułach gloryfikacji przestępców, kwest- 
jonowania bezstronności sądów polo- 
wych w stosunku do przestępców żydów 
i podawania niezgodnych z prawdą oko- 
Jiczności faktycznych, mogących podać 
w wątpliwość sprawiedliwość postępo- 
wania władz wojszowych. 

Niezależnie od tego zamierzają wła- 
dze wojskowe ogłosić statystykę prze- 
„stępstw wedle narodowości, a więc tąk- 


że procent przestępstw żydów, popełnio-- 


mych w stosunku do wojska i państwa, 
zwłaszcza dezerterów i uchylających się 
od służby wojskowej w. czasach wojny. 


v 
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Zmiana metod politycznych 


A RZĄDOWY DROJEKT 
ZMIANY 


EX 


Pułk. Sławek: (otwierając belwederską bramę:) Kości nie będę 
Narazie T EP 


im JOSE łamał. 


Okropne spustoszenia 
w Małopolsce Wschodniej 


wskutek burz i powodzi. 


Nad Stanisławowem szalała silna 
burza. Poziom wody w rzekach pod- 
karpackich silnie wzrósł, Ulicami mia- 
sta płynie wezbrana woda. Bystrzyca 
sołotwińska podniosła się o 3 metry po- 
nad poziom normalny. Miasto Sołotwi- 
na jest zalane. Wysokość wody, która 
płynie ulicami miasta, wynosi pół me- 
tra. Wody na Bystrzycy podnoszą się 
z każdą chwilą. Władze wydały roz- 
porządzenie w sprawie ochrony miesz- 
kańców. 

Z terenów położonych nad Dniestrem 
niema narazie niepokojących wiado- 
mości. Spodziewany jest jednak przy- 
bór wody. W powiecie bobreckim prze- 
ciągnęła również silna burza. M, in. 


naSapEE oberwanie się chmury nad 


gminą Sokołówka. Grad wielkości ku- 
rzych jaj zniszczył na przestrzeni 1300 
morgów wszystkie plony. Huragan 
trwał 2 godziny. Prawie żadne drze- 
wo nie oparło się jego sile, 


We wsi Kowalówka w powiecie bu- 
czackim wskutek burzy uległo zniszcze- 
niu 400 morgów plonów. 

Nad Czortkowem przeszła silna bu- 
rza z ulewą. Woda zalała kilkanaście 
domów mieszkalnych w Czortkowie i 
zniszczyła chodnik w mieście. 


Nad Husiatynem przeciągnęła burza 
z ulewnym deszczem. Piorun zabił 
trzy osoby. W powiecie Trębowla zgi- 
nęły od pioruna trzy osoby. Grad znisz- 


cayi kilkaset morgów penon 


Położenie zarobkowe 
na Słąsku Cieszyńskim jest nadal grożne. 


Od 5 tygodni panuje na Śląsku Cie- 
szyńskim strajk robotników metalo- 
wych. Obecnie fabryka maszyn „Ment- 
zel“ nawiązała samodzielnie ze swoimi 
robotnikami rokowania, w wyniku któ- 
rych robotnicy przerwali strajk i przy- 
stąpili do pracy. Robotnicy iabryki o- 
trzymali 5% podwyżki dotychczasowych 
płac. W związku z tem właściciel 


Mentzel wykluczony został z listy zwią- 
zku pracodawców. 

Z 5 tysięcy robotników zatrudnionych 
w przemyśle metalowym na Śląsku Cie- 
szyńskim strajkuje 3.000, reszta zaś pra- 
cuje, lecz przeważnie tylko w małych 
zakładach przemysłowych. Obwodowy 
inspektor pracy prowadzi w dalszym 
ciągu rokowania celem zlikwidowania 
zatargu. 


Giężkim butem pokopał kolege 
na śmierć. 


Ohydnego zabójstwa dokonano wczo- 
raj wieczorem w restauracji Kasiaka w 
Lipniku (Śląsk Cieszyński), gdzie kil- 
ku robotników zabawiało się grą w kar- 
ty. Mianowicie między 31-letnim Sza- 
tanikiem a 28-letnim Swakoniem doszła 
do kłótni, która zamieniła się wkrótce 
w bójkę. Swakoń uderzył przeciwnika 


pięścią w okolicę serca z taką siłą, że 
ten zemdlał, następnie rzucił się na om- 
dlałego i począł go kopać. Ciosy zadane 
ciężkim, podkutym butem spowodowały 
śmierć Szatanika. Aresztowany zabój- 
ca tłumaczył się, że po otrzymaniu po- 
liczka od Szatanika wpadł w szał i nie 
zdawał sobie sprawy ze swych czynów. 


WILNO. Chleb tanieje. W Wilnie 
została zniżona cena chleba o 5 groszy 
na kilogramie. 


LWÓW, Rzeka Wisłok wzbiera. Ze 
Strzyżowa donoszą, że woda na Wisłoku 
podniosła się o 5 mtr. ponad poziom 
normalny. W okolicznych gminach wo- 
dy wystąpiły z brzegów 4 zniszczyły 
plon. 


WARSZAWA, Straszny wypadek sa- 
mechodowy. Taksówka wracająca z 
Płońska do Warszawy najechała na 
wóz młynarski i zdruzgotała tylną jego 
część: Skutki zderzenia były fatalne, 
gdyż samochód wywrócił się. Bezpo- 


średnio po wypadku wracał tą szosą z 
Warszawy p. Kamrowski z Grudziądza. 
Wszeika pomoc okazała się bezcelową, 
gdyż szofer już dogorywał. Jedynie mógł 
p. Kamrowski zawiadomić posterunek 
policji państwowej o strasznym nie- 
szczęściu. Przyczyny katastrofy nara- 
zie nie ustalono, gdyż jedyny pasażer 
widecznie postradał zmysły, gdyż nie 
może udzielić żadnych wyjaśnień. We- 
dle oświadczenia właścicieła powózki 
młynarskiej, szofer sam ponosi winę, 
gdyż jechał szalonem tempem. Szofer 
iuż zmarł. 

BIAŁYSTOK. FPrzemycali ludzi za- 
granice Organy bezpieczeństwa w Bia- 
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łymstoku zlikwidowały rozgałęzioną or- 
ganizację, która zajmowała się ułatwia- 
niem nielegalnej emigracji z Polski. 
Hersztów aresztowano. W toku docho- 
dzenia ustalono, że wyjeżdżający nie- 
legalnie z Polski przy pomocy zlikwido- 
wanej bandy otrzymywali fałszywe pasz- 
porty w Prostkąch przez urzędnika biu- 
ra okrętowego „Hamburg America Li- 
ne“, Goldenzweiga (naturalnie bez żyda 
w takich wypadkach ani rusz!) a na- 
stępnie kierowani byli z Prostek do 
francuskich linij okrętowych. 


Podłoże strajku szoferów 
w stolicy. 


Pechop dali szoferzy stojący w kolizji 
z przepisami, 


Idea strajku szoferów taksówek w 
Warszawie, który trwa już kilka dni, 
nie wyszła z łona jakiejś partji, lecz 
wyłoniła się samorzutnie z pośród szo- 
ferów, stojących poza wszelkiemi par- 
tjami a będących w stałych kolizjach 
z przepisami prawa obowiązującego. Do 
akcji wszczętej samorzutnie, a popartej 
przez Związek Automobilistów dołączy- 
ły się Związek Szoferów z ulicy Wiej- 
skiej, i Związek Szoferów Mechaników, 
jedynie ze względów konkurencyjnych, 
nie mając jednak zbytniej ochoty do 
podtrzymywania strajku, czego dowo- 
dem jest, że Związek Szoferów z ul. 
Wiejskiej po konferencji u wicewojewo- 
dy grodzkiego Olpińskiego, uznał wyja- 
śnienia, udzielone przez WSR za Wy- 
starczające, 


Na wiecu delegaci tego Mere ir refe- 
rowali przebieg konferencji w kierunku 
zaprzestania strajku. Obecnie sytuacja 
z gruntu się zmieniła, gdyż kierownic- 
two strajku objęły elementy komuni- 
styczne i PPS. lewicy. Jednym z bar- 
dzo ważkich argumentów, przemawiają- 
cych przeciwko szoferom, jest fakt, że 
procent kar nałożonych na szoferów 
przedstawia się w ten sposób, że jest 
tylko 30% ukaranych. Świadczy to o 
tem, że olbrzymia część szoferów jest, 
w zgodzie z przepisami. Komisarjat 
rządu odebrał prawa jazdy za stosowa- 
nie teroru strajkowego w dniu 6 sięr- 
pnia br. szoferom Henrykowi Urbań- 
skiemu, Eugenjuszowi Bugenmeistrowi 
i Borysowi Kasenowi 


Zatarg między kapit. portu 
a maklerami w Gdyni. 


Wśród firm mak!erskich i biur linij 
okrętowych w Gdyni panuje duże wzbu- 
rzenie z powodu ostatniego drakońskie- 
go zarządzenia kapitana portu Zaleskie- 
go. Kapitan Zaleski rozesłał do wszyst- 
kich firm okólnik następującej treści: 


Telefonogram z dnia 6 sierpnia 1929 r. 
Na. wynajęcie holownika zainteresowa- 
ne firmy winny zgłosić do kapitana 
portu piśmienny wniosek, w którym 
firma przyjmuje odpowiedzialność za 
pasażerów, bagaż i ewentualny ładunek, 
Bez tego holownik nie będzie wydzier- 
żawiony. W. Zaleski, kapitan portu“. 

Rozporządzenie powyższe uważają 
sfery żeglugowe za wymierzone prze- 
ciwko nim przez kapitana Zaleskiego. 
Cały szereg firm transportowych obu- 
rza się na postępowanie kapitana, któ- 
ry czyni wszelkiego rodzaju formalne 
trudności. Skargi firm gdyńskich win- 
ny być zbadane przez odpowiednie czyn- 
niki na miejscu celem uspokojenia o- 
pinji publicznej. (AW.) 


€ 


= R IE MZ ę 
| p N 


KKA RARE Rw w. 


| —_._ILML l Baska =ka 5 A 


Nr. 184, 


Po nieszczęśliwym wypadku majora 
Idzikowskiego i Kubali, okupionego 
polską krwią na skalistej Graciozie, na- 
sza opinja zwróciła tęskne oczy w kie- 
runku Medjolanu. Dzięki niebywałej 
ofiarności naszej dzielnej Polonji Ame- 
rykańskiej, ukoronowanej przez sta- 
rania p. Adamkiewicza, radnego m. 
Chicago, kap. Kowalczyk i Klisz lada 
dzień mieli się zerwać do lotu poprzez 
ocean. 

Tymczasem przed paroma dniami 
depesze przyniosły lakoniczną wiado- 
mość o nieporozumieniu pomiędzy p. 
Kowalczykiem i Kliszem, o ustąpieniu 
p. Kowalczyka i o poszukiwaniu nowe- 
go pilota. 


„DZIENNIR BYDGOSKI" niedziela, dnia 11 sierpnia 1929 roku. 


W szponach czarnej magji 
czyli 
Reinkarnowani Faraoni a lot „Polonii. 


Dla naszej redakcji te dziwne wiado- 
mości nie były tajemnicą. 

Jednocześnie bowiem otrzymaliśmy 
od naszego korespondenta rzymskiego 
p. Gustawa Lawiny rewelacje, które 
zmusiły nas do przetarcia oczu. 

Nie wierzyliśmy sobie samym. Żyje- 
my przecież w XX. wieku elektrycz- 
ności, radja i tysięcy innych cudow- 
nych wynalazków, w wieku, w ktorym 
myśl nasza wylata ponad poziomy, kie- 
dy odblaski dawnych zamierzchłych 
czasów wydają się tylko skrami na iir- 
mamencie dziejów. Tymczasem? 

Tymczasem stała się rzecz wprost 
niepojęta. W szczegóły wprowadza po- 
niższy list naszego korespondenta: 


I 


W szkołe okultystów. — Duchy w Wili deł Cinque. — Auryczny 
portret kapitana Kowalczyka. — „Polonja“ na skrzydłach 
duchów. — 15 proc. zysków brutto. 


Rzym, w sierpniu 1929 r. 

W czerwcu zeszłego roku znany ar- 
tysta malarz p, Mazurowski Wiktor za- 
prowadził mnie na Via Patrizii 16 do 
pracowni polskiego artysty p. Wacława 
Dyzmańskiego, gdzie poznałem oprócz 
gospodarza domu medjum p. Marjana 
Grużewskiego, który wówczas malował 
w Rzymie swoje obrazy w transie i 
wzbudzał pewne zainteresowanie. 

W kilka dni później w tej samej pra- 
cowni obydwaj okułtyści, to jest pp.: 
Dyzmański i Grużewski urządzili wie- 
czór spirystyczny dla członków posel- 
stwa polskiego i części kolonji poskiej 
w Rzymie. 

Wieczór ten, na którym medjum Gru- 
żewski miał improwizować na temat 
dany przez audytorjum, nie udał się 
absołutnie, gdyż „duchy* nie dopisały. 

Zainteresowany mocno polskim okul- 
tyzmem postanowiłem zbadać go grun- 
townię i w tej myśli zbliżyłem się do 


osoby p. Wacława Dyzmańskiego, któ- 


ry grał rolę maga i wiele rzeczy na ten 

temat w dyskusji mówił i starał się 

wprowadzić w świat  okultystyczny 

wo kogo spotkał na swej dro- 
ze, 

W miesiąc później opuścił Rzym p. 
Marjan Grużewski, a p. Wacław Dyz- 
mański zaczął przygotowywać mnie na 
przyszłego okultystę. W tym czasie za- 
mieszkałem w willi del Cinque w dużym 
ogrodzie pod Rzymem w Albano La- 
ciale. P. Dyzmański przyjeżdżał często 
do willi del Cinque i zaczął przygoto- 
wywąć mnie jako ucznia sztuki okulty- 
stycznej, 

W krótkim czasie znałem już kroni- 
kę Akesehy i cały szereg innych prac 
z zakresu okultyzmu i spirytyzmu, nie 
wyłączając dzieł Steinera. Mój „mistrz“ 
udawadniał mi, 


że jest relnkarnowanym faraonem, 


(to znaczy, że ma tę samą duszę), któ- 
rego Ramzes drugi jako reinkarnowa- 
nego najwyższego kapłana Egipsklego 
zarżnął. 

Co do osoby p. Grużewskiego dowie- 
działem się, że jest właśnie reinkarno- 
wanym Ramzesem II. i obydwaj mają 
wielką misję do spełnienia, to jest 

ratować walący słę świat. 


Reinkarnacja obydwóch „faraonów“ 
jest batdzo bogata, gdyż w ciągu 8-miu 
tysięcy lat byli reinkarnowanymi im- 


peratorami rzymskimi, dożami wenec- 


kimi, różnemi rycerzami w średnio- 
wieczu itd. 


Aby odbudować walący się świat, 
potrzeba dużo pieniędzy. (ID 
Nasi „faraonowie'* mają ukryte skarby 
z czasów swego panowania w Rzymie, 
ale jeszcze nie przyszedł czas, aby je 
mogli zabrać. „Duchy“ bowiem obja- 
wiały im, że skarbów tych nie mogą 
jeszcze z pod Rzymu zabrać, albowiem 
jeszcze niema rozkazu z góry. Wobec 
tego „mistrz“ mój powiadał, że pracę 
nad odbudowaniem walącego się świa- 
ta rozpoczną 


po zdobyciu miljona dolarówH! 
„Pierwszy zasadniczym 
naszym celem jest dziś dolar* 
mówił mi zawsze „mistrz“ Dyzmański. 


„Dowiedziałem się również, że nad oby- 


dwoma faraonami czuwa stale legjon 
wielkich „duchów“ i że ktokolwiek 
przeciwko nim będzie występował, zo- 
stanie 

zniszczony falami magicznemi 
przez ów legjon „duchów*. Aby mnie 
przekonać, że „duchy“ są z nim w kon- 
takcie, „mistrz* podchodził w nocy do 
mojej sypialni i bijąc 

laską po drzwiach zastępował 

„duchów*, 

mówiąc nazajutrz, że słyszał 
maitsze szmery w willi, 
„duchami* itp. 

Do sztuczek „mistrza“ odnosiłem się 
z wielkim krytycyzmem, co wnet ten 
spostrzegł i lekcje nasze skończyły się. 
„Mistrz“ widział, że we mnie nie zna- 
lazł odpowiedniego materjału na przy- 
szłego okultystę i dlatego na ten temat 
mówiliśmy jak najmniej. Nie przesta- 
łem jednak dalej obserwować naszych 
faraonów. 

Taki stosunek trwał kilka miesłęcy. 

W lutym br. spotkałem w Rzymie p. 
kap. Kowalczyka, który był na kursie 
nawigacyjnym we włoskiem , ministe- 
rjum awiatyki. Znając kap. Kowalczy- 
ka jako bardzo dzielnego oficera i zac- 
nego człowieka, rad byłem niezmiernie 
z naszego spotkania. Po kilku dniach 
kap. Kowalczyk dowiedziawszy się ode- 
mnie o słynnem medjum Grużewskim, 
postanowił poznać obrazy malowane 
przez Grużewskiego w transie, jak ró- 
wnież i samo medjum. Udaliśmy się 


najroz- 
rozmawiał z 


więc do pracowni p. Dyzmańskiego, 
gdzie p. kap. Kowalczyk poznał tak go- 
spodarza, jak również i p. Grrużewskie- 
go. 

„Obrazy Grużewskiego i dyskusja na 
temat spirytystyczno - okultystyczny 


zrobiły na kapitanie wielkie wrażenie. 


Postanowił sam dać się portretować, 
aby przy tej okazji cokolwiek dowie- 
dzieć się odf medjum á propos swojej 
osoby. 

Zanim przystąpiono do portretowania 
kapitana, medjum Grużewski badał 
stan zdrowia kapitana i orzekł, że ka- 
pitan ma cały szereg chorób, z których 
należy go przed lotem wyleczyć za. po- 
mocą sztuki okultystycznej. 

Później medjum Grużewski namałlo- 
wał w przeciągu dwóch transów 


auryczny portret kapitana, 


Portret sam nie udał się, gdyż „du- 
chy“ widać nie dopisały, ale za to pe- 
wne szczegóły tego portretu jak samo- 
lot wyłaniający się z aury (na rysunku 
z okolic żołądka) kapitana . jakaś po- 
stać z brodą, góry lodowe i imne linje 
mocno zaobsorbowały kapitana i prosił, 
aby mu wyjaśniono, co to wszystko zna- 
czy. 

Wówczas medjum będące w transie 
dało następującą rewelację, pełną nik- 
czemnych inwektyw: 

„Lot twój przez Atlantyk uda się, ale 


będziesz miał wiele przeszkód, albo- 
wiem 

rzad, 
popierając lot majorów Kubali i Idzi- 


kowskiego, będzie się starał 
łot Połonji zniszczyć. 


Do tej pracy jest przygotowany cały 
aparat. Różnemi sposobami będą się 
starać, aby lot Polonji się nie udał. O- 
prócz środków zwykłych ludzi, twoi 
przeciwnicy 


będą używać sił szatańskich 


zapomocą czarnej magji. 

Ponieważ bywałeś w domu radcy 
handlowego p. Władysława Mikulskie- 
go, ten wziął odrciebie kontakt zapo- 
mocą przywitania się ręką i kontakt ten 


zawiózł do Warszawy czarnemu mago- | 


wi Trzcińskiemu, który już w ciebie 
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bije falami magicznemi, 


osłabiając twój system nerwowy. W. 


Medjolanie nad twoim wspólnikiem 
pracuje pewien baron, aby psuć lot, zaś 
iącznikiem pomiędzy lotnikami samolo- 
tu „Marszałek Piłsudski“ a p. Mikul 


skim w tej sprawie jest redaktor Kołłu-- 


pajło, który przyjechał w tej sprawie do 
Rzymu“. g 
Po tej rewelacji kapitan 


był mocno blady i przygnębiony. 


Nasi okultyści widząc to, oświadczyli 
kapitanowi, aby się nie przejmował, 
gdyż oni posiadają tę moc i siłę, że po- 
trafią zapomocą legjonów „duchów* u- 
wolnić jego osobę i samolot od wszyst- 
kich niebezpieczeństw, jakie nad nim: 
wiszą. Będzie to jednak z ich strony 
wielkie poświęcenie z narażeniem ży- 
cia, albowiem przeciwnicy zapomocą 
tal magicznych będą uderzać w nich, ja- 
ko obrońców, oprócz tego muszą oni po- 
święcić na to bardzo dużo czasu 1 za- 
niedbać swoją pracę zawodową. 


Z oświadczeń „faraonów* kapitan 


zrozumiał, że jego przyszli obrońcy żą: 
dają pewnego honorarjum., 

Pozostając zaś pod ich sugestywnymi 
wpływem, zaproponował im za tę po- 
moc 30069 dolarów. 

„Faraonowie* nie zgodzili się na to 
i wysunęli żądanie 

15 proc. od dochodu brutto 

po przelocie. 

Wiedzieli bowiem przedtem, że lot Po- 
lonji może dać około 2000000 dolarów 
brutto. 


Kapitan zgodził się na propozycje 
„mistrzów“ sztuki okultystycznej i po- 


stanowiono, że lot Polonji odbędzie się 


pod strażą „faraonów“, którzy przy po- 
mocy „duchów“ dzieło to doprowadzą 
aż do samego końca. Należy podkreślić, 
że „duchy“ w pierwszej swej rewelacji 
odlot Polonji postanowiły na 24 kwie- 
tnia roku bieżącego. 

Przed odejściem kapitan dowiedział 
się że jest im bardzo bliski, gdyż osiem 
tysięcy lat temu razem zajmowali wy- 
sokie stanowiska w Egipcie. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


Druzgocąca klęska komunizmu. 


W dniu 2. sierpnia odbyło się w Be- | 
sançon we Francji, z okazji kongresu 
poświęconego akcji kotolicko-społecznej 
wielkie zgromadzenie publiczne, na któ- 
re przybyło przeszło 4000 słuchaczy. 
Wśród publiczności znalazła się ogrom- 


Pogląd na świat przez lufę armatnią. 


na masa komunistów, Na estradzie za- 
siadł wśród prezydjum kongresu także 
J. E. ks. kardynał H. Binet. 


Porządek obrad obejmował dwa re- 
feraty. Pierwszy „Co zrobili katolicy 
społeczni dla robotnika“ — wygłosił 
poseł z Chrześcijańskiej Demokracji Fi- 
lip Las Cazal, drugi „Komunizm w 
świetle haseł i faktów“ — wygłosił poseł 
z tej samej grupy, znany już czytełni- 
kom naszym z „Przeglądu religijnego“ 
Ks. Desgranges. 


Referat ostatni wprost zahypnotyzo- 
zował salę. Ks. Desgranges nakreślił w 
pierwszy dzień swego przemówienia ha- 
sła i program komunistów a następnie 
wykazał, że hasła te w teorji a tembar- 
dziej w praktycznem życiu nie wytrzy- 
mują krytyki. Świetną argumentacją 
wykazał mówca punkt po punkcie ni- 
cość i bankructwo idei komunistycznej. 
Mówił z taką siłą i z przejęciem tak 
szczerem, że na sali panowała cisza jak 
w kościele, chociaż — jak już wspom- 
mieliśmy — była tam poważna liczba ko- 
munistów. Kiedy ks. Desgranges skoń- 
czył, publiczność całą bez wyjątku por- 
wał niebywały entuzjazm. Oklaski u- 
milkły dopiero w chwili, kiedy sędzi- 
wy ks. kardynał Binet podniósł rękę 
i uroczystym tonem, zwracając się do 
przywódców ruchu chrześcijańsko-spo- 
łecznego we Francji oświadczył: „Ja; 
kardynał rzymskiego Kościoła katolic- 
kiego i okecni tu biskupi Francji was 
apostołów błogosławimy na pracę dla 
Kościoła”. 


Słów tych uroczystych wysłuchała 


cała sala, nie wyłączając komunistów, 
w głębokiem skupieniu. Na twarzach 
tych, których hasłem była do ostatniej 
chwili „nienawiść i chęć zemsty“, zaja- 
śniał po zapoznaniu się z szczerością i 
głębokością zasad katolicko-społecznych 
promyk radości. W duszy się odezwał 


głos dobrego sumienia, wskazujący błą- . 
dzącym nowa droge i to droge niezą- 


wodna- 
U 


= , 
A r 
P 3 


R 


m RETE a. 


TE 


= 
H ENOTA 


a 


ma ZEN. M 


dającym  najchlubniejsze 


May M 


a 


Mimo, że ze sprawozdań prasowych o 
PWK utworzyćby można kilka- poważ- 
nej. objętości tomów, to jednakże jedne- 
mu z najwięcej interesujących działów, 
é świadectwo 
wyżynie ducha naszego narodu, najwy- 
mowniejszemu wskaźnikowi dla wyka- 
zania naszej kultury i tężyzny ducho- 
wej, tj. naszej sztuce plastycznej, po- 
święcono dotąd zadziwiająco mało uwa- 
81. M, 

Nie. mam najmniejszego zamiaru 
umaniejszać zasług i wielkich sukcesów, 


_ jakie osiągnęli nasi technicy, nasz prze- 


mysł, rzemiosło i rolnictwo na PWK 
lecz nie mogę przemilczeć, że plastykom 
naszym niewątpliwie należy się miejsce 
honorowe w szeregu tych wszystkich 
twórczych umysłów, których wysiłkom 
Polska zawdzięczać będzie swoje po- 
czesne miejsce wśród mocarstw ducho- 
wych. Pałac sztuki na Wystawie Kra- 
jowej jest wspaniałą świątynia, w której 
potężny znicz sztuki polskiej olśniewa 
obcych, a swoich napawa dumą i uwiel- 
bieniem, bo jest to naprawdę sztuka pol- 
ska, posiadająca swoją wybitną indywi- 
dualność, jakiej nie posiada prawie 
żadna sztuka innych narodów europei- 
skich. 

Wyjątek stanowi tylko jeden odłam 
artystów najmłodszej szkoły, skupiają- 
cych się około „Jednoroga*, oraz kilku 
artystów ze szkoły paryskiej, których 
twory jakiejś chorej, czy nienormalnej 
wyobraźni robią przygnębiające wra- 
żenie profanacji sztuki. To też szczere 
uznanie należy się twórcom wystawy w 
Pałacu Sztuki, że dział ten umieścili na 
parterze Pałacu Sztuki i częściowo na 
pierwszem piętrze, * gdyż zwiedzający 
wystawę dopiero w drugiej części I pię- 
tra na II i III piętrze, doznają uczucia 
prawdziwej ulgi i rozkoszy artystycz- 
nej dobiwszy nareszcie do dzieł praw- 
dziwych mistrzów i genjuszów sztuki 
plastycznej. 

Tu dopiero na widok porywających 
swą głębią kompozycyj — myśli pięk- 
nych, .odzianych w królewskie szaty 
sztuki, pod wpływem  dyszących peł- 
nem życiem tworzyw, widz skupia się, 
przejmuje się ogromem włożonego w te 
dzieła uczucia, talentu i ekspresji, a 
olśniony czarem wydartego wprost na- 
turze kolorytu, staje się już zupełnie 
niewolnikiem tego uroku i przesuwa się 
od obrazu do obrazu z jakąś dziwną 
pogodą w duszy, z jakiemś uczuciem ra- 
dosnego rozmodlenia, które każe mu 
zapomnieć nawet o zmęczeniu, nieraz i 
o głodzie, które wiedzie go jakby mocą 
hypnozy, aż do zacisznego przybytku, 
gdzie na najwyższem piętrze królują 
nasi zmarli i żyjący klasycy: Matejko, 
Kossak starszy, Chełmoński, Brandt, Fa- 
łat itp. 
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„DZIENNIK BYDGOSKI" niedziela, dnia 11 sierpnia 1929 roku. 


s Sztuka plastyczna na P. W. K. 


Opuszczając Pałac Sztuki, wychodzi 
się oszołomiony, jakby z jakiejś zacza- 
świątyni i mimowoli pierś 
wzbiera dumą, iż mimo gwałtownego i 
hałaśliwego wdzierania się do tej świą- 
tyni „izmujących* profanów, przecież 
wielkie misterja celebrują tacy kapła- 
ni sztuki, jak Krzesz-Męcina, Mehofer, 


Axentowicz, Jarocki, Weiss, Augusty- 
nowicz, VI. Hoffman, Wodzinowski. 
Wszystko to stara gwardja, ale też i 


nieśmiertelna chluba sztuki polskiej. A 
choć nieubłagana śmierć w ostatnich 
dniach ściągnęła sobie z Parnasu nasze- 
go dwóch arcykapłanów — nieodżało- 
wanej pamięci nestora naszego malar- 


| stwa Jul. Fałata i pełnego mistyzmu wi- 


zjonera-malarza Stabrowskiego — to 
przecież ich szlachetny posiew wśród 
młodszej generacji twórczej, nie poszedł 
na marne, a czuwają jeszcze w świąty- 
ni Sztuki Polskiej potężni stróże kapła- 
ni Krzesz-Męcina, Weloński, Jarocki, 
Batycki i inni z całym sztabem godnych 
następców i uczniów. 


I to jest właśnie najwięcej pociesza- 
jącym objawem, że przecież większość 
naszych plastyków oparła się terorowi 
idjotycznych kubizmów, dadizmów, fu- 
turyzmów i innych izmów, pozostali oni 
wiernymi wyrazicielami wielkich myśli 
w szlachetnej formie, stróżami narodo- 
wego charakteru sztuki, nie przestając 
być przytem na chwilę w całem słowa 
znaczeniu: indywidualnymi. 


$ 


Jakkolwiek taki np. Górski, zdawało- 
by się, iż pragnie tak techniką jak i 
koncepcją artystyczną naśladować A. 
Grottgera, to przecież prace jego mają 
nawskroś indywidualny charakter tak 
pod względem techniki, jak i twórczej 
wyobraźni. 

Akwarele Kogczyńskiego, jakkolwiek 
wspaniałym swoim kolorytem  przypo- 
minają naszych najlepszych mistrzów 
kolorytu, jak np. Fałata, Wodzinowskie- 
go, Augustynowicza, też przecież prze- 
bija się w nich wybitny indywidualizm 


'artysty, tak w technice, jak i ujęciu te- 


matów. 

Wiśniewskiego „Pan i Nimfy“, 
„Syrena“ są , dziełami 
prawdziwą chlubę 
stwu. 

Obok dzieł znanych już od dawna i 
w aureoli sławy kroczących mistrzów, 
o których już wyżej wspominałem, jest 
jeszcze bardzo poważny zastęp wybit- 
nych twórczych talentów, przykuwają- 
cych uwagę nietylko szarego laika, ale 
także wybitnych znawców sztuki, że 
tylko wymienię Korzeniowskiego; (świe- 
tny portrecista), dJasnocha, Saskiege, 
(znakomitego mistrza kolorytu), Czepi- 
tę, Ziomka, T, Korpala, Bagińskiego, K. 
Górskiego, Lasockiego i wielu innych. 

Miejmy nadzieję, że ten wspaniały za- 
stęp prawdziwie twórczych talentów 
przejętych swem pięknem posłannie- 
twem nie dopuści nigdy, aby sztuka 
polska zeszła na manowce zwyrodnia- 


oraz 
przynoszącymi 
polskiemu malar- 


łych i krzykliwych modernizmów. 
Nie byłbym jednak szczerym, gdy- 
bym obok wyrazów podziwu i uwielbie- 


Lucznik, Rzeźba w pałacu wychowania fizycznego na P, W. E 


Pony świetlne u wejścia na P. W, K. od strony tworca, w cieniach nocy. 


' jednorożnych dwunogów, 


dokonanego dzieła, 


nia dla wielkości 
pominął milczeniem zauważoną rażącą. 


"lukę, w tym wielkim, można śmiało 
"twierdzić największym przeglądzie 
zbiorowej twórczości polskich plasty- 
ków. Brak ten wywołuje tem większe 
zdziwienie, a nawet uczucie przykre, że 
w pałacu Sztuki nie znalazłem dzieł 
polskiego marytynizmu, To co stanowi 
już dziś dla każdego Polaka najdroższy 
klejnot, naszą dumę i clilubę narodową, 
to, wokoło czego skupiają się obecnie 
najczęściej nasze myśli, Polskie Morze 
nasze, dla którego znaleść powinno się 
było miejsce honorowe w pałacu Sztu- 
xi, nie znalazło ani jednego wyrazicie- 
la, ani jednym dziełem nie przypom- 
niało widzom, że Polska także czary 
własnęgo morza posiada. t 


A przecież i w tym kierunku Sztuka 
Polska nie jest ubogą, gdyż posiada ar- 
tystę wielkiej miary, artystę który pra- 
wie całą swą duszę twórczą związał z 
polskiem morzem i polskiem wybrze- 
żem, który w odtworzeniu wszystkich 
uroków i porywającego czaru tego naj- 
droższego nam zakątka ziemi polskiej 
nie znalazł równego sobie mistrza. 


Jest nim jedyny przedstawiciel zie- 
mi Kaszubskiej na polskim Parnasie, 
p. Marjan Mokwa, który urodził się, wy- 
rósł i całe swe bogate serce artysty 
oddał tej ziemi i z morzem polskiem 
zaślubił się przez sztukę. 

Czyż niemożliwe było tego ciężkie- 
go grzechu ominąć, a jeżeli go popełnio- 
no, jaknajrychlej jeszcze go naprawić? 
Wszak bez najmniejszej szkody dla 
Sztuki, a z wielkim pożytkiem dla wi- 
dzów i prawdziwych miłośników Sztu- 

| ki, możnaby opróżnić conajmniej dwie 
salki dwunożnych „Jednorogów*, lub 
aby zrobić 
miejsce dla bogatej, a wspaniałej kolek- 
cji marytymisty p. Marjana Mokwy. 
Salki te stałyby się niewątpliwie je 
dną z największych atrakcyj Pałacu 
Sztuki. 
Nie wątpimy, że myśl ta znajdzie 
| zrozumienie u wytwornego organizatora 
itwórcy Wystawy Sztuki, aby i ten li- 
stek wawrzynu nie zabraknął w jego 
wieńcu chwały. M. Mat 
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Samolot szybował w powietrzu bez 
pilota. 


Kraków, 10. 8. (tel. wł.) Samolot ćwi- 
cezebny drugiego pułku lotniczego, pilo- 
towany przez kaprala Macka, wpadł w 
korkociąg na wysokości 1700 metrów. 
Pilot wypadł z siedzenia, nie mogąc 
uchwycić steru, rozwinął spadochron 
i spadł na ziemię cały i zdrowy. Sa- 
imolot wyrównał bieg i poszybował da- 
lej. Dopiero po 15 minutach pochylił 
się i runął na polu w Prądniku Czer- 
wonym, rozbijając się na miejscu. 
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„DZIENNIK BYDGOSKI" 


Kanikularne strofy. 


Zamiast Kroniki Niedzieinei. 


Bydgoszcz, 9 sierpnia, 
Wasz kronikarz stracił rezon, 
stał się tępy niby żerdź, 
ogórkowy nadszedł sezon, 
a to przecie jego śmierć! 


Do pisarskiej wprzągnion taczki 
radbym pognać z nią jak chart, - 
zapolować choć na, kaczki, 
lecz i kaczki porwał czart. 


Według ścisłych mych docieczeń 
dziennikarskich kaczek dość 
na Wystawie jako pieczeń 
najadł się niejeden gość. 


Gdyby człowiek czuł się młodziej, 
może naplótł by wam baj, 
ale kaczka — ta wychodzi 
tylko z dobrych, świeżych jaj, 


I choć powiem, że w zanadrzu ,„ 
Dziadek ma artykuł znów, 
czytelników ani zadrżą, 
niechaj — rzekną — pisze zdrów! 


Mussolini, ten synonim 
najróżniejszych cnót i zła, 
jak ja będę jeździł po nim, 
gdy tak grubą skórę ma? 


Waldemaras? Bez wysiłku 
z nim możnaby ruszyć w bój, 
ale na nim, jak na t.... 
każdy ostrzy dowcip swój. 


Lenin, Stallin, Trocki, Ryków, 
im się zrobi koniec wnet, 
przyjdzie taki, co bez krzyku 
tej swołoczy skręci grzbiet. 


Aman Ullach Afganiasty, 
reformator kiej ten cep — 
ciekaw jestem, kto dziś plastry 
lepi mu na zbity łeb? 


Poseł Sławek, łamignater, 
choć się Szpili jak ten jeż, 
raz mu kiedyś polski frater 
porachuje kości też! 


A Daszyński — czy nie zginie 
dostawszy się w ognie dwa? 
choć tu myrdnie, tam się zwinie, 
jednak zawsze boja ma. 


Co do sire Mac Donaldo 
przewiduję jako fakt, 
jego rządów takie saldo, 
że z Bolszewją zawrze pakt. 


Nie wierzę też w żadną Ligę, 
dyplomację naszą znam, 
Ameryka da nam figę, 
chcesz pieniędzy — zarób sam! 


Błyszczy się jak złoty brelok 
o pokoju wieeznym zew, 
choć najlepiej wie sam Kellog, 
że to tylko kiepski bluff! 


A co będzie z Czechowiczem? 
tu wskaźnikiem jest już rym: 
bomba skończy się na niczem, 
mały ogień, wielki dym. 


I o tobie, panie Devey, 
wiem ja też niejeden kram, 
więc ty na mnie się nie gniewej, 
że za franta ciebie mam. 5 
Panię nasze o swe sługi 
rozgrzały się niby rtęć, 
artykuły piszą długie 
ni to w dziewięć, ni to w pięć. 


- Międzynarodowy turniej 
szachowy. 


W Karłovych Varach odbywa się 
międzynarodowy turniej szachowy. Do- 
tychczasowy stan turnieju, po Sześciu 
rundach, przedstawia się w ten sposób: 
Spielmann 61 punkta, Euwe 5 5 punktów, 
Capablanca 41% p., Rubinstein 4 p. i je- 
dna partja nieukończona, Bogoliubow, 
Canal i. Niemcowicz po 4 p., Vidmar i 
Gruenfeld po 314 p i jednej niedokoń- 
czonej, Tartakower 8 p., Gilg, Maroczy 
i Yates po 21 p. itd. 'W każdym razie 
czołowi ANEA świata, Capablanca, 
Bogolubow, Euwe, Spielmann i Rubin- 
stein zajmują pierwsze miejsca i mię- 
dzy nimi rozegra się walka o palmę 
pierwszeństwa. 


Chociaż — poco robię kpiny 
z onej walki? Boże mój, 
ileż razy o dziewczynę 
i ja srogi wiodłem bój! 
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Gdybym mógł się rozkuć z kajdan 
i cenzora nie czuł tuż, 
to niejeden jeszcze fajdan 
dostałby się pod mój nóż. 


Lecz choć ciosam na łbie kołki, 
na to jedno miejcie wzgląd: 
wiersze takie — to pierdołki, 
które robią tylko swąd! : 
SE B. 


wonią katolicka. 


Q przywrócenie poselstwa holenie. TES kanonikowi S. Wierzejskiemu, pro- 


skiego przy Stolicy św. 


(KAP.). Wynik wyborów. do parla- 
mentu w Holandji dzięki wzmocnieniu 
stronnictw prawicowych wysunął na 
porządek dzienny sprawę przywróce- 
nia poselstwa holenderskiego przy Sto- 
licy św. W sprawie tej jednak nie za- 
padła dotąd żadna jeszcze decyzja. Ka- 
tolicy powitaliby z radością fakt po- 
nownego zawiązania stosunków dyplo- 
matycznych ze Stolicą Apostolską. 


Odznaczenia papieskie, 


(KAP.), Na przedstawienie JEm, Ks. 
Kardynała Kakowskiego Ojciec św. na- 
St order vD celesi at PORĘ 


Ilustracja do „BEST 


Nowy dai antialiciiy | w  Bólszówii 


Na rozkaz komisarjatu wyznań <0- 
gołocona została kaplica ze słynnym cu- 
downym obrazem Matki Boskiej Iwer- 
skiej w Moskwie, około murów Kremla. 
Obraz i ozdoby umieszczone zostały w 
muzeum moskiewskiem. 

Sprawa ta zdecydowana była już od 
dłuższego czasu. Jako powód bolszewicy 
wysunęli to, że kaplica stanowiła prze- 
szkodę dla wzmożonego w tem miejscu 
ruchu ulicznego. Sprzeciwy duchowień- 
stwa i wiernych komisarjat zostawił 
bez uwzględnienia. 

Każdy, kto zwiedził Moskwę, zna 
czczoną świątynię, która wzniesiona zo- 
stała w XVII wieku koło bramy przy 
wejściu na czerwony plac, niedaleko 


4 Kremlu. Cieszyła się ona dużą czcią u 


wiernych, to też stale oblegały ją tlumy 
modlących się. Zbudowana na wzór ka- 
plicy na górze Athos, posiadała ozdo- 
biony drogiemi kamieniami słynny o- 
brąz Mątki Boskiej, noszony dawniej 
podczas uroczystych procesyj po ulicach 
Moskwy. 

Zburzenie tej świątyni stanowi o- 
gniwo w łańcuchu profanacji, których 
dopuściły się sowiety w ciągu dziesię- 
ciolecia swych rządów. Profanacji ule- 
gły najstarsze i najsłynniejsze świąty- 
nie prawosławnej cerkwi. Bolszewicy 
chcą dziś wszystkie pamiątki chrześci- 
jańskie zamknąć w muzeach starożyt- 
ności, lecz w ten sposób wiary, tkwią- 
cej głęboko w sercach mas ludowych, 
nie wyrwą. — (KAP) 


boszczowi z Pawłowice. 

P. Konstanty Sylwin Jakimowicz, 
architekt archidiecezjalny w Warsza- 
wie, emer. dyrektor departamentu M. 
R, P., został mianowany dekretem Sto- 
licy św. z dnia 24 lipca rb. L. 213 szam- 
belanem „Di Spada e Cappa“ Jego 
Świątobliwości Papieża Piusa XI. Od- 
znaczenie zasłużonego i cenionego w 
szerokich kołach architekta, wzorowe- 
go pracownika w swym zawodzie, jest 
z jednej strony dowodem życzliwości 
Ojca św, a z drugiej uznaniem rzetel- 
nej pracy i zasług dła Kościoła p. szam- 
belana Jakimowicza. 


v 


Cenny dar katolików czecho-słowackich 
dla Papieża, 


1 

(KAP.). Katolicy czechosłowaccy z 
okazji złotego jubiłeuszu kapłańskiego 
Ojca św. Piusa XI. złożyli Papieżowi w 
darze wazę kryształową, mającą 60 cm. 
wysokości i ważącą 7 kg. Ozdoby ną 
wazie przedstawiają sceny z życia św. 
Wacława króla czeskiego. Waza ta jest 
czeskiego wyrobu i przedstawia dużą 
wartość artystyczną. 


Kongres misyjny w Barcelonie, 


(KAP.). Hiszpańscy katolicy z okazji 
wielkiej wystawy w Barcelonie urzą- 
dzają pierwszy narodowy kongres mi- 
syjny. Odczyty w ciągu siedmiu dni 
kongresu zobrazują najważniejsze, 
aktualne sprawy misyjne. Kongres u- 
rządzony będzie z wielką  okazałością. 
W ostatnim dniu odprawione będzie 


na stadjonie wystawy uroczyste nabo- - 


żeństwo pontyfikalne, podczas którego 
śpiewy wykonają połączone chóry dzie- 
cięce z Barcelony. Następnie odbędzie 
się wielki - historyczny pochód misyj- 
ny, w którym symbolicznie przedsta- 
wione będą główne wydarzenia misyjne 
w świecie całym. 


Bezpłatny wstęp do muzeów włoskich. 


Z Rzymu donoszą: W wykonaniu 
decyzji rady ministrów, w. zakresie 
zniesienia opłat wstępu do muzeów i 
galeryj obrazów we Włoszech, już w 
miesiącu wrześniu rb. wstęp będzie 
bezpłatny. 


Nowa książka na indeksłe, 


Kongregacja indeksu włączyła do li- 
sty książek, których katolicy czytać nie 
powinni, dzieło Dittefa Nilsena, zatytu- 
łowane „Jezus, w świetle historji“, tak 
w tekście duńskim, jak w tłumaczeniu 
niemieckiem, wskazując, iż książka ta 
zawiera błędy zasadnicze i przeciwsta- 


Į wia się naukom Kościoła. 


Jacek orinda 
donosi: 


Wierzchosławice, 9 sierpnia. 


Szanowna Redakcjo! 

Cieszyły się parchy, że jadę w świat 
na wander polityczny, ale nie przyszło 
im to tak łatwo. Za to, że się wyniosę z 
alkierza i łóżko z betami zostawię im 
frei, zażądałem odstępnego 10000 zł, bo 
taka jest mniej więcej w Warszawie 
taksa. Tedy narobiły żydy rweiesu, że 
pół Nalewek zbiegło się pod kamienicę, 
i chcieli mnie zlinczować. Ale ja mia- 
łem stary rewolwer w plecaku, i zagro- 
ziłem, że całe Nalewki wystrzelam co 
do nogi. Tak parchy dostały boja 1 za- 
częły ze mną pertraktować Aby nie 
przyszło do rozlewu krwi, ja ździebko 
opuściłem, żydy trochę nostąpiły, i 
skończyło się na tem, że dostalem na 
łapę barówką dziesięć złotych, a na 
drogę funt koszernej kiełbasy i 20 ka- 
prali, Ponadto żydy musiały mi gwa- 
rantować beznieczny wymarsz z chału- 


py i oddanie honorów wojskowych Że 


to jednak Judaszom nie bardzo można 
dowierzać, więc wolałem wynieść się od 
tyłku przez oficynę, skad pomaszerowa- 
łem już prosto na dworzec, gdzie na 
moją marszrutę dostałem bilet służbo- 
wy do Tarnowa, a stamtąd puściłem się 
piechty do Wierzchosławic. 

Już o parę stajań ujrzałem dwór 
wierzchłosławicki, Witos wyrychtował 
go sobie od stu djabłów. Dawniej miał 
na chałupie słomiane poszycie, a dziś 
blaszany dach świeci się na‘ niej jak 
wytarty cwancygier. Drewniane da- 
wniej wrota zmienił na bramę z żela- 
znych sztachetów, ze swojemi inicja- 
łami W W na środku. Bardzo ładnie wi- 
dzą się takie dwie litery na kupie z ko- 
roną pałkową u góry. «Bo trzeba Sza- 
nownej Redakcji wiedzieć, że Witos dał 
się teraz uszłachcić i sprawił sobie 
herb: w czerwonem polu widły złożone 
na krzyż, objęte wielką łapą z długimi 
pazurami. Pisze się on też teraz Win- 
centy Witos herbu Bierchłopie. Pod 
bramą siedział jakiś stangret w liberyj- 
nej czapce i w cajgowych portkach. Py- 
tam go, czy niewie, gdzie jest kum Win- 
centy. A on mi pokazuje ogród kole 
dworu i mówi: i, 

— Jaśnie pan dziedzic kolibie się w 
parku na powrozie. 

Gdym to usłyszał, to jakby we mnie 
szlag strzelił. Byłem pewny, że Witos 
się powiesił, a taki ciura zatracony sle- 
dzi se pod bramą, zamiast w te pędy 
lecieć i pana od powroza oderżnąć. 

Dopiero sługus paskudny , wyiłoma- 


czył mi, że jaśnie pan wlazł do hama- 
ka, do takiej sieci ze sznurów, uwią- 
zanej między drzewami, kurzy importa 
i kolibie się niby mały pędrak. 

Chciałem iść do parku, w którym sa- 
me wierzby rosną, ale forysic zatrzy- 
mał mnie, mówiąc, że jaśnie dziedzic 
tak nikogo nie przyjmuje, ino nasam- 
przód trzeba się u niego zameldować. 

— Jak się wabicie? — spytał i oglą- 
dnął mnie sobie, jakby niemiał do mnie 
wielkiego zaufania. 

Powiedziałem mu: 

— Jacek Furdyga, herbu Porwisz z 
gryfem w srebrnem polu, 

Spodobało mu się moje nazwisko, bo 
naciagnął na łapy rękawice i poszedł 
mnie zaanonsować. 

Mój Boże, parę lat temu, gdy byłem 
u Wicka z odwiedzinami, a właściwie 
z misją polityczną (posłowałem wtedy 
od sjonistów), tom chłopa zastał kuca- 
jącego ża stodołą i miętolącego w gar- 
ści chrzanowe liście. A dziś co za pie- 
rońska parada! Dawniej Witos w pal- 
ce smarkał, teraz ani mu chustka nie 
wystarczy, tylko PNY obiedzie w obrus 
smali. 

Niedługo wrócił też GAZEM i powiada: 

~ Jaśnie pan dziedzie proszą pana re- 
dachtora do siebie. 


— Ha (myślę sobie) skoro cię tu od 
tedaktora szkalują, to widocznie þe- 


dziesz potrzebny i ne dobre przyjęcie li- 
czyć możesz. 


I nie omyliłem ja 4; moich przewi- 


dywaniach. 


Francja o Mickiewicza, 


W związku z odsłonięciem w Pary- 
żu pomnika Mickiewicza, wzroslo we 
Francji zainteresowanie się osobą i 
twórczością wieszcza. Wśród nowych 
prac, poświęconych twórcy „Dziadów“, 
= na uwagę zasługują: studjum Jana Pa- 
lewskiego w języku francuskim p. t.: 
„Mickiewicz — dusza Polski“, dalej 
praca „Człowiek-wieszcz* — wybór pro- 
zy  mickiewiczowskiej, zaopatrzony 
przedmową Andrć Mazona i wstępem 
Józefa Andrzeja Teslara. Przekłady pro- 
zy wyszły z pod pióra Władysława Mic- 
kiewicza, Micheleta, Zaleskiego i Mon- 
talemberta. Zanotować nadto należy u- 
kazanie się w Paryżu pracy Antoniego 
Martela p. t.: „Hołd Mickiewiczowi”. 


Pomnik Elizy Orzeszkowej w Grodnie, 


Odsłonięcie pomnika Elizy Orzeszkowej 
w Grodnie nastąpi 13 października br. Po- 
mnik jest już gotowy i zostanie przewiezio- 
li ny do Grodna w drugiej połowie września. 
! W najbliższych dniach rozpoczną się prace, 
związane z montowaniem pomnika. 


Nowa opera polskiego kompozytora. 


Znany kompozytor i recenzent muzyczny 
p. Adam Wieniawski kończy obecnie w 
miejscowości Kaltenienzgeben pod Wie- 
dniem wielką operę komiczną p. t. „Król 
kochanek*; treścią jej są przygody miłosne 
króla Augusta II. Libretto napisał w roku 
zeszłym również w Kaltenlenzgeben znany 
krytyk muzyczny p. Władysław Fabry. 


z żoną i synem autem w niewiadomym kie- 
| runku. Z całego świata nadeszły liczne đe- 
pesze z życzeniami, 


Co czytać. 


II. 


Dzieła naukowe. 


1. Briickner Aleksander: 

polska”. 

Darwin K.: „O pochodzeniu człowie- 

ka“. 

3. Eucken K.: „Wielcy myśliciele i ich 
poglądy na życie". 

4. Kryński A.: 


„Mitologja 
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„Jak nie należy mówić 


i pisać po polsku“. . 
$ 5. Mochnacki M.: „O literaturze polskiej 
i XIX wieku“. 
Wells H. G.: „Historja świata“. 


Przegląd kobiecy. 
Ciekawe historje o faktach niehistorycznych, 


Bydgoszcz, 10 sierpnia. 

W okresie letnim chętnie sobie pozwalamy 
na lekką literaturę, tematy poważniejsze o ile 
nie nużą nas, to również i nie zaciekawiają 
w takim stopniu, jakby się spodziewać tago 
należało. Z tego tytułu dla rozmaitości zamie- 
szczamy dziś uwagi na tematy ogólne. 

A więc trochę historji o faktach niehistory- 
cznych — o damskich dessous. Dzieje dam- 

skich dessous, damskich inexprimabli są 
bardzo ubogie. Niektórzy pisarze, jak Flau- 
bert zapewniają nas, że już Salome nosiła 
czarne pantalony, haftowane w kwiaty man- 
dragory..... 

Jeśli chodzi o wieki średnie — to wiemy, 
iż istniały majteczki damskie z wełny i akea- 
mitu oraz z cienkiej, srebrnej siatki, oczywi- 
ście niezbyt chyba miłej dla skóry, a także 
z grubego sukna, dla ochrony od zimna, lub 

_  slluczeń np. podczas upadku z konia. 
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/ Snać krój pantalonów, sięgający do kostek 
nie dodawał wcale wdzięku kobiecie, bowiem 
=w późniejszych opisach, omawiających stroje 
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| kobiece, nie spotykamy się z wzmianką o pan- 
| talonach. 3 
+8 ) Dopiero w dziewiętnastym wieku, sportują - 


_ce już wówczas i praktyczne Angielki poczęły 
nosić sztywne, perkalowe pantaloniki. U dołu 
widniały bogate przybrania w postaci riuszów 
z tialami. Moda ta jednak szybko została zli- 
, kwidowana. Ówczesne modnisię oświadczyły 
" jednogłośnie, iż ubiór ten jest w bardzo złym 
tonie i jest kompletnie brzydki. 

W tym to czasie zaczynają nosić podobne 
=- majteczki dzieci, ale tylko do dnia pierwszej 
. komunii św., starsze dziewczęta również ich 

| nie nosiły, 
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Skromność autora „Głodu“, 

| W Oslo miały się odbyé uroczystości w 
' związku z 70-ą rocznicą urodzin Knuta 
Hamsuna. Okazało się jednak, iż wielki pi- 
I sarz pragnąc uniknąć uroczystości wyjechał 


o o 


środki po temu były zalegalizowane. 


> _ Nauka = Literatura — Sztuka. 


Monograije. 
| Feldman W.: „Ibsen“. 
Lam St.: „Henryk Sienkiewicz“. 
| 3. Porębowicz Edward: „Dante“. 
4, Wasilewski Zygmunt: „Współcześni. 


Charakterystyki pisarzy i dzieł." 


Powieści. 


Balzac: „Chłopi“ 2 t. 

Hamsun Knut: „Głód*. 

Korzeniowski Józef: „Kollokacja", 
Kraszewski Ignacy: „Stara Basn“. 
Przybyszewski St.: „Synagoga szata- 
Żeromski St.: „Ludzie bezdomni" 2 t. 
na“. 


DYS CZ OCE 


PTOI 


Zwołałem dzisiaj me rymy jak pieski 
I taką do nich trzymałem orację: 
Robimy pauzę! pora na wakacje, 

Nie napiszemy w sierpniu ani kreski! 


Raz zaciągnięte do mojej parafji, 
Tyle miesięcy służyliście wiernie, 
Chociaż karmiłem was wcale mizernie, 
Tak jak to w Polsce poeta potrafi. 


Choć nam codzienność właziła na pięty 
Możemy dumni być ze swego plonu, 
Nie brakło nigdy najwyższego tonu, 
Porządnej formy i dobrej pointy. 


Gdy człek za długo po piśmie się błąka 
Dobrze jest zniknąć jak Barbara Ubryk, 


Małżeństwo 


Szerząca się na całym Świecie, a szcze- 
gólniej już w Ameryce manja rozwo- 
dów natchnęła B. Lindsey'a, sędziego 
od spraw familijnych w Deuver do na- 
pisania dzieła, niedawno wydanego, 
w którem rzuca on szereg projektów 
reformy prawa małżeńskiego. 

Wypływające z jego zawodu styka- 
nie się z małżeństwami rozwodzącemi 
się doprowadziło autora do przekona- 
nia, że jedynie kilkoletnie pożycie mał- 
żeńskie dwojga ludzi może być rękoj- 
mią, że będą oni stanowili dobrane sta- 
dło i mogą założyć rodzinę. Wobec te- 
go proponuje on zawiązywanie małżeń- 
stwo na okres kilku lat, po upływie 
których może być ono uznane za trwa- 
le, lub też zupełnie rozwiązane, stoso- 
wnie do woli małżonków. Dla uchronie- 
nia potomstwa od padania ofiarą złego 
pożycia rodziców, lub ich rozstania, 
autor uznaje za konieczne, by owe mał- 
żeństwa „próbne nie miały dzieci, a 


Kroniki opowiadają o sensacyjnem zdarze- 
niu, jakie miało miejsce w Paryżu, około 1850 r. 
Oto znana artystka Jenny  Wersor 
ośmieliłą ukazać się na scenie w białych pan- 
talonach, Opisując ten  „występ” artystki 
„Journal des Debats” w dłuższym artykule, 
choć marazie wstrzemięźliwie, oświadcza się 
za zwyczajem noszenia majteczek. „Podczas 
wilegjatury, pisze on, pantalony są niezbędną 
częścią garderoby. Bowiem nie zawsze jest 
pięknie, gdy osoba, odziana tylko w spódnicę, 
dosiada rumaka, spada z osła lub huśła się za 
wysoko”, 


Przeciwstawia się temu poglądowi w rozpo- 
częstej polemice „Journal des Dames”, zau- 
waża, iż kobiety, nosząc pantelony, robią zu- 
pełnie wrażenie ordynarnych chłopów. 


W „Polsce Zbrojnej” niej. „Ego“ rozpisując 
się szeroko o historji damskich dessous, podaje 
m. in: „W roku 1850 przestało należeć do 
„złego smaku i bezeceństwa”* ukazywanie się 
na balach w majtkach już ukrytych pod su- 
kniami. Ale konserwatywne damy dziwną 
czują ku nim nienawiść, nie nosiły ich nigdy 
poza balowemi toaletami i przepowiadały ry- 
chłą śmierć temu „wstrętnemu wynalazkowi”. 


Przepowiednie ich nie sprawdziły się tylko 
dlatego, że narodziła się krynolina, krynolina 
olbrzymia, parasolowata, która zmusiła najbar- 
dziej oporne piękności do uznania niezbędno- 
ści pantalonów. 


Te więc panie, które chciały być modne, 
musiały zacząć nosić majteczki. A że wszyst- 
kie chciały być uznane za idące z postępem 
czasu, przeto pod krynolinami ukrywały się 
nóżki, przyozdobione w długie szarawary, za- 
kończone koronkami, Powoli, powoli, centy- 
metr po centymetrze skracano „niewypowie- 
dziane”, wreszcie dotarły do kolan i tu się 
zatrzymały (dziś nawet suknie są poza kolana - 
red.. Choć batyst zastąpił perkal i płótno, 


Moje wakacie. 


rąk na kilka lat, jeżeli 


dnia 11 sierpnia 1929 roku. 


Poematy. 
1 Asnyk Adam: „W Tatrach", 
głębiami*. 
Kasprowicz Jan: „Hymny". 
3. Norwid Cyprjan: „Promethidion”. 
4, Staff Leopold: „Ucho igielne“. 


„Nad 


r 


Dramaty. 


1. Bałucki Michał: „Grube Ryby“. 

2. Bliziński Józef: „Pan Damazy*. 

3. Fredro Aleksander: „Zemsta“. 

4. Korzeniowski Józef: „Karpaccy góra- 
le*. 

5. Rydel Łucjan: „Zaczarowane koło". 

6. Słowacki Juljusz: „Balladyna“. 


(bar.) 


Gdy się jest twórcą pewnych stałych 
[rubryk 

Tak jak w małżeństwie zdrowa jest 
[rozłąka. 


A rivederci! czytelniku drogi 

Złotą jesienią znów się zobaczymy. 

Na reszię sierpnia rozpuszczam swe 
Iidę wgórę jak pielgrzym ubogi. [rymy 


A tam pod nieba czystym baldachimem 
Moją samotność jedna rzecz umili, 

Jeśli zatęskni ktoś z was w pewnej chwili 
Za moją zwrotką i za moim rymem. 


Henryk Zbierzchowski. 


4 (e) 86 
„Wa Drog . 

Nie można wątpić, że dzieło Lindsey'a 
napisane jest w celach humanitarnych, 
możliwe nawet, że w stosunkach ame- 
rykańskich mogą projekta jego mieć 
pewną rację bytu, w naszem jednak 
społeczeństwie katolickiem i wycho- 
wanem w tradycjach poglądy takie na 
związki małżeńskie nie mogłyby zna- 
leźć zrozumienia. 

Instytucja małżeństwa od wieków 
uświęcona prawem, a podniesiona 
przez Kościół do godności Sakramentu 
trwalszą bądź co bądź może stanowić 


podwalinę szczęścia, niż kilkoletnie 
małżeństwa „na próbę“, które byłyby 
niczeam więcej, jak usankcjonowaną 


przez prawo prostytucją, 

Bo czemże różniłoby się od niej łą- 
czenie się na pewien czasokres w parę 
małżeńską, której zabronione jest to, 
co właśnie stanowi prawdziwe szczę- 
ście, co jest celem i istotną treścią mał- 
żeństwa? Czyż przechodzenie z rąk do 
próba 
nie były one jeszcze piękne, gdyż tyle ozdób 
naszywano na ich zakończeniu, że kolanka nie- 
wieście ołoczone były grubym wałem koronek, 
tiuli i haftów. 

Oto dość groteskowe dzieje jednego szcze- 
góliku damskiej garderoby. Gwoli sprawiedli- 
wości należy zaznaczyć, iż Niemki okazały się 
mniej odporne na cywilizowanie swej bielizny, 
niż wytwornisie z nad Sekwany. Skwapliwie 
przejęły modę od Angielek i już około 1840 r. 
nawet wieśniaczki wychodzące zamąż, musiały 
je mieć w swej wyprawie. 


U nas w Polsce dzieje damskiego dessous 
pokrywają się zupełnie z modą francuską, Na- 
sze uwielbienie do francuszczyzny było tak 
wielkie, że i mężczyźni dla cudzoziemskich 
strojów poczęli zarzucać tak piękne kontusze 
polskie, co z tak wielką ironją i dosadnie opi- 
sał Mickiewicz w „Panu Tadeuszu". 


* 
Jeżeli już mowa o historji i faktach niehi- 
storycznych — należy też wspomnieć o dzie- 


jach pierścionka, który dziś należy do pierw- 
szorzędnych ozdób ręki kobiecej, Ojczyzną 
jego jest Babilon; bardzo rozpowszechnił cię 
natomiast zwyczaj noszenia pierścieni w Egip- 
cie. Najstarszy pierścień, jaki się „zachował, 
pochodzi z roku 1400 przed Narodzeniem Chry- 
stusa Pana. 


W dawnych czasach pierścień był zewnę- 
trzną oznaką władzy, pozatem posługiwano się 
nim, jako dowodem osobistym w pojęciu dzi- 
siejszem. 

Nastał wreszcie czas, iż poczęto uważać 
pierścionek, jako symbol wierności, Wręcze- 
nie komuś pierścionka uważane było za znak 
oddania ciebie samego. 

Dopiero w wiekach średnich wchodzi 
w zwyczaj obrączka, jako symbol małżeństwa, 
co również uświęcił Kościół katolicki, przez 
wkładanie obrączki na ręce młodej pary. Dziś, 


zawie- 
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dzie, może zastąpić prawdziwej kobie- 
cie całą słodycz macierzyństwa? 


Ileż małżeństw zresztą żyje ze sobą 
przez dłuższy czas szczęśliwie, a po kil- 
ku lub nawet kilkunastu latach docho- 
dzi do przekonania, że charaktery ich 
nie zgadzają się, lub naodwrót jak czę- 
sto tarcia i dysharmonja w  małżeń- 
stwie zanika dopiero pod czarodziej- 
skiem dotknięciem drobnej rączki 
wspólnego dziecka! 

Możliwe, że w trzeżwym i traktują- 
cym życie jako interes narodzie amery- 
kańskim mogłoby znaleźć zastosowanie 
połączenie się na próbę, w naszych du- 
szach jednak zawiele jest jeszcze sen- 
tymentu, by taka małżeńska próba, je- 
żeli w nią jedna strona wnosi prawdzi- 
we uczucie, nie miała stać się dla niej 
tragedją. 

Przyczyny, dla której tak wielzi pro- 
cent małżeństw źle ze sobą dziś żyje, 
nie należy szukać w trudności uzyska- 
nia rozwodu, lecz wręcz naodwrót W 
tem, że ludzkość dzisiejsza zdaje się W 
nim lubować. 


Rozwody, do niedawna stosunkowo u- 
ważane za skandal, stały się dziś jak- 
by nakazem chwili. Istnieją bez wat- 
pienia sytuacje, z których wyjście mo- 
że być jedynie w rozstaniu. Przecież 
i Kościół w bardzo ważnych wypadkach 
zezwala na unieważnienie małżeństwa, 
ileż jednak ludzi rozwodzi się dziś 
wprost dla kaprysu. 


Obowiązki, jakie nakłada instytucja 
małżeństwa, uważane są dziś przez 
wielu za przeżytek, Ileż to ludzi dobra- 
nych i mających wszystkie warunki 
do szczęścia rozstaje się pod wpływem 
chwili, podczas gdy odrobina dobrej 
woli z jednej czy obu stron zapewnić 
by mogła najszczęśliwszą przyszłość. 


Każdy człowiek ma prawo do szuka- 


nia swego szczęścia, do walki o nie — 


to prawda. Czyż jednak podeptanie 
wszystkich obowiązków daje zawsze ta- 
ką pewną tego szczęścia gwarancję? 
Czyż nie ma wypadków, by powtórny 
związek nie był zamianą na gorsze? 


Takie obecne poglądy na małżeństwo 
mogą być jedynie uważane za jakiś 
chorobliwy objaw powojenny. 


Każda młoda para, dążąca do olta- 
rza, powinna się dobrze nad tem zasta- 
nowić, jak poważne i czasem ciężkie 
bierze na siebie obowiązki, od których 
za lada trudnością nie wolno jej się 
cofnąć. Jedynie małżeństwo jako nie- 
naruszalna całość może dać rękojmię 
wychowania młodego pokolenia w pol- 
skich i katolickich tradycjach, a tyl- 
ko tak wychowana młodzież może być 
odrodzeniem Narodu. 

L. K. 


m AO 


za wyjątkiem obrączki pierścień zatracił swoje 
symboliczne znaczenie. © Rb TE 

W okresie letnim, rozkoszując się sielanką 
wywczasów poza murami miasta, na łonie 
przyrody żadna z pań nie wyruszy się bez ha- 
maku, któremu też wiele zawdzięczamy wy- 
godnie spędzonych chwil. Mało jednak osób 
wie, że pierwszy hamak zaprezentował Euros 
pie odkrywca Ameryki, Krzysztof Kołumb. 

Gdy stąpił na nowoodkryty ląd, zobaczył 
ze zdziwieniem, że mieszkańcy sypiają w za- 
wieszonych między drzewami, plecionych ze 
sznurów, łóżkach. Kolumbowi bardzo podoba- 
ło się takie łoże, Odjeżdżając do domu, zabrał 
on sobie na pamiątkę miłych nocy, to lekkie 
i przyjemnie usypiające łoże. 

x 

W dalszym ciągu podajemy poza działem 
redakcyjnym rady praktyczne, jak również 
sposób gotowania. 
| Wywabianie plam: należy wziąć jednakową 
ilość amoniaku, eteru i 90 proc. alkoholu i zmie- 
szać razem. Ten płyn usuwa wszystkie plamy, 
zwłaszcza tłuste z materjałów i przedmiotów 
nie pozostawiając po sobie krągów, jak benzy- 
na. Plamy z jodyny znikają za pomocą amon- 
jaku. 

Knedle z sera i cukru. 75 dkg. sera lub 
twarogu uciera się z łyżką masła, dwoma ja- 
jami i szczypką soli. Następnie dodaje się 
szklankę grysiku i troszkę mąki t. j, tyle, aby 
można było formować knedle wielkości cytry- 
ny. Ciasto musi przedtem spoczywać godzinę, 
aby grysilk rozmiękł. Gotuje się w słonej wo- 
dzie pod przykryciem przez 10 minut, poczem 
należy jeden przekroić dla przekonania się, 
czy gotowy. Podaje się masłem zarumienionym. 

Szpinak po augielsku. Młode liście szpi» 


naku obrane z szupułek parzy się wrzącą wodą 
i rzuca na gorące masło w rondlu kamiennym 
lub dobrze polewanym, 
posolić i popieprzyć, 


Dusić do miękkości, 
Jaxa 
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Ułani, ułani, malowane dzieci. 
j Janowiec, 10 sierpnia. 

W niedzielę, dnia 11 bm, o godz. 5 po pol. 
odbedzie się wielki koncert orkiestry 18 p. uła- 
nów, pod batutą p. kapelmistrza Makowskie- 
go. Po koncercie odbędzie się zabawą tane- 
czna. Cała ta impreza ułańska zapowiada się 
bardzo dobrze i należy się spodziewać, że oby- 
watelstwo tutejsze z okazji tak wiele w Ja- 
newcu pożądanej licznie akorzysta. Bilety 
wstępu można już nabyć w ksiągarni p. Ziół- 
kowskiego. Ceny bardzo przystępne. A więc 
w niedzielę wszyscy na salę Domu Towaro- 
wego. 


Ogólny zjazd Zw. Resłaurato- 
rów i pokrewnych zawodów 
całej Polski w Poznaniu. 


Z okazji Powszechnej Wystawy Krajowej, 
Związek Restauratorów i pokrewnych zawo- 
dów na Polskę Zachodnią zwołuje na środę, 
dnia 28 bm. o godz. 11 przed poł. w sali „Ogro- 
du Zoologicznego", ul, Zwierzyniecka w Pozna- 
niu, ogólny Zjazd Restauratorów i pokrewnych 
ząwodów z całej Polski, 

Cały zespół zawodu gospodnio-szynkarskie- 
go, winien wspólnie ręka w rękę wystąpić we 
własnej swej obronie, gdzie rzeczowo i zgo- 
dnie radzić będzie nad swoją niedolą, Jest 
wiele rzeczy do omówienia i uregulowania, 
zwłaszcza w okresie obecnym wypowiadania 
masowo koncesyj szynkarskich., 

Niechaj zatem nikogo nie zabraknie w dniu 


«28 sierpnia br. na zjeździe w Poznaniu, bo- 


wiem wszyscy wiemy, że tylko w jedności siła. 


Łzy przyczyną powrotu. 
Niezałarte wrażenie, Wszystko 
w porządku, 

Poznański „Nowy Kurjer" donosi: 


W czwartek donosiliśmy © niezwykle ta- 


jemniczej eskapadzie samochodowej jednej 
z panienek, t zw. armii kwiatowej, która w to- 
warzystwie nieznanego donżuana znikła z Po- 
znania. Zaniepokojone nagłem zniknięciem ko- 
leżanki, wywołały pozostałe kwiaciarki wielki 
alarm, twierdząc, że ów jegomość „porwał na 
„nieszczęśliwą przy- 
jaciółkę". 

Na szczęście przedstawia się „tajemnicze 
wprowadzenie" zgoła odmiennie, Dziewczątko, 
które z początku broniło się, uległo później 
kusicielskim podszeptom donżuana i wyjecha- 
ła z nim na spacer, a gdy uświadomiła sobie, 
że jest sam na sam z nieznanym mężczyzną, 
zaczęła płakać, wobec czego jegomość zawró- 
cił do Poznania i wysadził ją w pobliżu jej 
mieszkania, Gdy po powrocie z eskapady za- 
interpelowała ją policja o rzekome „uprowa- 
dzenie”, oświadczyła, że zarówno nieznany 
brunet, który ją uwiódł jak i sama eskapada 
samochodowa pozostawiły jej miłe i niezatarte 
wrażenie, 

Nazwiska panienki nie podajemy, bo mógł- 
by ją ktoś niesprawiedliwie posądzić, pòdczas 
gdy naprawdę „między nimi nic nie było". 


Nasisie. 


Chór męski „Jedność“ w Nakle urządza 
w niedzielę dnia 11 bm. w lasku Cukrowni 
swoją doroczną zabawę latową. Wymarsz 
o godz. 2,15 po poł. z Placu Wolności. W la- 
sku podczas koncertu doborowej orkiestry 
rozmaite niespodzianki; jak loterja, koło szczę- 
ścia, strzelanie do tarczy, śpiewy, koncert man- 
dolinistów itd. Specjalne niespodzianki dla na- 
szych milusińskich, Wstęp do lasku 50 gr., 
dla dzieci 25 groszy. 


Riangżilmnep. 


Osobiste. W kościele parafjalnym w Kwie- 
ciszewie pobłogosławiony został związek mał- 
żeński p. Józefa Janikowskiego z Gniezna, sy- 
na rolnika w Niestronnie, z panną Bronisławą 


_ Baranowską z Czarnotula, córką wielce powa- 


żanego gospodarza. 

Kinoteatr. W środę dnia 14 bm, kino 
„Teatr“ wyświetla film 0 światowej sławie 
p. t. „Król królów", Dalsza reklama zbyteczna, 

Z życia młodzieży. W czwartek dnia 8 bm. 
odbyło się zebranie kółka abstynentów  pizy 
S. M. P., na którem wygłosili treściwe referaty: 
druh naczelnik Bąk Stanisław, Adamczyk B 
i Szeligowski, Po zebraniu kółka odbyło się 
plenarne zebranie Stow. Młodz. Polskiej Mę- 
skiej „Gotów”. Zebranie zagaił prezes Kierz- 
kowski Marjan, następnie ks. patron Sobiech 
wygłosił bardzo ciekawy referat z swej po- 
dróży nad morze polskie, W komunikatach 
zarządu omawiano sprawę wyjazdu na P. W. 
K. oraz sprawę majówki w lesie, O godz, 9,15 
prezes solwował zebranie hasłem „Gotów”. 

W zdrowem ciele, zdrowy duch. Tow. gim- 
nastyczne „Sokół* w Mogilnie obchodzi 


w niedzielę dnia 18 bm. uroczystość poświęce- 


O pomoc dla kościoła w Kopanicy | 


na pograniczu niemieckiem. 


Otrzymujemy nast. odezwę: 
Kochani Bracia! 

Na krańcu Województwa Poznańskiego, tam, 
gdzie ono styka się z Śląskiem i Brandenburgją, 
leży parafja Kopanicka, ufundowana przez wie|- 
kiego króla Władysława Jagiełłę roku 1408. 

Kiedy po rozgromieniu potęgi germańskiej 
na ziemiach francuskich Ojczyzna nasza po- 
częła się budzić do nowej niepodległości, zą- 
wrzały tu w Kopanicy zacięte walki z zaborcą, 
który przez 150 lat blisko uciskał polską ziemię, 
niszcząc zarazem katolicyzm i polskość, 

Mimo zaciętego oporu został wróg przez 
bohaterskich powstańców naszych z miastecz- 
ka wypędzony. Jednakowoż przez długie ty- 


godnie ostrzeliwali z zemsty Niemcy swą arty- 
lerją bezbronne miasto, a szczególnie kościół, 
który ciężko został uszkodzony. 

Wskutek „as akit pocataiącia bea 


cy pozostała połowa parafji zagranicą 1 pray. 
padła do Niemiec. Cały ciężar odbudowy zrj. 
szczonego kościoła spadł na drugą połowę pia- 
rafji, ludzi bardzo ubogich, którzy wskutek fa. 
talnej linji granicznej utracili prawie zupełnie 
możność zarobkowania, Co parałja mogła, tę 
odbudowała, lecz pozostała jeszcze da odb. 
dowy wieża, co ma kosztować około 10.000 z3, 
Proszę Was, Bracia Kochani, przyjdźcie nam 
z pomocą, dopomóżcie nam, boć stoimy tu ną 
straży Kresów Zachodnich, przeciw wrogowi 
bezwzględnemu, jak w „Reducie Ordona”. 

Błogosławieństwo Boże, 'wymodlone prze 
wdzięcznych parafjan kopanickich stokrotnie to 
Wam wynagrodzi, 
Sługa w Chrystusie Panu. ` 

(—) ks. Nowak, proboszcz. j 
Ofiary przyjmuje ks, proboszcz Nowak, Ko- 
(DRE Pow. AE lub P, K Q Ain 


Poświęcenie pomnika dla poległego Sawiah 
w Świątkowie, pow. Źnin. 


(Od własnego sprawozdawcy „Dziennika Bydgoskiego.) 


W ub, niedzielę obchodziło Tow. Powstań- 
ców i Wojaków wraz z całą parafją w Świąt- 
kowie, wzniosłą uroczystość złożenia hołdu 
poległemu pod Żninem powstańcowi Wiktorowi 
Ciężkiemu, jak również uczczenia pamięci 
wszystkich braci Polaków-katolików, poległych 
na wojnie światowej. 


O godz. 2 po poł, przed szkołą miejscową 
stanęły Tow. Powst. i Wojaków (pod bronią), 
Tow, Młodych Pciek, Tow. Młodzieży Polskiej 
oraz delegacja z sztandarem Tow. Powst. i Woj. 
z Gorzyc. Po odebraniu raportu przez obwo- 
dowego prezesa Rychłowskiego, ruszył pochód 


na czele z orkiestrą (12 ludzi) 18 p. ułanów 


z Grudziądza do kościoła na uroczyste nie- 
szpory. W pochodzie wzięli udział: zarząd 
obwodu w osobach prezesa Rychłowskiego 
i sekretarza Molaszewskiego, delegat Tow. 
Powst. i Woj. z Żnina druh Kandulski, oraz 
sierżant hintana P. W: Kobos z Zniga. 


Po nabożeństwie ruszono z ks, prob. Bielskim 
z Jemcewa na czele na cmentarz. | Po 
krótkiej przemowie. ks. prob, Bielski poświę- 
cił pomnik, który przedstawia nad grobem mu- 
rowanym 4-kanciasty obelisk, na którym prócz 
nazwiska powstańca, są wyryte przeszło 20 na- 
zwisk synów tej parafji, którzy dla obcej spra- 
wy polegli w wojnie światowej, Nastepnie 
chór kościelny Młodych Polek odśpiewał pieśń 
„W mogile ciemnej”, a prezes Tow. Powst, 
i Woj. z Świątkowa druh Kubiak przemówił 
do zebranych, dziękując zarazem ofiarodaw- 
com, którzy przyczynili się do 5óstawienia 
pomnika, Zkolei składano wieńce a Tow. 
prezentowało broń. Pod Koniec uroczystości 
zabrał głos prezes obwodu Rychłowski, koñ- 
czjc swe przemówienie ślubowanięm, że nieu- 
gięcie i silnie stać będziemy na straży naszych 
drogo zdobytych granic 

Wiecząrem -odbyła się skromna 
w a. bskw; 


zabawa 


Kto późno przychodzi, sam sobie szkodzi. 


Syn w roli „pajęczarza” 


. — Butelką w giowę. 


Przerażające odkrycie. 


Poznań, 9 sierpnia, 

„Nowy Kurjer" donosi: 

Introligator Władysław Przybylski (Mar- 
szałka Focha 71), powróciwszy onegdaj w nocy 
późno do domu, nie chcąc jednak budzić śpią- 
cych domowników, postanowił wejść przez 
okno do mieszkania, znajdującego się na par- 
terze. Wgramolił się. więc na parapet okna, 
Po dłuższej manipulacji otworzył okno, Przy- 
bywającego w tak niezwykły sposób gościa, 
zauważył obudzony ojciec rodziny p. Przybyl- 
ski Złapawszy w ciemności flaszkę od piwa, 


rzucił się na nieznajomego mężczyznę j ude- 
rzył go w czoło. 

— Mam cię, złodzieju! — zakrzyknął ucie- 
szony „zwycięzca'” i bił, ile się zmieściło. 

Syn pobity, upadł na ziemię, tracąc mo: 
mentalnie przytomność. Za chwilę zbiegli się 
wszyscy sąsiedzi i oto oczom ich przedstawił 
się zakrwawiony syn, leżący u stóp ojca, któ- 
ry widząc, co uczynił, omal nie zemdlał z prze- 
rażenia. Przywęłane Pogotowie Ratunkowe 
opatrzyło ofiarę ojcowskiego temperamentu 

| na miejscu. 


m e e - . meee a 


nia eztandaru połączoną z uczczeniem rocznicy 
„Cudu nad Wisłą“ oraz występem gimnast. 
drużyn miejsc, i pozamiejsc., z następującym 
programem; o godz. 6-ej pobudka, o godz. 8—9 
przyjęcie gości na dworcu; o godz. 10 zbiórka 
na placu Wolności przed prez. p. Filipiakiem; 
10,15: wymarsz do kościoła poklaszt. na nabo- 
żeństwo; 10,30; nabożeństwo i poświęcenie 
sztandaru. "Po mszy św. defilada Tow. gimn, 
„Sokół”, poczem uroczyste posiedzenie w sali 
Domu Katolickiego; godz. 1: tamże śniadanie 
dla rodziców chrzestnych i gości oraz obiad 
w rzeźni dla drużyn; 2,30: wymarsz z Domu Ka- 
tolickiego na boisko; 3,00: koncert, w czasie 
którego nastąpią różne niespodzianki dla doro- 
słych i dzieci; 4,30: początek popisów gimnast. 
7,00: powrót na salę Domu Katolickiego, gdzie 
się odbdzie skromna zabawa taneczna. 


Fin EBCZER. 


Koncert wokalno-instrumentalny, Tow. śpie- 
wu Św. Cecylji urządza w niedzielę, dnia 11 
bm. koncert wokalno-muzyczny z akompanja- 
mentem orkiestry kolejarzy z Bydgoszezy, pod 
batutą p. Masełkowskiego. Program bardzo 
urozmaicony. Mamy nadzieję, że Szanowne 
Obywatelstwo miasta i okolicy żywo poprze 
tę pierwszą tego rodzaju imprezę, pobudzając 
naszych śpiewaków do dalszej-pracy w tym 
kierunku, 

Do Byśgoszczy. Inwal. Woj. jadą w czwar- 
tek 15 bm. na i0-lecję do Bydgoszczy, Na ten 
cel uchwalono z kasy wyasyśnować dla każ- 
dego jadącego członka 8 zł Zmarłemu kol, 
Jaśniakowi uchwalono anons i wieniec 


4 worskiego m~ rolnika z Szamotów, 


——— 


ZMARLL 


Ś. p. Ludwik Szymański, lat 73, w Bar- 
cinie, 

Ś. p. Piotr Klawiter, lat 67, w Gnieźnie. 

Ś. p. Stanisław Spychalski, w Inowrocła- 
wiu. 

$. p. Eustachjusz Paulus w Poznaniu. 

Ś. p. Leon Arendt, lat 51, w Toruniu. 

$. p. Marjanna z Leszczyńskich Dobru- 
chowska, lat 94, w Toruniu. 


d w Bankach Ludowych zachodnich 


: Bank Ludowy 


Oszczędność 


|| okowane w bankach, są podstawą R 
| dobrobytu całego kraju, banki bo- f 


wiem rozpożyczają je na cele pro- Pa 


| duktywne. 


Dopomożesz rozwojowi kraju, 
4 jeśli nie będziesz przetrzymywał pa 
pieniędzy w domu, lecz ulokujeszje W 
w znanych sobie i majątkowo od- 
powiedzialnych Bankach Ludowych. 


Suma wkładów; złożonych 


a E 


a SQ wzrosła już do 


50 milionów zł. | 
są począwszy od 1.— zł przyjmają” 
Bank Bydgoski Rydsoszcz 
Bydgoszcz 
Gołańcz r 
inowrociaw | 
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H Bank Ludowy 
| Bank Ludowy 
M Bank Ludowy _. Jabłonowo 
H Bank Ludowy . Janówiec 
jj Bank Kredytowy Koronowo 
r Bank Ludowy Łobżenica 
W Bank Kredytowy Nakło 
: Bank Ludowy Szubin 
Bank Ludowy Zblewo 
Bank AT Źnin 


ję wykr z rywala 


AUDYCJE RADJOFONICZNE. 
NIEDZIELA, 11 SIERPNIA. 


Warszawa. 9,30: Transmisja Wotywy z Kate- 
dry Wileńskiej. 15,00: Koncert gramof, 16,00: 
„Znaczenie lasów w ekonomicznem życiu 
kraju”, wygł. p. Stefan Ruśkiewicz, 16,20: 
„Uprawa pod oziminy', wygł p. Z. Krzy- 
żewski, 16,40: „Uprawa pszenicy”, wygłosi 
p. Jan Mierzejewski. 17,00: Koncert popu- 
larny. 19,00; Rozmaitości, 19,25: „Nowe źró- 
dła energji, czyli jak będzie wyglądał świat 
w roku 2000", opowie p. E, Porębski, 19,56: 
Sygnał czasu z Warszawskiego Obsęrwato- 
rjum Astronomicznego, odczytanie progra- 
mu na dzień następny, 20,05: Słuchowisko 
wesołe. 20,30: Koncert wieczorny z Doliny 
Szwajcarskiej. 22,45; Muzyka taneczna, 

9,30 Katowice, Transmisja nabożeństwa z Ka- 
tędry św. Piotra i Pawła w Katowicach, 

11,00 Poznań, Katowice, Kraków, Warszawa, 
Wilno. (Transmisja z Salzburga). 
poświęcony Janowi Straussowł, w wykona- 
niu orkiestry Filharmonji Wiedeńskiej. 

12,20—13,00 Katowice. Wykład 5-ty z cyklu 
„U Źródeł Myśli Chrześcijańskiej", wygłosi 
J. E. ks. biskup śląski dr, Arkadjusz Li- 
sięcki. 

PONIEDZIAŁEK, 12 SIERPNIA. 

Warszawa. 12,05 Koncert gramof, 12,50, Wia- 
domości z P, W, K, w Poznaniu, 16,40: Kon- 
cert gramof, 18,00; Muzyka lekka, 19,00: 
Rozmaitości, 19,25: Komunikaty roln. i met. 
20,30; Koncert wieczorny. 22,45: Muzyka 
taneczna z Krakowa. 

18,00—18,55 Poznań, Koncert muzyki kameral- 
nej. 

18,00—19,00 Katowice, Słuchowisko dla dzieci 
i młodzieży p. t „Córka czarownicy”. 

21,00 Berlin, Dawna muzyka taneczna, 


W Szamocinie założono Bank Ludowy. 


Dnia 22 lipca odbyło się zebranie organiza- 


cyjne Banku Ludowego w Szamocinie, przy 
bardzo licznym udziale obywateli Stamocina 
i okolicy. Zebranie zagaił imieniem komitetu 
organizacyjnego p, Władysław Rowiński Na 
przewodniczącego zebrania poproszono p. dyr 
Szatkowskiego ze Związku Spółdzielni Zarob- 
kowych i Gospodarezych z Poznania, 

Po uchwaleniu statutu przystąpiono do wy- 
boru Rady nadzorczej, do której powołano pp.: 
Bronisława Pankallę, właśc. dóbr w Jaktoro- 
wie, księdza prob, Filipowskiego z Szamocina, 
Aleksandra Czeszyńskiegn — naczelnika pucz- 
ty z Szamocina, Józefa Małachowicza <= mi- 
strza stolarskiega z Szamocina, Mikołaja Ko- 
czego = kupca z Szamocina, Franciszka Bu- 
szyńskiego — rolnika ze $melar, Michała Nię- 
borą m- rolnika ze Smolar, Władysława Ko- 
masę — rolnika z Heljodorowa'4 Pawła Ja- 
Do zarządu 


wybrano pp. Władysława Rowińskięgo, ks. 
proboszcza Filipowskiego į Franciszka Józe- 
iowskiego. Na ezłonków zapisało się 40 cstb 
z pośród uczęstników zebranią i uprasza się, 


„aby wszyscy obywatele miasta $ząmosina i ca- 


łej okolicy zapisywali się na rzłonków Banku. 


który ma się stać silną instytucją bankową, 


fipansującą współpracę tutejszego mieszczań- 
stwa z okolicznem rolnictwem, Im większa 
ilość członków i kapitałów znajdzie się w no- 
wym Banku, tem więcej osiągnie się kredytów 
i tem lepiej zdoła Bank sprostać swemu zada- 
niu finansowania rolnictwa, rzemiosła, drobne- 
go przemysłu i kupiectwa, 


Na członków zapisywać sie można w loka- 
lu Banku Ludowego w Szamocinie przy ul, Pa- 
derewskiego 6, 


Nowej placówce polskiej na ab zacho- 
dnich „Szczęść Boże“, 


Koncert 


E ni nz 


Introdukcja ks. prob. 


(Od specjalnego sprawozdawcy | 


Ubiegłej niedzieli odbyła się w Gołańczy 
w powiecie wągrowieckim introdukcja ks. prob. 
Mrotka, połączona z odpustem. Kościół oraz 
cmentarz kościelny wypełnione były po brzegi 
przez obywatelstwo miejscowe i ludność wiej- 
ską z bliższych i dalszych okolic. Księża de- 


„kanatu kcyńskiego na czele z ks. dziekanem 


Opielińskim stawili się in gremio. 
stości brał również udział hr. 
ze Smogólca. 

Nowego proboszcza parafji gofanieckiej ks. 
proboszcza Edwarda Mrcika wprowadzono uro- 
czyście w procesji do kościoła parafjalnego św. 
Wawrzyńca, w orszaku duchownych i wiernego 
ludu, gdzie od ołtarza przemówił podniosłemi 
słowy ks. dziekan Opieliński z Kcyni, witając 
obecnego proboszcza z polecenia ks. kardynała 
dr. Hlonda, Prymasa Polski.  Przedstawiwszy 
wiernym nowego proboszcza, jako gorliwego 
kapłana jednogłośnie przez dwunastu księży 
proboszczów dziekanatu kcyńskiego, ks, dzie- 
kan Opieliński wezwał wiernych, ażeby wier- 
nie stali przy kościele i wierze naszej świętej. 

Kościół paraljalny w Gołańczy wzmianko- 
wany był po raz pierwszy w roku 1361. - Budo- 
wla jego obecnie drewniana, stawiona została 
w roku 1785, Zadaniem zatem ks, proboszcza 
Mrotka będzie, w pierwszym rzędzie zbudowa- 
nie nowej świątyni Pańskiej, gdyż kościół ten 
chyli się do upadku. Zbuduj Panu nad Pany 
świątynię murowaną, jak budował ją Salomon 
na cześć Boga wiekuistego i niechaj cię, ko- 
chany bracie w Chrystusie Panu, parafjanie 
twej opiece oddani, w tem usiłowaniu z całych 
sił swych wesprą, modlitwą i funduszem na 
rzecz budowy nowego, okazalsześo Domu Boże- 
go! Tem wezwaniem zakończył przemowę swą 
ks. dziekan Opieliński, 

Ks. prob. Mrotek podziękował również od 
stopni ołtarza, hr. Hutten-Czapskiemu za pre- 
zentę, a duchowieństwu zgromadzonemu za 
przyjęcie go do grona duszpasterskiego deka- 
natu kcyńskiego, wezwał parafjan, gorąco o to 
prosząc o wspólną modlitwę, ażeby stał się dla 
nich dobrym pasterzem, oni zaś wiernymi pa- 
rafjanami. 


W uroczy- 
Hutten-Czapski 


GimniE©ZENnEB. 


Cena chleba w Gnieźnie od dnia 7 sierpnia 
aż do odwołania wynosi 44 gr. za 1 kg, 


Na odnowienie Fary odbył się w ub. czwar- 
tek koncert orkiestry kolejowej w ogrodzie 
„Wenecji”. Prześliczna pogoda zwabiła do 
ogrodu tłumy gości, którzy do późnego wie- 
czora przysłuchiwali się koncertowi, 

Dzieci polskie z Berlina i powiatu złotow. 
skiego, które przez miesiąc bawiły na kolonjach 
letnich w Dalkach pod Gnieznem, opuściły 
Gniezno we wtorek w południe, wracając pod 
przewodnictwem nauczycielek do domu. Na 
dworcu żegnali dzieci przedstawiciele Z, O. K. 
Z, p. rektor Ratajczak i p. Badylak oraz p. 
prezydent Barciszewski. 


Repertuar kin. Apollo: „Świat nocy”, potę- 
żny dramat z Anną May Wong w roli głównej. 
Luna: „Spadkobiercy Casanowy'". 

W sprawie krążących pogłosek, jakoby p. 
Klimecka, właścicielka blisko 1000-morgowego 
majątku Wola Skorzęcka, zamierzała go sprze- 
dać i to w ręce niemieckie, należy stwierdzić. 
że pogłoski te nie polegają na prawdzie i p. 
Klimecka chwilowo nie myśli o sprzedaży ma- 
jatku; jeżeli zaś kiedyś zgodzi się na sprzedaż, 
to tylko w ręce polskie. 

Na zebraniu restauratorów, które odbyło się 
w ub. środę, wybrano jako delegatów na IX. 
zjazd delegatów Zw. Restauratorów Polski Za- 
chodniej oraz na ogólny zjazd (w dniach 27 
i 28 sierpnia w Poznaniu) pp. Osińskiego, Pa- 
wlaka i Różyckiego. Dnia 29 sierpnia przybę- 
dzie na 2 dni do Gniezna wycieczka restaurato- 
rów w liczbie kilkuset osób 


Kurs dla higjenistek 
społecznych. 


Okręgowy Związek Kas Chorycb w Pozna- 
niu otwiera w październiku 1929 r. 10-mie- 
sięczny kurs dla wyszkolenia hygienistek (pie- 
lęgniarek) społecznych, Wybijający.się obecnie 
na pierwszy plan akcji społecznej moment za- 
bezpieczenia ludności przed chorobami, powo- 
duje organizowanie liczniejszych placówek opie- 
ki społecznej, jak stacyj sanitarnych, poradni 
przeciwśruźliczych, przeciwjagliczych i wene- 
tycznych, poradni i stacyj opieki nad matką 
i dzieckiem, żłóbków i t p. 

W związku z tem daje się zauważyć brak 
odpowiednio wyszkolonego personelu, któryby 
obejmował stanowiska w tych instytucjach. 
Kurs obejmować będzie w szerokim zakresie 
teorję i praktykę w dziedzinie wyżej wymienio- 
nych zadań. 

Ukończenie kursu z wynikiem dodatnim za- 
pewnia absołwentkom objęcie stanowiska na 
wymienionych wyżej placówkach. 

Do udziału w kursie mogą się zyłosić kandy- 
datki w wieku łat 20—40 z wykształceniem 6 
klas gimnazjalnych, liceum, szkoły wydziałowej 

Wo 


W „DZIENNIK BYDGOSKI" niedziela, dnia 11 sierpnia 1929 roku. 


Í z 
jrotka w Gołańczy. 
„Dziennika Bydgoskiego). 


i iY międzyczasie Ahano spowiedzi ŚW. 
kazalnicy ustawionej wygłosił} ks. Napiatek 
z ,Margonina podniosłe kazanie. Po zakończe- 
mju kazania ruszono w tłumnej procesji do wrót 
pl ebanji, gdzie lud wierny wzniósł gromki okrzyk 
„Niech nam żyje!', poczem podejmował go- 
ścinnie u siebie ks. prob. Mrotek, przybyłych 
księży, dyrektora dóbr smogulskich p. Korze- 
niowskiego, nadleśniczego Pasowicza, osobiste- 
go sekretarza hr. Czapskiego p. Antkowiaka, 
dalej obywateli gołackich, przybyłych gości i 
wiele innych osób. 


Podczas spisywania aktu introdukcyjnego 
w plebanji przygrywała w parku proboszczow- 
skim orkiestra 17 pułku ułanów z Leszna. Pod- 
czas biesiady wygłoszono na cześć nowego 
roRParzaa gołanieckieśo szereg szczerych 
rzemówień. Przebieg uroczystości w plebanji 
gołanieckiej był żywy i wesoły i nad wyraz 
budujący. 


7 


| 


lib równorzędnemi innemi Kandydatki ma 


kurs podlegają egzańinowi wstępnemu, | 
-Do podania należy DRE L R 
recznie napisany życiorys, ŻA odpisy metryki, 
3. świadectwo zdrowia urzędiweńo lekarza, 
4, świadectwo z dotychczasowej pracy, .5. odpis 
świadectw szkolnych, 6. świadectwo moralności, 

Opłata za kurs wynosi 250 zł rocznie oraz 
wpisowe 100 zł płatne przy zgłoszeniu, 

Wszelkich informacji dotyczących . kursu, 
udzielają prócz Związku Kas Chorych w Pozna- 
nin i Kas w województwie poznańskiem i po- 
morskiem również Związki Kas i Kasy Chorych 
na terenie całej Polski, 

Zgłoszenia przyjmuje się do 31 sierpnia br. 


Wielkopolski Związek 
dla popierania turystyki 
przyczynił się niemało do podniesienia ogól- 


nego ruchu turystycznego, w związku 
z Powszechną Wystawą Krajową, 


Wielkopolski Związek dla popierania tury- 
styki w porozumieniu z Polskim Touring-Klu- 
bem w Warszawie i Polskiem Towarzystwem 
Turystycznem w Krakowie, rozwinął swoją 
działalność na Wielkopolskę, Pomorze i Śląsk. 
Biuro zebrało z tych terenów wszelkie dane 
z wszystkich większych miast, tyczące się za- 
bytków, hotelarstwa, komunikacji autobusowej, 
kosztów pobytu i wyżywienia. Wydany przez 
Związek piękny i bogato ilustrowany „Przewo- 
dnik po Poznaniu i Wielkopolsce z uwzględ- 
nieniem Pomorza i Śląska“ z trójbarwną mapą 
m, st, Poznania, wydrukowano w czterech języ- 
kach, z czego w polskim 45.000 egz., w języku 
niemieckim 15.000, we francuskim 5.000 i w an- 
gielskim 3.000 egz. 

Oprócz tego wydane zostały w dogodnym 
formacie mapy miasta Poznania w czterech ko- 
lorach, w pięknej okładce i z mapką P. W. K. 

Przewodniki w językach obcych zostały ro- 
zesłane do wszystkich konsułatów polskich za- 
granicą, z prośbą o propagandę. 

Ponieważ praca towarzystw turystycznych 
w Polsce szła różnemi drogami, Związek wy- 
stąpił z projektem ścisłej współpracy. Posta- 
nowiono przedewszystkiem na wzór zagranicy 
wszystkie podróże ująć w system kuponowy, 
łącznie z hotelami i wyżywieniem. Miasta 
prowincjonalne oświadczyły się bardzo chętnie 
ża takim systemem, godząc się na rezerwowa- 
nie noclegów i wyżywienie po cenach bardzo 
przystępnych, o ile zamówienie nastąpi 2 dni 
naprzód. 

Ulgowe bilety wstępów zaofiarowały nie- 
które teatry i kina. 

W celach prepagandy ruchu wycieczkowego 
do Poznania Związek posiada w różnych mia- 
stach Polski 217 delegatów, w Gdyni zaś przed- 
stawiciela stałego. Celem podniesienia pozio- 
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Kobieta, która zabiła... 


18-letnia dzieciobójczyni przed sądem. 


Chojnice, dnia 8. 8. 

W. kwietniu br. niejaka Kozłowska, zbiera- 
jąc w lesie Lutomski Most pow. tucholski mech, 
znalazła niężywe dziecko płci męskiej. Na- 
tychmiast doniosła o tem policji. Po krótkich 
dochodzeniach policja wnet wypośrodkowała 
matkę znalezionego noworodka w osobie 18- 
letniej Marty Domagalskiej z Lutomskiego 
Mostu. | 

Domagalską osadzono we więzieniu śled- 
czem i obecnie odpowiadała ona przed Izbą 
Karną w Chojnicach za dzieciobójstwo. Akt 
oskarżenia zarzuca jej, iż porodziwszy dziecko 
w lesie, pozostawiła je na łasce losu, od czego 
niemowlę zmarło. 

Oskarżona zeznaje, że jeszcze dnia 21-go 
kwietnia br. pracowała wraz ze swoim ojcem 


(na podwórzu. Potem chciała jechać do miasta 


do lekarza. W drodze pod lasem chwyciły 
ją okrępne boleści w krzyżach, Weszła do lasu 


| emi i a w W | 


Święto przysposobienia wojskowego w Koronowie. 


A Uczestnicy zawodów” na starcie 


mu ruchu turystyczneśo po Wielkopolsce i Po- 
morzu, otrzyma Związek do dyspozycji dwa 
luksusowe autobusy turystyczne. 

Od dnia 7 czerwca br. t, j. od dnia pierw- 
szej wycieczki do 1 sierpnia przeprowadzono 
na Wystawę 54.760 osób. Przewieziono au- 
tobusami 14.312 osób. Urządzono wycieczek 
autobusowych w okolice 23. 


Zbrodnia żyda — przybłędy. 


Kartuzy, dnia 8. 8, 

Onegdaj w nocy żyd Natan Buchman, mie- 
szkający u rzeźnika Franka przy ulicy Mar- 
szałka Piłsudskiego, a przebywający u żyda 
Grynszpana, byłby nieomal Franka zastrzelił, 
Sprawa miała się nast.: Żyd Buchman dał swój 
klucz od kamienicy jakiemuś innemu żydowi, 
który wyjechał do Łodzi, a sam nie mógł po- 
tem drzwi otworzyć, tar$ał więc mocno o za- 
niek, tak, że właściciel domu rzeźnik Frank 
(młodszy) poszedł do drzwi, otworzył je i za- 
pytał hałasującego żyda, dlaczego tak mocno 
zamkiem targa. Żyd Buchman w odpowiedzi 
na to strzelił Frankowi w głowę, poczem uciekł 
do mieszkania, a kiedy Frank przechodził koło 
drzwi żyd przez drzwi drugi raz strzelił, tak, 
że kula utkwiła w poręczy. Frank wyszedł po- 
tem na podwórze by się świeżem powietrzem 
otzeźwić, gdyż z powodu mocnego upływu krwi 
zrobiło mu się niedobrze. Mściwy żyd strzelił 
tedy jeszcze dwa razy HA okno. Frank ayip 


wW mane aldmmiencHa odbędzie się 


losowanie 10 pre: 


w sumie BOBŚD.- złapie! 
11.300.000 .- z 


Kasy Spółdzielczej Parcelacyjno-Osadniczej w Grudziądzu, 


W losowaniu biorą udział wszyscy wwŃsfienefi cug Kasy Spółdzielczej 
Parcelacyjno-Usadniczej w Grudziądzu, którzy w dniu losowania posiadają 
Spieszcie zatem z wpłatą swych oszczędności do Kasy 
Spółdzielczej Parcelacyjno-Osadniczej w Grudziądzu na znanych warunkach: 
400/, w stosunku rocznym - przy zwrocie do 1.00) zł. na każde żądanie, 
ponad 1000 zł. za 2 tygodniowem wypowiedzeniem. 
"Wpłata na miejscu: od g. 8-mej rano do 6-iej wieczór w lokalu Kasy, Płac 23-go Stycznia nr. 21. 
Dla zamiejscowych: P. K. O. Poznań 206.780 P. 


z powodu 
przekroczenia 


wkład u nas. 


Zarząd Kasy Spółdzielczej Parcelacyjno-Osadniczej 


wv GQGrudziadzun. 
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aby załatwić potrzebę, Przytem dziecko się 
urodziło. Cierpiąc okropne bóle, zupełnie o 
dziecku zapomniała, później zaś strach przed 
ojcem nie pozwolił jej wyjawić faktu. 

Świadek Kozłowska opowiada w jakich oko- 
licznościach dziecko w łesie znalazła. 

Zkołei odczytano protokół sekcji przeprowa- 
dzonej przez p. dr. Gierszewskiego w Tucholi. 
Protokół opiewa, że dziecko leżało w lesie 
około 6 dni. Na plecach trupka widoczne były 
małe zadrapania, pochodzące od gałązek po- 
szycia leśnego. Dziecko ważyło 4 funty. Zna- 
leziono je w odległości 30 kroków od szosy. 

Następnie rzeczoznawca p. dr. Machowiński 
z Chojnic wydał swą opinję, Według zdania 
jego dziecko byłoby pozostało przy życiu, gdyby 
je natychmiast zawieziono do domu i przewią- 
zano. 

Prokurator podtrzymuje swe oskarżenie i 
podkreśla, że w tym wypadku zachodzi dziecio- 
bójstwo. Dlatego prokurator żąda dla oskarżo- 
nej kary więzienia przez 2 lata. Obrońca Do- 
magalskiej pewien aplikant sądowy, prosi o u- 
wolnienie jej od winy i kary, gdyż czyn po- 
pełniła w zamroczeniu umysłowem. 

Sąd ze względu na młodość i dotychczasową 
niekaralność oskarżonej okazał się łaskawym 
i po dłuższej naradzie skazał ją na 6 miesięcy 
więzienia z zaliczeniem aresztu śledczego i na 
ponoszenie kosztów. 


by poniósł śmierć, gdyby strzał był ugodził go 
cokolwiek niżej w oko lub w słuch, Podczas 
kiedy rzeźnik Frank był u lekarza dla zaopa- 


trzenia rany, żyd poleciał na posterunek i poz 


wiedział, że Frank go napadł, a on działał 
komo we własnej obronie. Na policji r 
protokół, poczem żyda puszczono, Niedługo po- 
tem żyd zbiegł i dotąd nie wiadomo, ; gdzie 
przebywa. i 


PELPLIN, Królewskie strzelanie Bractwa 
Kurkowego. W niedzielę dnia 11 /om. urządza 
miejscowe Bractwo „Strzelanie” królewskie", 
Oprócz różnych atrakcji, koncertować będzie 
orkiestra wojskowa. 64 p. p. z Grudziądza, 
Wieczorem odbędą się zabawy taneczne na 
dwóch salach t. j u pp. Zawadzkiego i Szpręgi. 


ECZ. 


Baczność, Powstańcy i Wojacy, placówka 
Tczew! Z powodu tegorocznego święta strze- 
leckiego odbędzie się w niedzielę, 11 bm. 
o godz. 6 rano na strzelnicy Bractwa Strzele- 
ckiego strzelanie nabojami ostremi o nagrody. 
Przybycie wszystkich członków obowiązkowe. 


GCGrudriadz. 
Sezon teatralny 1929-30 
pod znakiem zapytania. 


Grudziądzki teatr miejski, prowadzony 
w przeciągu dwóch ostatnich lat niżej wszelkiej 
krytyki, mimo olbrzymich subwencyj ze strony 
miasta — stanął obecnie w przededniu powa- 
żneśo kryzysu. Jak ogólnie wiadomo, dotych- 
czasowy dyrektor teatru p, Henryk Czarnecki 
pozbawiony został przez Związek Artystów 
Scen Polskich konwencji na prowadzenie tea- 
tru, a co za tem idzie pozbawiony prawa anfa- 
żowania związkowych aktorów. Miasto jednak, 
zapatrzone ślepo w „błogosławioną” działal- 
ność p. Czarneckiego, wydzierżawiło mu teatr 
na dalsze dwa lata, Co więc z tego wszystkie- 
go: wyniknie, narazie niewiadomo. 

Ze swej strony wyrażamy jednak życzenie, 
ażeby miasto sprawę teatru raz jeszcze grun- 
townie zbadało i oddało kierownictwo tak wa- 
żnej placówki, jaką jest teatr polski na zacho- 
dnich rubieżach Rzeczypospolitej, w nieco od- 
RAE sk niż RA ręce. (so.) 


wkładów 
e oszczędnościowych 


K. O. Warszawa 170.215. 
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W niedziele, dnia (1 sior, 


“^ wybiera się cała Bydgoszcz 
„Strzelnicy'* przy ulicy Toruńskie 


Bydgoszcz, 10 sierpnia 1929 roku. 


KALENDARZYK. 
Dziś: Wawrzyńca m. Filomeny. 
Jutro: Tyburcjusza, Zuzanny, 
Wschód słońca: godz. 4,35. 
Zachód słońca: godz. 19,34. 


DYŻURY APTEK. 
Od poniedziałku 5 bm. do poluedziałku 
12 bm. dyżurują: 
1) Apteka Centralna, ul. Gdańska, 
2) Apteka Pod Lwem, Okole. 


pm 


Wypożyczalnia książek „LEKTOR“, ulica 
Gdańska 141, otwarta codziennie od godziny 
8 rano do 6 wieczór. Telefon 1739. 

— Muzeum Miejskie przy Starym Ryn- 
ku otwarte codziennie od A w niedzielę 
od 11—2. A 
f Obecnie w Muzeum wystawa galerji 
4 miejskiej. 

Książnica Samokształcenia zawiadamia, 
że zamiana, sprzedaż i kupno książek szkol- 
nych i nieszkolnych odbywają się w dwóch 
punktach: Kordeckiego 1a, I, ptr. i Snia- 
deckich 39. 

— Poleca się cukiernię Bydgoskiego Do- 
mu Towarowego, zaopatrzoną w wyborowe 
ciasto i smaczną kawę — lody dobrego 
smaku. (16170 


m 


TEATR MIEJSKI. 


Dziś w Sobotę na afiszu brawurowa ope- 
retka Nedbala „Foiska krew“, Rolę Haliny 
Zarembianki wykona po raz pierwszy p. 
Rena Felicka, hr. Bolesławem będzie p. 
Rychter. Dalsza obsada bez zmiany. 

W niedzielę świetna komedja Maughama 
„Oto kobieta“ z p. Korecką na czele dosko- 
nałego zespołu. 

W poniedziałek 
Straussa. 

W przyszłą Środę teatr występuje z pre- 
mjerą głośnej operetki Jacobi'ego „Sybilla“. 
Rolę tytułową grać będzie p. Blanka Or- 
i szańskąa. 

l OPERETKA WARSZAWSKA. 

Zespół artystów operetki Warszawskiej 
pod kierunkiem znakomitego reżysera Ma- 
d rjana Domosławskiego wystąpi we wtorek 

| 13 bm. w Teatrze Miejskim z premjerą me- 
lodyjnej operetki „Jasnowłosy cygan“, No- 
wość ta grana z niebywałem powodzeniem 
ti w Warszawie, w sezonie zimowym (80 razy 
J zrzędu) ukaże się w dobrowej obsadzie 
najlepszych sił stołecznych. Role czołowe 
kreują: czarująca gwiazda Warszawy p. 
Janina Sokołowska i ulubieniec publiczno- 
ści Bolesław Mierzejewski. Dalszą obsadę 
stanowi doborowy zespół: pp. Tosca Komor- 
nicka, M. Domosławski, Bol. Horski, L. Mo- 
rozowicz, Tad. Wołowski, Józef Winiasz- 
kiewicz i inni. Kapelmistrz Adam Rapacki. 
Zapowiedź gościny znanych i sympatycz- 
nych artystów, którzy oprócz wymienionej 
operetki wykonają nadprogram najnowsze 
przeboje teatrów rewjowych stolicy, wzbu- 
dza ogólne zainteresowanie i zapewnia peł- 
ny sukces kasowy i artystyczny tego inte- 
resującego widowiska. Bilety wcześniej 
nabywać można w kasie teatru. 


* 


„Baron cygański“ J. 


W myśl wczorajszej zapowiedzi pomówi- 
my dziś o współczesnem „dziele lekar- 
skiem“, które na długie lata pozostanie 
hańbą kultury polskiej w XX wieku. 

Autorem jego jest słynny, osławiony pi- 
rat literacki Szyller-Szkolnik. U ludzi tro- 
|) chę wrażliwych, już samo nazwisko tego 

człowieka wywołuje dreszcze obrzydzenia. 

Jest znany szerokiemu ogółowi, jeśli nie 

wprost ze swych skandalicznych wydaw- 

nictw, to bodaj z bezczelnych ogłoszeń, w 

których te wydawnictwa swoje reklamuje. 

Szarlatan ten, i to szarlatan najgorszego 

gatunku, mianujący się „psychografolo- 

giem*, wydał również poradnik łekarski. 

„Ale są w nim przedewszystkiem j różne rē- 

cepty czarodziejskie, Aby dać o nich poję- 

p. cie, przytaczamy dosłownie jedną z nich, 

| mianowicie sposób na to, „jak się stać nie- 
widzialnym?* Otóż brzmi ona tak: 

„Złap kota czarnego, któryby nie miał 
ani jednego włosa innej maści. Zawiąż go 


ci 
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jemne i niejednego człowieka, a nawet ko- 
bietę mogą doprowadzić do rozpaczy, jak 
naprzykład Leonarda Tercytusa, który się 
powiesił. Kto cierpi na to pospolite cierpie- 
nie, powinien stanąć pod kościolem j bacz- 
nie obserwować publiczność. 
żysz dwie plotkujące baby, niech zdejmie 
bucik, złapie się palcami za odcisk i zawo- 
ła: Co widzę — jest grzeszne, co trzymam — 
niech zginie! Jeżeli sposób ten zawiedzie, 
należy udać się do pedykura.* 

Tercytus zatem powiesił się, a Szyller- 
Szkolnika należałoby powiesić, i to nie raz, 
ale sto razy. Przy ciemnocie naszego ludu, 
mianowicie na Kresach Wschodnich, gdy 
się jeszcze weźmie pod uwagę jego wiarę 
w drukowane słowo, nie ulega wątpliwości, 
że znajdzie się jeden i drugi matoł, który 
będzie kota gotował w kobylem mleku, i po- 
krywę do garnka będzie przez 24 godzin 
przyciskał, aby mu kot nie uciekł. 

Przed paru laty mieliśmy w Polsce mi- 
nisterstwo Zdrowia Publicznego, którego 
tekę nieprzerwanie piastował dr. Chodźko. 
Co robił ten minister, z zawodu lekarz 
umysłowo chorych, jeżeli pomimo jego 
zwierzchności nad sprawami zdrowotnemi 
państwa, mogły się drukować i być sprze- 
dawane tego rodzaju poradniki, To też pa- 
na Chodźkę nazywano ministrem zdrowia, 
szczęścia i pomyślności, ale chyba tylko w 
odniesieniu do takich oszustów z Nalewek. 

Szyller-Szkolnik osiedlił się przed laty 
we Warszawie jako chałatowy żebrak, 
sprzedawał na straganie na Nalewkach 
„Egipskie, senniki" i „Gotowalnie szczęścia”. 
Interes szedł (miał przecież polskie i rosyj- 
skie nakłady) więc go rozszerzył, uniezależ- 
nił się od księgarzy i wydawców, i począł 
sam pisać i drukować książki. A dziś czło- 
wiek ten ma 8 wielkich kamienic, i utrzy- 
muje wielki kantor do załatwiania swych 
rozległych interesów. Iluż on ludzi ogłupił, 
wyzyskał, a może i unieszczęśliwił aby 
dojść do takiej fortuny? I nic mu za to? 
Na miłość Boską, gdzie policja, gdzie pro- 
kuratorja, gdzie jakie kajdany, skoro tacy 
ludzie tyle lat bezkarnie w Polsce grasować 
mogą! 


— Dziennikarze radzę o swoich spra- 
wach. W nadchodzącą niedzielę 11 bm. 
odbędzie się — jak już donosiliśmy 
zjazd Syndykatu Dziennikarzy Pomor- 
skich. Współpracownicy nasi biorą w 
nim udział. Nie będziemy przeto mogli 
przychylić się tym razem do wszyst- 
kich zaproszeń na obchody rozmalte, 
jak to zwykle czynimy. Prosimy zatem 
o wyrozumienie i zrozumienie, że ił 
dziennikarz ma sprawy zawodowe wła- 
sne, o których czasem pomyśleć musi. 
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— Trzy wozy tramwajowe na linji 
Wilczak—Bartodzieje. Na życzenie pu- 
bliczności wprowadzono na linji Wil- 
czak—Wielkie Bartodzieje 3 dodatkowe 
wieczorne WAŻY, które kursować kede. 


asisiećeo „S «e lapki a“ 


onio grzenólnie dla iieri. 


si widowisk niezmiernie bogaty. 


edług następującego planu: 


raka; odjazd tego wozu z Wilezaka a 
»dz. 22.52. W kierunku Wielkie Barto- 
zieje uruchomiono 2 wozy dodatkowe. 
djazd I-go dodatkowego tramwaju z 
lacu Teatralnego w kierunku Wielkie 
artodzieje o godz. 22.42, II-go o godz. 
„54, zaś odjazd z końcowego BRO 
1 o godz, 23.00 i 28.08. 


— Pedagogjum Wielkopolskie Pod 


do ogólnej wiadomości, że dnia 1-g6 
rześnia przenosi młodzież szkolną. do 
ygodniejszego gmachu szkolnego przy 
. Paderewskiego 19, gdzie odbywać się 
dzie regularna nauka. 


Mamusiu, tatusiu... 
zabierzcie nas jutro 

do „Strzelnicy” na zabawę 

żeńskiego „Sokota“! 


"Z Rady Miejskie. 


Dnia 8 bm. odbyło się pierwsze po 
ferjach posiedzenie Rady Miejskiej, O- 
bradom przewodniczył wiceprezes p. po- 
seł Faustyniak. 

Na wstępie rozpatrywano sprawę 
czynnego udziału w wyborach ZawWodo- 
wych wojskowych. Po dłuższej dysku- 
sji Rada Miejska uchwaliła sprawę tę 
odrzucić, 

W dalszym ciagu Rada Miejska : ZA- 
akceptowała wniosek Magistratu i ko- 
misji finansowej dciyczący wpłaty dal- 
szej sumy 50 000 zł za budowę nowego 
szpitala oraz na zaciągnięcie na tę bu- 


Zakładzie Ubezpieczeń Pracowników 
Umysłowych, następnie przyznano po- 
zatem 5000 zł na kolonje letnie dzieci 
z Niemiec prowadzone w  Zołędowie 
przez Z. O. K. Z. 


, Przewodniczący obrad p. Faustyniak 
złożył hołd pamięci zmarłego powstańca 
z 1863 r. ś. p, Stankiewicza i powiado- 
mił zarazem o śmierci b. radnego Leo- 
polda Kronenberga. 


Następne posiedzenie Rady Miejskiej 
odbędzie się za tydzień, na którem bę- 
dzie wybrana komisja wyborcza i usta- 


dowę pożyczki w kwocie 750000 zł w` lone terminy akcji wyborczej, 


W tramwaju. 


— 0 jejku, pani Łepkowska już wró- 
ciła z Wystawy? 

— Pewnie że wróciłam. Przecie nie 
będe tam do śmierci siedzieć! Zreszta 
we wrześniu Wystawe zakitują i bydzie 
koniec cały parady. 

— Jakże pani tam poszło? Podobno 
pani handlerzowała na Wystawie wi- 
dokówkami. 

— I przebrana pani była za jakieś cu- 
dactwo, 

— O tym przebraniu to pewnie Ant- 
kowiak nabajał. Rozumie sie, że w ty 
przyodziewie, jaką tu mam, niemo- 
głabym konkiety zrobić. 

— Jaką pani może jeszcze konkiete 
robić, pani Łepkowska. W swojem 
przebraniu podobna była pani do masz- 
kary i ludzie gonili za panią jak za ra- 
rogiem. 

— Więc jednak pan przyznaje, że 
chłopy za mna uganiały, co? Ale nie 
za rarogiem, ino za kobitą, która była 
warta grzychu. 

— Wstydź się pani, pani 
na głos coś takiego mówić. 

— Mówić o grzychu, to jeszcze nie 
grzych. Inne nie mówią, a robią, Ja, czy 
w Poznaniu czy w Bydgoszczy, jestem 
zawsze ta sama, zawsze Zuzanna jak u- 
na w Piśmie świętem stoi. 

— Co panią skusiło do przebirania 
sie za jakieś tam cezupiradło? 

— Nie czup „dło ia byłam. moja pa- 


Łepkosxka, 


ni Piernoga, ino coś całkiem innego. 
Wynajęłam sobie kostjum z wypoży- 
czalni. Stanik całkiem bez rękawów i 
srogo wycięty. A że był mi ciasny więc 
cięgiem wyłaziłam z niego, że raz na- 
wet posterunkowy przystąpił i mówi: 
schowaj pani te swoje piędziesięciotun- 
tówki, albo byde musiał zaprowadzić 
panią do komisarjatu! To aby nie robić 
szkandału, zdarłam Cesi chustke ze łba 
i zakryłam się ździębko! A tymczasem 
chłopy garnęty się już do mnie jak do 
miodu.. Jedno panisko, że to, już było 
troche pijanawe, furt całował mle po 
rękach, i mówił, że jestem grycka bo- 
gini, że onikupi mosiądzu weźmie ze 
mnie gipsowa forme, i każe mnie od- 
lać nieprzymierzając jak naszego pana 
marszałka Piłsudskiego. A był z ntm 
drugi jeszeze, który znów mówił: pani 
Łepkoska jest jak ta Djana, i jaby chciał 
być Hektorem! Ino to powiedział, jak 
ja złodzieja nie trzasne w pysk.. Ty, 
kanalarzu (zawołałam) to ty poto aż na 
Wystawe przyjechałeś? Obydzie 
psie wesele bez marcypanów ty trumba- 
sie paskudny! 

— Przecie on pani Łepkoski 
nie obraził. Musiał być jakis 
gent.. ` 

— Dałam ja mu jentene Gata że mu 
sie ślepia jak te latarnie u PROT, 
zaświeciły! 

— Rynek! przesiadać! s 


nieczem 
jenteli- 


Sb, Do 


Z Placu 
satralnego wyjeżdza ostatni (dscatko=' 
y) wóz o godz. św.»o6 w kierunku Wib 


się- 
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i AA Pak 


Str. 12. Meskie. 8 
(NM 5 ie DD gł 
fi © — Przykład godny do naśladowania. : psi pz „z 
fa; Dyrekcja Tramwajów Bydgoskich wy- Godz. 7.00: a) Pobudka orkiestr na 
F znaczyła większą kwotę na, wysłanie Placu Wolności, przed teatrem miej- - | 
K pracowników (robotników i rzemieślni- skim, na Starym Rynku im. Marszałka w k 
K ków) do Poznania, celem zwiedzenia Piłsudskiego i Placu Poznańskim; b) f 
285 P. W. K. Wycieczka odbywa się w gru- Hejnał „Bogu Rodzica“ z wieży kościo- 
ES pach po 40 ósób. Przejazd następuje no- ła Klarysek. j 
wym autobusem p. Niewiteckiego. Godz. 9.00: Msza św. polowa na Pla- | 
— Wezwanie publiczne, Na zasadzi ; cu Piastowskim z okolicznościowem ' 
| A przepisu par. 17 instrukcji o przymt kazaniem i poświęceniem sztandaru | 
sof sowym ściąganiu państwowych poda! Koła Związku Inwalidów Wojennych. ; 
f ków i opłat tudzież innych naležnoś Godz. 10.30: Złożenie wieńca przez | 
| skarbowych z dnia 17. 5. 1926 r. (Dz. U Komitet „Święta Żołnierza” i Koło Zw. | 
| Min. Skarbu nr. 15 poz. 168) wzywa si Inwalidów Wojennych na grobie Nie- 
| płatników. do uiszczenia wszelkich za znanego Powstańca $ | 
H! ległości podatkowych, mianowicie pc Godz. 11.30: Defilada na Placu Wol- 
| EES datku dochodowego, przemysłowegi ności. ; i | 
i majątkowego, wojskowego, a to pod ri Godz 12.00: Odjazd sztafet kolarskich | 
l gorem przymusowego ściagnięcia wra do Torunia. j | 
| z karami za zwłokę 2% w  stosunk Godz. 12.30: Uroczysta akademja w 
| miesięcznym i kosztami egzekucyjnen teatrze miejskim. . | 
| 5% od całkowitej kwoty. Godz. 14.00: Uroczyste posiedzenie | 
| Osobnych wezwań I Urząd Skarbow jubileuszowe Koła Związku Inwalidów | 
ko nie wysyła na co zwraca się uwag Wojennych przy udziale przedstawicie- 
h 1 Urząd Skarbowy Podatków i Opł: li władz i społeczeństwa. 
l Skarbowych, Bydgoszcz - miasto, lew Godz. 15.00: Zawody lekkoatletyczne R 
| brzeg Brdy. pięcioboju o mistrzostwo Polski na Sta- | 
| x djonie Miejskim. 
— „Kościół Narodowy — polski cz Godz. 16.00: Zabawa w ogrodzie p. f; 
niemiecki? Różne Hodury, grasując Kocerki i „Strzelnicy*, oł 
wśród naszego ludu, głoszą jako jedni Godz. 20.00: Uroczyste przedstawie- «1 1 
i z najważniejszych swych zasad, że 1 nie w teatrze miejskim. i p 
nich wszystko odbywa się wyłącznie v N 
języku polskim. Stad nazwa „Kościoła I 
Narodowego“. Ludek nasz — zresztą A > 
| poprzednio już ogłupiony przez aposto: A więc dziś skacze i 
łów czerwonych — idzie ną ten lep. Jak i „Człowiek-Mucha". | 
daleko jednak sięga ślepota tych „na: czy Pół w patoi A l 
| POW ojca aejccidh Sidaner, fae tego OPA RI Nakalewie:, OES 
| Tę w rE eizo: RE: „šwiątyni PIY du- | nie nazywany „człowiekiem - muchą“; 
| ul. Marcinkowskiego 8b nie zauważyli przybył do Bydgoszczy na, jednorazowy 
| dotąd napisu: „Siehe, da stehe ich vor występ, który odbędzie się dziś o godz. | 
| der Tür und klopfe an“. „Jak pogodzić ło- | 6,30 wieczorem na Nowym Rynku. 
| zasady Z faktem? A może to „Kościół el- | | Wykona: wdrapywanie się po stro- i 
i Narodowy Niemiecki? ra | mej ścianie, ekwilibrystyczne popisy 
| na rowerze na wysokości IV piętra o- l 


N E e DEPESZE TE : m iraz skok z szczytu w dół. Przy wystę i 
pO a AE OOOO WOJ AOI) „MAJ, AA a O ARETY pach: przygrywać będzie orkiestra: 


Przed świętem „Żołnierza Polskiego". Czysty dochód przeznacza się na Zw. 


SAS: Powstańców Narodowych w Byd- 

Obywatele! Dnia 15 sierpnia br. przy-| wych i towarzystw przysposobienia goszczy, 
pada 9-ta rocznica odparcia najazdu | wojskowego i wychowania fizycznego | Bilety wstępu w cenie 1 zł do naby- 
bołszewickiego, rocznica rozbicia na. tudzież organizacyj zawodowych na | cia w dniu popisu w kasach od godziny 
szych wrogów na linji Wisły. Data ta Starym Rynku im. Marszałka Piłsud- ;9 rano przy wylotach Nowego Rynku. 
wiąże się z wielkim hartem naszego żoł- | skiego, następnie pochód ul. Gdańską | W razie niepogody popis odbędzie się 
nierza, który rzucił na szalę walki o- do toru kolejowego. dnia 11 sierpnia br. o godz. 6 po poł. 
fiarną krew, aby Ojczyznę ocalić. 

15-ty sierpnia łączy się ściśle z imie- 
niem Naczelnego Wodza Marszałka Jó- 
zefa Piłsudskiego, pod którego osobi- 
stem dowództwein 1 dywizja legjonowa 
i 14 dywizja wielkopelska przełamały 
front pod Garwolinem, kładąc kres po- 
tędze wrażej, W tym wielkim wysiłku 
złamania przeważających sił moskiew- 
skich ujawniła się tężyzna duchowa i 
żołnierska naszego Narodu. 

Żołnierze z pod Łowczówka, Rokitny 
i Optowej, Pakosławia i Bobrójska z 
rozległych pól nad Marną, ściśniętych 
mrożem odłogów murmańskich i sy- 
birskich, kłębiących się dymem fabryk 
i kopalń ziemi śląskiej, z prastarej 
ziemicy wielkopolskiej, młodociani 


| Z zebrania Z. U. 
| Kolejowych. 


| Na  ogólnem zebraniu wszystkich 
i bydgoskich kór Związku ' Urzędników 
Kolejowych, "któremu przewodniczył 
| wice-prezes pomotskiego okręgu p. Sa- 
| wieki, a sekretarzował p. Jopek, pod- 
! dano po wysłuchaniu obszernego refe- 
| 

| 


ratu wice-prezesa Zarządu Głównego w 
Warszawie p. Edwarda Michalskiego 
na temat ostatnich prac Zarządu Głó- 
wnegò Związku z nowem ustawodaw- 
stwem kolejowem — pod obszerną dys- 
kusją rezolucję, uchwaloną na poprze- 
dniem zebraniu w dniu 30 lipca br. W 
rezultacie powyższego rezolucja, u- 
chwalona dnia 30 lipca rb. uległa re- 
asumpcji, natomiast zebrani uchwalili 
cztery: rezolucje, ' 

Sprawę wyborów do Rady Miejskiej u- 
chwalono rozpatrzyć i załatwić w zakre- 
sie kompetencji zarządu okręgowego w 
porozumieniu z zarządami wszystkich 
kół bydgoskich na osobnem  posiedze- 
niu. 


BOB 


a 4 „ czekolada najwyższego gatunku, do 

J A W A wyrobu której użyto najdroższego _ i 
ziarna kakaowego pochodzącego z 

wyspy Jawy 


N 


FE UZ w 


W rezolucji pierwszej wszyscy człon- | żołnerze ze wszystkich ziem Rzeczy- E PRYDZ 
kowie Z. U. K. wyrażają uznanie, w do- | pospolitej stanęli na zew Naczelnego = Twarda, gorzkawa w śmtiku i nie” 
wód zasług, sen. Lempkiemu . oraz | Wodza, by utrwalić: Polsce byt niepod- E ; i 
protestują przeciwko rozsiewaniu przez | legły. g à 2 zwy kle GTOMULNCZNA, 
pewne jednostki, jakoby zaniedbywał | Obywatele! 15 sierpnia jest ostatnim 2 
on interesy organizacji. etapem walk żołnierza polskiego o nie- = i Useję, ROWE A . 

W drugiej — apelują do prasy bydgo- | podległość, walk, których dniem pier- = T O najbardziej poszukiwany gatunek | 
skiej, aby zaprzestała publikować ar- | WSzym był 6 sierpnia 1914 r. Niechaj te 5 Z E O czekoledy deserowe). Z i 
tykuły szkodzące dorobkowi polskości | dwie PE — N pereng BA r iy = ż 4 
na terenie Wolnego Miasta Gdańska, w | sierpnia 1920 r. będą da nas sy = y ” mniej lwar 

> lem wielkich wartości duchowych na- Ę Słodsza od „J awy , fiiniej (Woda, 


trzeciej — apelują do wszystkich orga- 
nizacyj kolejowych, by raz na zawsze 
zaprzestały wzajemnych napaści i po- 
lemiki, mogącej podsycić lub przedłu- 
żyć na dalszą metę istniejące antago- 
nizmy międzyzwiązkowe oraz, aby zje- 


o miłym zapachu i nader przy- 
iemnym smaku. 


szego Narodu, skrzeszonych przez krew 
i poświęcenie. Niech w sercu naszem 
utrwali to głęboką cześć dla zmagań 
wojska polskiego. Pamiętajmy, że 
wojsko jest ła największą rękojmią na- 


NAKANO 


dnoczywszy się pod znakiem ogólnej fe- | szego niczawistego bytu. i j 2 LE. CZN A zasobna w witaminy, ponieważ ra- 
deracji związków — wywarły solidarny Najjaśniejsza Rzeczypospolita niech = M 2 do biona nie na proszku mlecznym, 
nacisk na władze, aby w ustaw. uwzglę- | żyje — Prezydent Rzeczypospolitej = Ę AZ 

dniły interesy szerokiego ogółu. praco- | Ignacy Mościcki — Najwyższy zwierz- z= ale na świeżym mleku, którego 
wników kolejowych, a w czwartej — | chnik sił zbrojnych niech żyje, Pierw- j| ; iennie przerabia si 
wyrażają zadowolenie z przeprowadzo- | szy Marszałek Polski Józef Piłsudski, = 1500 litrów dziennie prze e 


twórca Armji Polskiej i jej zwycięski w fabryce we własnej kondensarni. 
"wódz — niech żyje! 
Komitet Wykcnawczy Obchodu 


-15 sierpnia w Bydgoszczy, 
Program obchodu: 
14. VIII. 1929 r. 


"Godz. 19.00: a) odczyty w Jachcicach, ŚW N 
Kapuściskach. Zimnychwodach i w ki- 


nych poprawek do przyszłej pragmaty- 
ki służbowej i apelują do zarządu głó- 
wnego Z. U. K, by wszelkiemi środkami 
"_ przeciwstawił się brzmieniu $ 126 no- 
i wego projektu pragmatyki. 

Dla ustanowienia obrony zagrożonych 
interesów niższej i średniej służby kole- | 
jowej wzywają członkowie Z, U. K. w 
Bydgoszczy zarząd główny o zainicjo- 
wanie wspólnej akcji ze wsżystkiemi 1 i 
organizacjami kolejowemi na zasadach | nie 62 pp-; b) uroczysta wieczornica w 
ogólnej federacii wszystkich związków | Strzelnicy. Wi 

- kolejowych. è ; < Qodz, 21.00: Apel oddziałów wojsko- 


Zalecana przez lekarzy dla dzieci 
i dorosłych. 


AERO 
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sp 
Kino Nowosci 
Mostowa nr. 5, Telefon nr. 386. 
Pocz. o « i 9 wiecz., w niedz. o 3.20 i 5.10 pp. 
Dziś poreznjewaa Y 


gielskiej, 


Wielki dramał salo- 
nowy wytwórni an- 
wyświetl. 
wszędzie z sukcesem 
pod tytułem: 


„DZIENNIK BYDGOSKI" niedziela, dnfa TL sierpnia 1929 roku. 


GRZESZKI MARRIZA 


HTE I 
LIPA 


Przygody miłosne Wesoła 
współczesnej ary- 

stokracji. NOS. groteskowa 
przepych wystawy arsa. 
Imponująca treść! 


pat 


golibrody. 


— Czy ja już był na Wystawy... pan 

sze pita? Jeszcze nie. Może pan redak- 
tor da mi gratisowego wstępu. Raz mi 
pan już dał, ale ja go sprzedał jednemu 
goszczowi. Ja w ogóle miał z Wystawem 
całkiem inny zamiary. Ja starał sze dla 
moi fryzjerni o osobnego pawilonu, Ja 
był w ty materji u pana Ratajski 1 u 
pana Wachowiak, ale oni mi kiepsko 
przyjęli. Kiepsko dlatego, bo oni nie 
usłuchali mojego wniosku. Ale tak to 
oni byli dla mnie bardzo grzeczni, bar- 
dzo cywilizowani. Pan Ratajski mi wy- 
słuchał a potem mi powiada: panie 
Katzendreck, pan jest całkiem bezczel- 
ny indywiduum! pan chciałby zasmro- 
dzić cały Wystawy ze swoim interesem! 
coby pomyszleli zagraniczni goszcze, 
jakby uni zobaczyli w szyby taki za- 
kązany mordy? 
_ Tak mi powiedział pan Ratajski. A 
jeszcze grzeczniejszy to był pan Wacho- 
wiak. On mówił do mnie: panie Kotzen- 
dreck, ja pańskiego wniosku kazałem 
wyrzucić na szmieci, i uczekaj pan 
stąd, albo spotka pana taki samy ka- 
tastrofy! 

Nu, ja widział z tego, że moi akcyj 
źłę stoją, i ja nawet nie robił rekursu 


uqdo'Trybunału, aby z panem Ratajski i 


z panem Wachowiak nie wywołać kon- 
fliktu. Choć ja taki rezolucji, jaki oni 
mi dali, nie rozumiem. Ja w molm 
wniosku wyraźnie napisał, że chce u- 
rządzić katolicki i patrjotyczny interes. 
Na frontonu chczałem dać napisu: niech 
bedzi pochwalony! a na szczanach mia- 
ło wiszeć: Goszcz w dom, Bóg w dom! 
I miał być jeszcze na szczanie taki in- 
ternacjonalny zbiór portretów. W 
szrodku, na naczelnem miejscu, miał 
być pan marszałek Piłsudski, jemu z 
jednego boku byłby wiszał Pangalos, z 
drugiego boku Kema] Pasza, u góry A- 
manulachu a z dołu Feng-Tsengu... Jak 
pan redaktor powiada, że ja za taki 
kompozycji mógłby sze dostać do kozy? 
Niechce mi sze w takiego horoskopu u- 
wierzyć. Jaki ja więc kompanji miałem 
dać Panu Marszałku? Kogo... Mussoli- 
ni? Pan redaktor sze mili. To nie jest 
żadne towarzystwo dla naszego Pana 
Marszałka. Mussolini jest demagog, un 
jest warjat, un jest dobry aktor na try- 
buny, ale un nie jest nasz poczciwy 
Pan Dżadek, który mówi zawsze od ser- 
ca i od wątroby, un sze nie stara być 
krasomowca, un jest prawdomowca, 
un ma  dżeszęć razy więcy po- 
mniki jak pan Mussolini, i zrobił 
już raz jednego cudu nad Wisłem, dru- 
giego na mostu, a Mussolini co? 


„(fd uniberduns* 


Specjalny skład broni i amaaicji 
Najkorzystniejsze źródło zakupu 
broni i naboi na rogacze i kączki 
oraz małokalibrowych dla Towa- 

rzystw P. W. i P. F. 
Bydgoszcz, ul. Grodzka 16 


(narożnik Mostowej), Tel. 652. 
Warsztaty naprawy broni. (1701u 


Hotel - Restauracja „Rio“ 
Bydgoszcz, ul. Długa 53. Telefon 167. 


Po zmianie właścicieli i gruntownej renowacji, zaopa- 
trzona w pierwszorzędne napoje i potrawy, po niskich 
cenach, wyśmienita kuchnia warszawska, pokoje 
czyste od 3 zł, obsługa rzetelna, poteca nowy wlaścicieł 
18523 T. Gładysz. 


Tanafy, reraiv, lnoienm 

WYSYŁKOWY DOM TABEY 

S. Stryszyk, Bydgoszcz, Długa 34 
4 


Założono 19 6329 Telefon 1239 


Pogrzebweterana-powstańca 


W piątek, dnia 9, bm., przy wyjątkowo sprzy- 
jającej pogodzie, odbył się w godzinach popo- 
łudniowych pogrzeb jednego z ostatnich po- 
wstańców - weteranów z roku 1863 ś. p. Fran- 
ciszka Stankiewicza. ' 

W orszaku pogrzebowym, który o godz. 17 
wyruszył z domu żałoby przy ulicy Hetmań- 
skiej 22, szły: delegacje Związku Inwalidów 
Wojennych, Hatlerczyków, Uczestników: Po- 
wstań Narodowych z r. 1918-19, Ch. Z. Z. („Ka- 
bel Polski”), Sokoła żeńskiego, Sokoła konnego, 
Tow. Podofic. Rez. ze sztandarami, zauważyli- 
śmy dalej prezesa zarządu powiatowego Fede- 


racji Związku Obrońców Ojczyzny, naczelnego p. 


redaktora „Dziennika Bydgoskiego" p. Jana 
Teskę, ostatniego weterana z 63 r. w Byd- 
goszczy barona  Tittenbruna, przedstawicieli 
Rady Miejskiej i Magistratu oraz tłumy publicz- 
ności, 

Zwłoki eksportował ks. wikary Dzikowski 
w asyście kleryka Borzycha z Koronowa. Piu- 
ton honorowy tworzył oddział 15 p. p. Trumnę 
nieśli na zmianę żołnierze z 61 p. p. oraz 
uczestnicy powstania wielkopolskiego z roku 
1918, W nastroju poważnym, przy dźwiękach 
podniósłych melodyj marszów pogrzebowych, 
które kolejno wykonały orkiestry wojskowe 61 
pułku piech. i 15 p. a. p. oraz doskonała orkie- 
stra naszych kolejarzy, orszak przybył na no- 
wy cmentarz, gdzie zatrzymał się przy grobach 
bohaterów żołnierzy. Po odprawieniu przez ks, 
Dzikowskiego przepisanych obrzędów liturg. 
chór męski „Halka“ odśpiewał „W mogile ciem- 
nej”, pluton honorowy zaprezentował broń i 
trumna ze szczątkami śmiertelnemi weterana- 
powstańca ś. p. Franciszka Stankiewicza spo- 
częła w tej ziemi, którą on tak bardzo ukochał 
i dla której przelewał krew swoją. Duch Jego 
pozostał między nami i pobudza nas do dalszej 
wytrwałej pracy i walki o jednośc narodową. 
Cześć Jego Pamięci! 

— Bibljoteka Tow. Czyt. Lud. na 
Wilczaku. Członkom biljoteki powtór- 
nie podajemy do łaskawej wiadomości, 
że wymieniać książek narazie nie bę- 
dziemy. Bibljoteka czynna będzie od 
dnia 31 bm. jak dawniej w każdą so- 
botę między godz. 7—8. 

— Jutro wycieczka Akademickiego 
Koła Bydgoszczan, Zbiórka o godz. 14 
tuż za torem kolejowym przy ul. Gdań- 
skiej. Goście mile widziani. 

— Walki zapaśnicze u Kocerki W dniu 
wczorajszym odbył się przed walkami konkurs 
piękności i budowy ciała. Jury przyznała pier- 
wszą nagrodę Faktorowi, drugą Tumie a trze- 
cią Badurskiemu. W walce  rusko-szwajcar- 
skiej Mori pokonał Rogenbauma po 7 min. 
walki, Bardzo interesująca była walka Stern- 
berg — Tuma. Sternberg walczył z niezwykłą 
zaciętością i pokonał Tumę po 23 minutach. 
Walka Czarnej Maski z Krotonem nie dała 
rezultatu, Kroton jak zwykle ściągnął na sie- 
bie dwa punkty karne. Faktor —- Badurski 
przeprowadzili cudowną walkę w klasycznym 
stylu bez rezultatu; walczyli godzinę i 10 min. 
Boks angielski Bejnarowicz — Jankowski przy- 
niósł zwycięstwo Bejnarowiczowi w 4 rundzie. 

Dziś walczą: Bębenek — Badurski, Osiński— 
Sprincis, Faktor — Mori walka rewanżowa 
i Bejnarowicz — Czarna Maska. 

Przy zatruciu, wywołanem zepsutemi 
potrawami, jak również alkoholem, nikotyną, 
morfiną, kokainą i opjum zastosowanie naturalnej 
wody Franciszka-Józefa jest cennym środkiem 
pomocniczym. Lekarskie dzieła specjalne stwier- 
dzają, iż przy zatruciu ołowiem, wywołującem u- 
porczywą obstrukcję woda Franciszka-Józefa 
jako prawdziwy środek specyficzny szybko 
usuwa te objawy. Żądać w aptekach i drogerjach 


Sportowcom ku uwadze I 


Wioślarskie mistrzostwo Europy, o które 
walczyć będzie młodzież nasza z elitą młodzie- 
ży wszystkich narodów europejskich na wo- 
dach Brdyujścia w niedzielę, 18 sierpnia br. 
skupiły zainteresowanie najszerszych sfer. 

Szlachetna ta walka wymaga od wszystkich 
zawodników wytrwałego poświęcenia i długo- 
trwałego przysposobienia się. Jedną z naj- 
ważniejszych podstaw i zasad przysposobienia 
sportowego jest racjonalne odżywianie się. 

Zwracamy zatem uwagę sportowców na 
ogłoszenie „Browaru Bydgoskiego” w Bydgosz- 
czy, polecającego swoje specjalne orzeźwiające 
napoje dla sportowców: „MATUŚ"* i „MA- 
RJANKI' Co do piwa leczniczo-słodowego 
„Matuś”, nie potrzeba -osobnego polecenia, 
gdyż piwo to, wyrabiane przez najpoważniejszy 
w Bydgoszczy „Browar Bydgoski”, z najstaran- 
niejszem przestrzeganiem zasad hygjeny i ba- 
dane przez Miejski Urząd do badania środków 
spożywczych, polecane będzie przez lekarzy- 
specjalistów, jako środek wzmacniajecy i © 
żywczy niedokrewnym, rekonwalescentom, ma- 
isom karmiącym a nawet i dzieciom. 

Również i woda stołowa red nazwą „Ma- 
rjauki', reklamowana przez „Browaę Bydgo- 


ski”, zasiugu,e na polecenie jako nafój orze | 


źwiający, nadający się znakomicie i dla spor- 
tawców. Jest to naturalna woda alkaliczna 
ze źródła Marjanki w Świeciu pod Bydgoszczą, 


zawierająca mnóstwo składników leczniczych, 


mogąca zatem śmiało konkurować z wszelkiemi 


szumnie reklamowanemi zagranicznemi t, zw. 
„Brunnen” i „Tafelwasser'ami', Jedynym eks- 
ploatatorem tego źródła jest p. Ryszard 
Szwanke w Świeciu a sprzedażą hurtową i de- 
taliczną na Bydgoszcz i szerszą okolicę zajął 
się „Browar Bydgoski" w Bydgoszczy, telefon 
1603 i 1608, 


PROGRAM W KINACH. 

KRISTAL dziś powtarza premjerę z Lya 
Marą „Książęta na wygnaniu”, 

NOWOŚCI Dziś premjera wielkiego salo- 
nowego dramatu wytwórni angielskiej p, t. 
„Grzeszki markiza”, 

MARYSIEŃKA wyświetla podwójny pro- 
gram, w którym dwóch urwisów „Hipek i Lopek 
się żenią* oraz „Przekleństwo przeszłości”, ` 

CORSO. Tylko dziś i w niedzielę po raz 
ostatni podwójny program p. t. „Biały tygrys" 
i „Król Prerji*, 

. Komunikat 
Konferencji Prezesów. 
Apel do Społeczeństwa. 

W myśł uchwały Zarządu Konferencji 
Prezesów zanosimy gorący apel do całego 
narodowo  usposobionego Społeczeństwa 
ażeby gremjalnie ' wzięło udział w uroczy- 
stościach „Święta Żołnierza" według progra- 
mu Komitetu Wykonawczego w dniach 14 
i 15 sierpnia rb. 

Zbiórka wszystkich Towarzystw ze sztan- 
darami w czwartek 15. VIII. br. rano o godz. 
8-mej 30 min. na placu Piastowskim, celem 
wzięcia udziału w uroczystem nabożeństwie 
oraz pochodzie do grobu „Nieznanego Po- 
wstańca", 

Z uwagi, że „Święto Żołnierza" połączone 
jest z poświęceniem sztandaru Związku In- 
walidów Wojennych, tych, których okale- 
czyli, niosąc nam wolność i niepodległość, 
chcemy współudziałem okazać im naszą 
wdzięczność. 

Chorągwie o barwach narodowych, które 
są nazewnątrz największą wyobraźnią u- 
czuć narodowych, prosimy wywiesić jak 
najliczniej, 

Za Zarząd Konferencji Prezesów 
(—) Władysław Matecki 
prezes. 


Chorągwie Narodowe | 


wszelkiej wielkości, poleca: 


Dom Towarowy Bcia Mateccy 
tyiko Stary Rynek. 


— W niedzielę wszyscy do zoołogu p. Budy 
na Wilczaku. Gdyby nie było w Bydgoszczy 
p. Budy, to nie mielibyśmy nawet tego minia- 
turowego ogrodu zoologicznego na Wilczaku. 
P, Buda, właściciel zakładu tresury psów, spro- 
wadził z różnych stron świata różne zwierzątka, 
jak między innemi: żółwie, fretki, wiewiórki, 
jaszczury, lisy, wilki po dzikich wilkach i psy 
rozmaiteśo gatunku. Pokazy ze specjalnemi 
urozmaiceniami odbędą się w niedzielę, 11, bm. 
o godz. 15; w programie przewidziane jest: 
strzelanie z łuku, jazda na ośle, jazda w po- 
wózce ciąśnionej przez psy i strzelanie do 
tarczy, Wspólna fotogratja odbędzie się po- 
między godz. 16—17. 

— Baczność! Grupa Powstańców Wielko- 
polskich z r. 1918-19, Dziś w sobotę, dnia 10. 
bm, o godz. 6,30 ma występ „Człowiek - Mu- 
cha” na Nowym Rynku, członek Związku Po- 
wstańców. Zarząd okręgu oraz Grupa nasza 
ponosi odpowiedzialność co do kosztów, Z 
tego powodu wzywa się wszystkich druhów, 
by stanęli dziś do pomocy w przeprowadzeniu 


porządku oraz kasy. Zbiórka drużyny w czap- 
kach na Nowym Rynku o godz. 6,30, gdzie ka- 


żdy otrzyma instrukcje. Legitymacje należy 
zabrać. Żapowiedziana wycieczka na niedzie- 
lę nie odbędzie się z powodów od nas nieza- 
leżnych, ; 

— Nowy kiosk inwalidzki P. Kawa, ojciec 
naszego utalentowanego rysownika zabytków 
bydgoskich, otwiera dziś kiosk przy ul. Je- 
zuickiej, drugi dom od strony ulicy Długiej. 
Oprócz wyrobów tytoniowych będzie można tam 
nabywać najświeższe dzienniki i pisma ilustro- 
wane, 

— Znaleziono portmonetkę na ul. Dwor: 
cowej z pewną zawartością gotówki, po któ- 
rą można się zgłosić do Posterunku Pol; 
Państw. na dworcu. 


EEEE ZE TIZOBO E TOO EET 
Migawki. 


Oda do kikuta. 


Ongiś ozdobą byłeś, kikucie. Poważne 
matrony, leciwe panie, podstarzałe stare 
panny nosiły cię z triumfem na głowach; 
z powodzeniem naśladowałeś wspaniałe 
krucze lub błond sploty, loki pozłociste, 
spływające na śnieżnobiałe szyje. 

Albo, w piramidalne uwiiy gniazdko, 
sterczałeś dumnie i wyniośle pod wysokicim 
rondem kapelusza, przebity nawskroś szpil- 
kami, jak serce strzałami Amora... Kiku- 
cie!... 

A potem przyszła nagła przemiana. Nie- 
litościwa, wszechwładna moda wypchnęła 
cię w szary kąt, gwałtem oderwała od głów, 
i główek, do których dotąd przylegałeś... 
Stałeś się rzeczą zbędną, niepotrzebną w tej 
chwili — być może na długo. Sponiewiera- 
ny, wróciłeś do swego pana, aby zawisnąć 
na (drucie w wystawowem oknie. Ty, któ- 
rego sploty całowali ongiś panowie, będący 
w błogim nastroju i przeświadczeni, że sta- 
nowisz najprawdziwszą część ukochanej i- 
stoty — leżysz oto w kącie z kartką, wpiętą 
w zwoje twe wspaniałe przez bezlitosnych 
ludzi. A na tej kartce jest napis, urągający 
twemu losowi: cena 15 złotych... 

Kikuciel... 

Dziś noszą cię tylko stare matrony albo 
łyse kobiety. Pogardziły tobą postępowe 
panny. 

Kikucie!t Zali kiedyś wrócisz jeszcze na 
świat w całym swym majestacie? Zali też 
kapryśne panie wyrzekną się ciebie na zaw- 
sze į tylko z litości miejsce ci przeznaczą 
w muzealnych gablotkach, byś był okazem 
między okazami.. obok biustonoszy i sztucz- 
nych zębów ?.., 


(bar.) 
Kikut — wyraz, oznaczający warkocz sztu: 
czny z wyczesanych włosów. 
MESTRE WAWSICZW GE o a a TE 00) 


Posiadacze pożyczek 


z lat 1918/21 muszą się zapoznać z memorjałem 
Związku Obrony Wierzytelności pod tytułem: 
„W sprawie dwóch miljardów”. Wyczerpujące 
przedstawienie historji i stanu waloryzacji 
pożyczek, Wskazówki praktyczne, Treść ustaw. 
Ządania wierzycieli. Cena 2,70 zł. Do nabycia 
w księgarniach i w Związku, Poznań, Zie» 
lona 2, Główny skład Księgarnia Uniwer- 
sytecka Poznań, ul. Gwarna 49. (21272 
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Międzynarodowe regaty 


„DZIENNIK BYDGOSKI" niedziela, dnia 11 sierpnia 1929 roku. 


KONCERTY i ZABAWY. 


— Tow. oświatowe „Lech“ urządza w nie- 


Kalendarzyk zebrań Ch. Z.Z. 


Nr. 184. 


Właściciele domów Szwederowa. Zebranie 
wszystkich właścicieli domów Szwederowa w 


© mistrz st : 3 Niniejszem odwołuje się konferencję za- | środę, 14, bm. o godz. 7 w Domu Katolickim 
OWO Europy pana bm. 4 poa Zapo jpk adw, do rządów filijnych i mężów zaufania, która | przy ulicy Dąbrowskiego, Sprawy bardzo wa- | 
w Bydgoszczy, 18. 8. 1929 r, +34 NN: f a, RE 24 EEP i | nie odbędzie się z przyczyn, od zarządu nie | żne, obecność wszystkich konieczna. 
7 S . > . . 
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definit i M p y x s —) Sławiki H-go do wiadomości, że pogrzeb ś, p. Stanisła- 
€ilnitywnego wyznaczenia reprezentan- Dziś (w sobotę) wieczorem odbędzie się (—) Stawiki, Knapik dkedzi, sie dzia oie 10 
tów polskich w jedynkach i w czwórkach ze | w sali Strzelnicy wielka zabawa taneczna, urzą- prezes konferencji. i R na 2 PSD 2. ek aa f 
sternikiem odbędą się w niedzielę 11 bm. | dzona przez Filję Pracowników „Kabel Polski” A „A Żale k k i 
po poł. o godz. 6 na torze regatowym w | przy Ch. Z. Z, Wobec tego, że imprezy tej filji | ———— xxx "Projektowana wycieczka Konf. Pań św. Win- 
Brdyujściu jeszcze dwie eliminacje do któ- | cieszą się zawsze wielkiem powodzeniem, spo- 2 w EE RSE TERN 
: f i 3 A TANE AE FA ceniego a Paulo przy kościele św. Trójcy, paro- 
rych staną w jedynkach: Długoszewski z dzięwać się należy, % 3 SEZ A ECERH bę- Z zycia towarzystw. statkiem, z powodów od niej niezależnych nie 
Krakowa i Barwicki z Torunia, zaś: w dzie bardzo udatny i zgromadzi w sali „Strzel- Filja budowl. Z. Z. P. Zbiórka wszystkich | odbędzie się. 
czwórkach A, Z, S. Warszawa i Tryton, oraz | "icy" duże zastępy gości, członków odbędzie się 10. bm; o godz. 3,15 O. P. N. „Gwiazda”, Schadzka informacyj- 
Bydgoskie Towarzystwo Wioślarskie. Skład — Przypominamy koncert, połączony z za- | po południu przy Nowym Cmentarzu, celem | na 10. bm. o godz. 19 w salce przy kościele św. 
nowo skompletowanej osady B. T, W. przed- | bawą taneczną w ogrodzie i sali p. Kocerki ju- | wzięcia udziału w pogrzebie druha ś. p. Marci- | Trójcy. Zbiórka Li IL druż, w sprawie zawo- | 
stawia się następująco: Bonin, Gródecki, | tro w niedzielę, 11. bm. Imprezę tę urządza | niaka, murarza z Filji budowl. Z. Z. P. dów niedzielnych. k Wiss.: | 
Hoppe, Kasprowicz, st. Cegielski. Tow. śpiewu „Moniuszko“, znane, na terenie |  Bygę, Tow. Wioślarskie. Plenarne zebranie | ole Klub Sport, „Sparta. Treunig piłki 
Bydgoszczy ze swej chlubnej i owocnej dzia- w środę, 14, bm. o godz. 8,15 wiecz. w hotelu nożnej dziś wypada, natomiast odbędzie się 
Zniżki kolejowe na regaty europejskie | łalności, Celem uinilenia gościom pobytu na Leogninga new e ag. R sej schadzka w Dyrekcji Kolej. o godz. 19,30. Wy- 
otrzymają wszyscy zaruiejscowi uczestnicy | koncercie i zabawie, przygotowano szereg uroz- P Europy p jazd o godz, 4,30 rano. i 1 
w drodze powrotnej. Odpowiednie zaświad- | maiceń i niespodzianek. Początek koncertu Stow. Kat, Abst. W niedziele, 11. b „HALKA“ W poniedziałek o godz. 8 lekcja | 
czenia wydawać będzie biuro regatowe na | ° godz. 16. Wieczorem rozpocznie się za-| oq tę m pzy nieanie @, m. Of śpiewu. Ze względu na zbiiżające się występy | 
tor Brdyuiści 1 ; bawa. godz, zesranie z urozmaiconym prograniem | (w przyszłą środę i BRAY kompiet bez- | 
orze w Brdyujściu wzgł. Kancelarja w Ho- w salce zakładowej ks. ks, misjonarzy. Taled koni 
telu pod Orłem. — Wszyscy do Powstańców. Tow. Powst. Tow, rzeźbiarzy. Zebranie nadzwyczajne Z sk >. RIAA 
Trening osad polskich, które stawać be- PASSY - S m M a a dnia 10. bm. o godz. 20 w lokalu p. Ganasiń- 
dą do mistrzostw Europy robi dalszy dobry Owa ać R TE "Komit SW E skiego przy i Jezuickiej. 
postęp. Wszystkie osady zamieszkują w Í it AGTER ž tki ARA k SD „Św. ,Wojciech”, Przypomina się o wy- 
L : dzi Ą p _ | WSZECH si, aby wszystkim wycieczkOWICZOM | cjęczce w niedzielę, li. bm. do Jasińca, Zbiór- 
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HE ; y , przeprowadzają racjonalne ćwi- | Dla panów przygotowano: kręgie!nię, strzelanie Zw. Pracowników Kupieckich, W niedzielę, = 


Przyjazd zawodników włoskich nastąpi 
w poniedziałek dnia 12 b. m. o godz. 14,38. 
Kierownikiem ekspedycji włoskiej jest p. 
Gaetano Caccawalino. Łodzie włoskie (7) 
nadeszły już w piątek 9 bm. i ulokowane są 
w hangarze łodzi w Łęgnowie, 


Węgierski Związek Wioślarski wyzna- 


do tarczy, wbijanie gwoździ, rzucanie kółek 
dla pań i kostki oraz dużo innych przyjemno- 
stek. 

Winniśmy imprezę Powstańców Szwederowo 
poprzeć jak najwydatniej tak pod względem 
moralnym, jak i materjalnym, 

— Wycieczkę do Smukały w niedzielę, 11. 


bm. urządza Stowarz, Kobiet „Jutrzenka”, 
Odjazd o godz. 14, Zbiórka przy małym dworcu 


11. bm. wycieczka do Opławca. Zbiórka o 13,45 
przy małym dworcu. 

Zebranie krawieckiej czeladzi cechowej w 
poniedziałek, 12. bm. o godz. 19,30 w hotelu 
Lenśninga ul, Długa 56. 

S. M. P, „Zorza* oddz, starszy, W niedzie- 
lę 11. bm. wycieczka do Jasińca; odjazd o go- 
dzinie 1,45 w południe. — W. poniedziałek, 


czył do reprezentowania barw na regatach | o godz, 13. Cena biletu w obie strony 90 gr, ee, Só ne. A IRD Ae ah EN, 885504 
europejskich „Towarzystwo  Wioślarskie | Bilety poprzednio można odebrać u p. Baumo- B Se jA A 3 A funt x terlingó . i 43.07 
„Hungaria“ Budapest. Przyjazd zawodni- | wej, przy pl. Poznańskim 10 i u p. Byszewskiej, oso towarzystwa kolarskie, Podajemy Sa yas ką: mmaow 17 z 3 
WNP aiai Sb, ul. Św. Trójcy 19, wszystkim towarzystwom kolarskim do wiado- franki szwajcarskie z 0,8 
mości, że szosa Szubińska jest zajęta dnia 25| franki francuskie 34,76 

Przyjazd zawodników kelgijskich (około — Jedziemy z wycieczką kolejarzy. Stara- | sierpnia przez Bydg. Tow. Kolarzy na urządze- | marki niemieckie 211,48 
30) nastąpi prawdopodobnie dopiero w | niem koła śpiewackiego kolejarzy, kolejowego | nie wyścigów międzymiastowych na które ze- | guldeny gdańskie 172,26 
czwartek 15 bm. klubu wioślarskiego, PROBE: R dat i kol, | zwolenie policyjne otrzymało. szylingi austrajackie 125,12 
S . j straży pożarnej wyjeżdża na pięknie udekoro- K. S, „Brda“. Trening piłki nożnej o godz. 6 Í li i 46,45 

Ekspedycja jugosłowiańska przybędzie wanym  parostatku „Wisła* do  Brdyujścia | na boisku.62 P. P. — Schaddzka o a: i Ka- BASE Ga 


do Bydgoszczy w sobotę 10-bm. w nocy. 


ZE SPORTU. 


Między-gniazdowe zawody pływackie 
Sokoła III 


odbędą się jutro o godz. 15-ej w pływal- 
ni wojskowej. Program jest następujący: 

Styl dowolny 50, 100 i 400 mtr., styl 
klasyczny 100, 200 mtr., na wznak 100 


wspólna wycieczka z rodzinami w sobotę, dnia 
10. bm. o godz. 15,30 z przystani przy moście 
teatralnym. Wycieczka połączona jest z zaba- 
wą, występami chóru kolejowego i koncertem 
pełnego składu orkiestry kolejowej na parowcu, 
w ogrodzie i w sali Asbacha, W razie niepo- 
gody wyjazd w przyszłą środę. O liczny udział 
gości prosi Komitet. 


— Wycieczka iamilijna marynarzy. Dnia 
11. bm. urządza Tow. byłych marynarzy wy- 
cieczkę familijną do ogrodu „Konkordia“ przy 


synie Kolej. w sprawie niedzielnych zawodów 
Komplet I. i IL drużyny pożądany. 

Tow. Ośw. Relig. pod opieką św. Ignacego. 
Zebranie w niedzielę, 11. bm, o godz, 14 w sali 
p. Kleinerta 4. śluza. 

„Moniuszko“. Zebranie plenarne we wto- 
rek, 13, bm. o godz. 20 w salce przy kościele 
Św. Trójcy. Zebranie zarządu w poniedziałek 
o godz. 19, 

Baczność, lokatorzy. Od 9 sierpnia do 6 
września biuro Powszechnego Związku Loka- 


Gielda warszawska 
dnia 9 sierpnia 

Papiery Państwowe i obligacje 
4-proc. poż. inwest. + « « 000,00 113,75 114,25 
5-proc. poż. premj. dol. 000; 00: 065, 25 065,50 
5 proc. poż. kon, - « + + 000, 100 000,00 047 
6-proc. poż. dol. » » « + 000, 00 000,00 (837 
10-proc. poż. kol. + « * « 000,00 (60,00 102,75 


Akcje w złotych: 


Bank Polski « - « «s « « e e +» 000,00-—166,00 
Bank Zw. Sp. Karahi ..... 78, 50-— 00, 00 


A ul. Nakielskiej 106. Koncert, strzelanie o na- | torów i Sublokatorów czynne jest od godz. 4 Firley « + » » BE OPS A 51,50 

mtr. i sztafeta 5X50 mtr. środy i t p. Wstęp wolny. Zbiórka o godz. | do 6 po poł. przy placu Piastowskim 2, Lilpop + =» eee s ee e 11 00,00— 31,50 

Udział w zawodach biorą gniazda | 14-ej nad kanałem obok mostu przy ul. Św. Tow. Uczniów Kupieckich. Zebranie plenar- Modrzejów soseo sies a 23,00— 22,75 
arachowice « * « « « s » 1 » 


Bydgoszcz I, Szubin i Bydgoszcz III. — 


Trójcy, 


ne dnia 14. bm. o g. 8 wiecz. w sali p. Mellera, 


ZZ 


Reprezentacja I składy honis na A Polskę: JAN MIKOŁAJCZAK, POZNAŃ, PLAC Woori Za 


Wróciier 


Przetarg przymusowy. 


Dnia 12. 8. br. o godzinie 9.30 przy ulicy Dwor- 
cowej %a sprzedawać będę najwięcej dającemu za 


LE zapłatą 


1 pianino marki „Difrich” 


Kucharz, komornik sądowy. 


21381) 


Przetarg przymusowy. 


Dnia 12. 8. br. o godz. 10-ej przy ulicy War- 


radca sanitarny 


przyjmuje od 9-tej do 11-tej 


Dr. DICEZ 


i od 4-tej do 6-tej. 


2310 puszek i 
konserw mięsnych w tem) 
1818 puszek salcesonów |% 
400 gr. à 50 gr., 354 puszek 
salcesonów 500 gr. à 80 A 
groszy. 126 puszek tłustej 
wieprzowiny 1/5 kg.*aji 
I zł 50 gr., 17 puszek tłu- | 
stej wieprzowiny 1-kg. A|$ 
2zł 50 gr. natychmiast na 
sprzedaż Fabryka Kon-|j 
serw Mięsnych, Jagielloń- 


(21369 


| Młocarnie motorowe | 


26,50— 26,25 


z czyszczeniem 


TF 10 Pr” OSEA OC ZZA niki 


Qtvwveorzsziezwa 


KANCELARJĘ ADWOKACKĄ 


i prowadzę ją wspólnie z p. adw., Dr. Dziubańskim 


szawskiej 15 sprzedawać będę najwięcej dającemu 
za natychmiastową zapłatą $ 
większą ilość mydła do prania, jęcz- 
„mienia palonego, cykorji i herbaty. 
21383) Kucharz, komornik sądowy. 


Przetarg przymusowy. 


Dnia 12. 8. br. o godz. 10.30 przy Unji Lubel- 
skiej 14 sprzedawać będę najwięcej dającemu za na- 
tychmiastową zapłatą: 
leżankę z nakryciem, biurko, dywan, stoliczek 
zegar, 4 obrazy Ścienne, toaietkę damską, 
2 nocne stoliczki, 2 dywaniki, garnitur wikli- 
nowy, duża szafa z lustrem do rzeczy, bufet 
dębowy, duże lustro i gramofon, | 


21382) Kucharz, komornik sądowy. 


Przetarg przymusowy. 


We wtorek 13. bm. o godzinie 12-ej w poludnie 
sprzedawać będę w Józefinkach, za gotówkę najwię- 
cej dającemu za natychmiastową AUE E 


A Sai SËCHERGA 


Kowalski, kom sądowy w Bydgoszezy. 


Przełarg przymusowy. 


We wtorek 13. bm. o godz. 3-ej po południu 
sprzedawać będę w Lisiogonie za gotówkę najwię- 
coj dającemu za natychmiastową zapłatą 


| ge 3 KPW: 


Kowalski, komornik sąd. w Bydgoszczy 
% 5 i y ; y s F f 


ska 60. 21366 |] 


a z p oryża 
A z 5 iednia i Warszawy już j$ 
Michał Celewicz, em. Wiceprezes Sądu Okręgowego | nadeszły żurnale mód na|% 
w Bydgoszczy, ulica Sniadeekich 1, tel. 496. | 1930 rok. Albumy ogólno- | ğ 
Bydgoszcz, 10. 8. 1929 r. (11505 | sezonowe, na kostjumy, || 
płaszcze, kapelusze i dzie- |Ę 
cięce, Księgarnia N. Gie- | 
ryna, Pl. Teatralny.(18832 


młocarnie szerokomłotne, cepowe i sztyftowe oraz 


Motory "= Ps. 


Poszukuje od 1. IX. 29 r. 


2 ekspedientów 


do bławatów, konfekcji męskiej i damskiej. Tylko 
młodsi panowie, przystojni, wymowni, obeznani 
z ekspedycją każdej klienteli zechcą skierówać wła- |na warsztaty zaraz korzy- || 
snoręcznie pisane oferty z fotografją, odpisami świa- | stnie do wynajęcia wśród- | 
dectw oraz podaniem wysokości pensji do firmy | mieściu. Zgł. magazyn bła- |$ 


watów T. “Ferber, Gdań- 
A. Grajewski, Wąbrzeżno, Pomorze, (21370 ska 38, tel. 619. 20977 


a | IE W. Z. 
© U KI ER N IA „G R EVY“ Maneże, sieczkarnie i wialnie 


natychmiast ze składu poleca i 

Telef 212 BYDGOSZCZ Gdańska23 Ń G 
sem R s: JOZEF SZYMCZAK, Bydgoszcz ; 
Dworcowa 64/85. Telefon 1122. (212904 Ñ 


ai 
5) 

s 

i 
w 


2 obszerne 
słoneczne parterowe ubi- | 
kacje z zapędem elektr. | & 
wodą i z wjazdem na ulicę |$ 


21379) 


Sierwszotzędnie prowadzoma cukiernia 


Miejsce spotkania wszystkich obcych. 
21339 


Jlezytajcie „Dziennik Bydgoski"! 


t 


w 


„DZIENNIK BYDGOSKI" niedziela, dnia 


sierpnia 1929 roku. 


odznaczone złotemi medalami na 
wszystkich wystawach. (13860 


Spłata ratami do 18 miesięcy. 


Lokal wystawowy w Bydgoszczy 
przy uł. Gdańskiej 149. Tel. 22-25. 


i Przedstawiciele we wszystkich większych miastach Polski. * 


GSERBSIE 


autobusowe, ciężarowe, nasadzki 
wykonuje gusłownie i tanio (11346 
Wedel, Bydgoszcz, Hetmańska 8/9 
i BETON" Polskie Towarzystwo Węglowe z o.'p. 
|» Bydgoszcz, ul. Krasinskiego 14 parter. — Tel. 321. 


e e 
dostarcza górnośląski 
wagonowo 1-ej jakości 
dla przemysłu, rolnictwa i opału domowego 
z reprezentowanych Polskich Kopalń Skarbowych 
Król, Bielszowice i Knurów 


Dostarczamy detalieznie: węgiel, koks i drzewo 
w każdej ilości z dostawą w dom (7658 


ze składnicy: Racławicka 14, tel. 378 


OBA th 5 ROSE) 


Zakładanie drenów 


Biuro kulfuralno-fechniczne 


Otto Hoffmann, technik kultury 

w Gnieźnie, ul. Trzemeszyńska 69. 
5 Specjalność: 

Zakładanie drenów, budowa łąk, urządzenia do 

osuszania i nawadniania, wykonywanie projektow, 

kosztorysów, odmierzania i opinie. (16351 

30-letnie praktyczne doświadczenie. 


Biegi 
plamy, wyrzuty usuwa 
krem i mydło Benegni- 
ma. Puder Benegnina ja- 
ko konieczny dodatek na- 
daje cerze przepiękny wy- 
gląd i naturalną świeżość, 
Cena kremu 2 zł, mydła 
1,50 zł, pudru 1 zł. 

Mag. Jan Stenzel, 
aptekarz, 
apteka pod Łabędziem, 
Grudziądz, Rynek 20. 
Telefon 142. 
Wszędzie do nabycia, 


G. Draugelattes 


ul. Niedźwiedzia 4.8 


tandel Skór 


skóry siodlarskie, 
szewskie. Specjalność $ 
okucia siodłarskie j 
198 


Tylko hurtownie! 


Polecam po oryginalnych 
cenach fabrycznych 


czekolady 
konfekly 
i cukierki 


firm: Goplana 


| Instytut Naukowy 


ATURA| 


$ Kraków | 
j ul. Karmelicka I. 35. | 


p : nieliczne je- M Suchard 
WWE K stek 

5 miejsca na kursach zbioro- 

| wych (ustnych) i korespon- Ẹ | | 10648) Anglas 


j dencinych. Doskonałe Grono., $ 
g świetna metoda, najlepsze wy- ķi 
% niki egzaminów a przytem ni- 5 

skie opłaty są naszą najlep- f 
jj szą reklamą. 21270 Ñ 

M Kursa gimn. w zakresie R 
Ñ klas od 4 do 8 oraz do ma- 

tury BR. i gemin. naucz. § 

g oraz do skróconej służby woj- § 
E skowej. 
j Prospekta, program: 

bezplatnie A 
Na odpowiedź znaczki 
na 30 groszy. 


Hurt. sprzed. czekal. od samech. 


K. Kerber, Bydgoszcz 


telefon 625. 
Biuro: Gdańska 135. 


TYLKO 
Lakiery- Emalje-Farby 


| Wiśnie 
i jabika 


A każdą ilość kupuje 
4 stale 2115] B 


Ę ść 

| „Kama 

A tabiyka marmelady 
' Bydgoszcz 

| Zduny 13, Tel. 1410. 


są najlepsze i najtrwalsze 


Kto „Smokiem“ maluje, 
Nigdy nie żałuje. 


marmurów i granitów 


wyposażone w najnowsze maszyny: 
3 szlifierki, 1 frezerka, ] tokarnia, 1 prze- 
cieraczka, | świder, warsztat nowocześnie 
założony w centrum miasta Poznania, 
składniee przy warsztacie z 2 bocznicami 
kolejowemi, biuro kompletnie urządzone, 
sprzedamy tylko poważnym reflektan- 
tom. Zgłoszenia: 


K. SULERZYSKI, POZNAN 


ulica Chełmońskiego 8. (21267 


|| Bydgoska Gazownia Miejska 


sprzedaje wagonowo i dełalicznie 


radykalny środek do impregnowania i konser- 
wowania wszelkiego rodzaju drzew przed gniciem 
i butwieniem. (19282 


mmm 


dla młodych dzielnych ludzi w większem mieście 
powiatowem, 30 tysięcy mieszkańców, gdzie gim- 
nazja, sześć szkół, dwa sądy, cukrownia i wiele 
innych fabryk, jest z powodu choroby właściciela 


do oddania wiekszy skład 
kolonialno-spożywczy, 


połączony ze sprzedażą piwa i wyrobów ty- 
toniowych. Mieszkanie do dyspozycji. 

Łaskawe oferty od reflektantów osobistych do, 
binra ogłoszeń „PAR“, Poznań, Aleje Marcin- 
kowskiego 11 pod „32,43“. (21275 


Sy wóezch seca i ay feh 


Żelazo, blachę,gwoździe, | 


osie i busy do wozów 
odkHładnie, lemiesze 
podkowy 
Śruby i nity 
poleca po przystępnych cenach 


Fe. JULI. PUUSDAFEF 


Tow. z ogr. poręką 


| ul. Gdańska 6 BYDGOSZCZ Tel. 26 i 1650 |? 


E AA Io d a 


(23397 


s aae ha Syiar ire A 


(g= Przez komisowa sprzeda doża do zalew ez 3 


znajdą kupcy, podróżujący i bezrobotni urzęd- Ę 
nicy, dobrze ustosunkowani w sferach rolniczych Ę. 

A 
| GRURŻUJ statig zurobel | 
kj Zzłoszenia kierować sub: „Nr. 11454“ do Towarz. i 
| Rekl. Międz. jen. repr. Rudolf Mosse, Warszawa, E 
9 Marszałkowska 124, (21081 $4 


WSE YO OTOK A a WLAĆ 


do oddziału konfekcji damskiej i galanterji 
poszukuje się natychmiast lub od 1. 9. 1929. Oferty 
z fotografją i odpisem świadectw skierować 


Dom bławatów i koniekcji (21132 
JAN RUDNIK, Chojnice (Pomorze), Młyńska 6, telefon 43 


Do kancelarji adwokackiej w Bydgoszczy 
poszukuje się od 1. 9. lub wcześniej 


nłodzego NIZĘUNIKA 


jako pgpapeiselisre farze. 
Dłuższa praktyka, dobrę referencje i znajomość 
niemieckiego konieczna. Oferty pod „Adwokat” 
do Dziennika Bydgoskiego. (21203 


synów uczciwych rodziców z dobremi świadectwami, 
możliwie z wyższem wykształceniem poszukuje zaraz 
lub 1. 9. 29 r. (21131 


Dom bławatów i koniekcji 


Jam Rudme 


AAAGAAAAAAAAGA 


SĘ 


ezysto rzepakowy, bez domieszki 


BYDGOSKA FABRYKA OLEJU JADALNEGO 
: Chojnice - Pomorze, Młyńska 6, telefon 43.lul. Kościuszki 5. 


Zabójcze! 


Ukłucie komara jest zawsze niebez- 
piecznem, gdyż sprowadzić może 
malarję. Kilka minut wystarczy aby 
zapomocą Flitu wyniszczyć wszystkie 
komary i roznoszące zarazki muchy. 
Flit przenika we wszystkie szpary 
i szczeliny, w których kryją się i ro- 
zmnażają karaluchy, mrówki, pluskwy 
oraz inne owady, niszczą ich zarodki. 
Zabójczy dla owadów, Flit jest zupeł- 
nie nieszkodliwy dla ludzi. Flit nie 
plami zupełnie. 

Flit nie należy porównywać do innych 
środków na owady, jest to bowiem 
jedyny środek, skuteczność którego nie 
nasuwa żadnych wątpliwości. Zasto- 
sujcie go dziś, kupując blaszankę Flitu 
i rozpylacz. 


BANK LUDOWY 


Spdz. z. Z n. odp. 
w Bydgćszczy 
Telefon 927 i 938 Zał. w 1805 r. Stary Rynek 11 
przyjmuje wkłady w złotychidolarach 


płacąc najwyższy procent, 


wypożycza bezpłatnie skarbonki 


34536) dła drobnych oszczędności, 


załatwia wszelkie sprawy bankowe ma dogodnych warunkach 


SZKOCKA SPÓŁKA DRZEWNA S$.z.0.0. 
Telefon nr. 985 -« BYDGOSZCZ Piotra Skargi 1 
Solec Kuj. — Tel. nr. 7. 


Składnice drzewa i tartaki parowe poleca: 
suche sosnowe materjały użytkowe 


stolarskie - ciesielskie 


materjały obrzynane, belki kantowe, łaty, szalowkę i t. d. 
Bukowe bale — Dębowe deski oraz brusy. 


Ceny umiarkowane. 19908 


ina wzór westfalski 
do gotowania, pieczenia i suszenia w ró- 
; znych wielkościach aż do kuchni hotelowych. 
„ Przenośne piece kaflowe 


uznane wszechstronnie jako znakomite 
grzejniki! Doskonała konstrukcja! 


Wielki wybór! 8238 Wielki wybór! 


Cne: REY 


innego oleju, na składzie. 
polewa odsprzedającym 


(10820) Telefon 1615, 


x 


BBBABBBARAABAABABAA 


Nakło n/N. — Tel. nr. 200. 


SEs ŻELAZNE KUCHENKI | 


Bydgoszcz, Zduny 5, tel. nr. 2003. | 


p 
m 
pa 
e 
i 
m 
i 
p 
pa 
4 
m 
p 
m 
kB 


i 


w różnych kolorach stała ! 
18912 


M. S$Słeszewski 
Poznańska 23. Tel. 234, 


44] 


e i 7 p © A f ; z > | 'B - ; , Jee 5 * | 
M T BEEMEE ii || Wycieczki parostafkami | 
Dnia 9 sierpnia b. r. o godzinie 18% zasnął ; po wu ; BT. ; 7 aję | 


i przyjmuję od godz. % 


A: w Bogu po długich i ciężkich cierpieniach, opatrzony : 12 do 13. 3083961 do Brdyujścia i z powrotem A l 
| Sakramentami św. nasz ukochan nieodżałowan 1 ! 
| D Rowi Je y y Fr. Piszczek Jk w każdą niedzielę i święta i 
4 WC 3 inżynier budowniózy J] Odjazd z Bydgoszczy: 8.30 110 13.0 14.0 15.0 15.30 i 16.30 |: 
zaprzysiężony rzeczo- g]$ yag zy i ) 7 3 z ý : 4 | 
znawca sądowy i; Odjazd z Brdyujścia: 11.0 12.30 17.0 18.0 19.0 i 20.0 * | 
i Sedanas 3 KIE i | 
WAGA Znad | KŁOGWB MWEDGROSEGE ji 
Dziśl / (1385)  Dziżl dawniej Bromberger Schleppschifiahrt, Tow. Akc. (21386 l je 


ŻUBA TRKOWEGZ aa owiana | 
Winiarnia Luckwald || | i i ; p 
 Generałostwo Ładosiowie. ir iea BARON DITRA | 


jako: rodzice, 
Lotka I Janek, jako siostra i brat. 


-w 19 wiośnie życia, o czem donosi w smutku 
pogrążone 


Podczas treningów i zawodów są NP EH napojami ARR 


ROZ dnia 9 sierpnia Le r. 


odb ie anaa IIS > o no eioen „Matuś” 


16 z d żałoby ulica Li a 44 tarz. 
z ae A dom alob „e pow Si m edt. 1 polecane przez lokarzy- po wiej da math, drie i rekonwalestentów 


w kościele Farnym.  , (21353 


Oraz 


EW. „  małuralna elerii HEB ze źródła „Marjanki‘ ew Świecia, Bydgoszcz. 
Kntsy samochodowe JE Eksploatacja p. R. Szwankego w Świecin. 


Z. Kochańskiego El; Do nabycia w każdej restauracji, kawiarni, kolonjałee itp. lub wprost 
w. Bydgoszczy "BĘ: w firmie 


3 Maja 14a, tel. 1185 iK 
szkolą szoferów 1246, | BI 


O 
yawedowych eraz amatorów 


ap DZ z NI DA ET az A O RZY OAZA ER TN DZZEŹ DE ZE ZAK i Em SZT 


SZR 


lecz ciężkich cierpieniach, opatrzona Sakrameułami św „moja naj- $ | 9 przyspiesza naukę jazdy. ķ | Bydgoszcz, uł. Ustronie 6 - telefon 1603 i 1608 
z Kubiaków l pie agaa tonib: ; „Zdrój Wielkopolski“ - „Pale-Aie“ - „Salve“ 
i tych specjalne kursy wieczór 
Bydgoszcz, Kcynia, Września, Grudziądz i Królewiec. 
cenach. 
fe, 26.- 21.- H : ; (stenografja 
no mg i biegłych stenotypisteK ponr niem) 
- 19.- niem życiorysu, świadectw, referencyj, fotografji i i pensji do 
EER ILS 26. 23.- 
Pogrzeb odbędzie się dnia 11 bm. o godzinie 16-tej ; artykuły korzystnie do na- | NANETTE i RR DWA AOS OTE RTE y saatn: 
O oddanie ostatniej przysługi przedwcześnie zmar- nym Rynku pod firmą |] 
Sp. Akc. Na raty 
Do działu firan, dywanów, kołder, gobelin 
sowe, przybory sportowe, 


droższa żona, nasza najukochańsza matka, siostra i szwagierka śp. | 3 | Prospekty wysyła się na ży- 
E ina w Woj. P y 
morskim _ zależnie od mioj „Porter Wielkopolski“ - „Koźlak 
przeżywszy lat 34, o czem w smutku donosi A ||| ne od godz 17 do 19-tej 
MEU A a 
Serca Pzoprovadzenie zwłok z domu żałoby Plac Piastowski ta do kościoła predaj 105020N0WA Na stałą posade do Gdańska poszukujemy 
21336 dawn. teraz 
lakierki 30.- 26.- |ia z znajomością języka niemieckiego, siły szybko orjen- 
Dnia 9-go sierpnia 1929 r. zmarł nasz nieodżałowany f męskie wys-pasone3 A 29.- p „NIWOGA* Dom Eksportu Sukna, S. A. 
a 4 ś| n lak.pół. szyte 37.- 33.- 
orjan Musica Moa SC" 
z kaplicy cmentarza na Szwederowie, ; f j | bycia w składzie obuwia u 
łemu prosi j|„Postęp” i Św. Trójcy. 
21387) Oddział w Bydgoszczy. j | rowery, wózki dziecięce, | pi 
{ . p . e . 
obuwie tenisowe, ludowe, | 2 k d ' 2 k d k 2 
spacerowe, aaja € Spe jentów, € Spe jent l, UCZM 


Dnia 9 bm. o godzinie 9 rano zasnęła w Bogu po krótkich 3 | E Patent. podw. klerownieh i War Bytigoski Sp > b 
Š czenie. — Zapisy przyjmuje $ wytwórni znanych i od piwoszów cenionych piw: 
KS ć É Pomorskim zależnie od miej- H. 
Marta Maseikowa | ||F—--..... || 
? J Dia osób całodziennie zale- É | sez 21200. zę: 
Mąż, dzieci i rodzina. | | buom i NAN TNO 
eksportacja zwłok na nowy cmentarz. (21384 EG znacznie  zniżonych | Sm 5 e 
damskie beżowe  30.- 24.- é 
A a 20.- | BB  tujące się i samodzielnie pracujące. Zgłoszenia z poda- 
współpracownik i kolega 5. p. owo » 23.- | Gim Gdańsk, Elisabethwalt 8. (21263 
również wszystkie inne 
Smolarka przy Wełnia- | ie 
St. Grabianowski i Ska 
rakiety, piłki, siatki teni- 
Długa 50, tel. 948. 


|] Do działu wełny damskiej i męskiej i 
wyśrał ze lipiec (Ii ekspedjentów, 2 ekspeajentki,Zuczni | 
LĄDRĘ | ; Do działu konfekcji. damskiej i 
| głośnik ||| 1- tl; 
Ie Prokura udzielona kuptowi Kurtowi Marksowi wartości 100 zł, I: 2 ekspedjentki, 2 UCZERNICE 
R: wygasła. H. R. A. 101. 


Gniew, dn. 29 lipca 1929 r. Sąd Grodzki. (21279a SI. Zakaszewski Centrala optyczna Do działu konfekcji dziecięcej 


| ati AIErtOWY. | Gdańska 7. ess ||] l ekspedjentkę, 1 uczennicę 


A Refiektujemy jedynie na siły rutynowane. Uczniowie i uczennice 
Magistrat miasta Bydgoszczy zamierza wydać Ę 5 a maszą posiadać 4 klasy gimnazjum względnie ukończoną szkołę 
w róde przetargu jubliókkego a" Liz nz. Baczność Pakość i i okolica! 8 handiową lub wydziałową. — Zgłoszenia tylko pisemne z dołączeniem 


2 : ` Bi E Ę fotografji oraz odpisów świadectw, dla uczniów dokładny życiorys. 
pionie dachu jaeowgo owa, prywatnych 
LA Ji 3 !  |załatwia wszelkie choćby najtrudniejsze sprawy proce- 


Do rejestru handlowego A zapisano dziś pód 1. 101 | rj 
przy firmie Ewald Jahnke, kupiec w Gniewie: 
Kupcowi Aleksandrowi Otta z Gniewu udzielono 
_ prokurę. H. R. A. 101 
Gniew, dn. 29 lipca 1929 r. Sąd Grodzki. (21279 


Do rejestru handłowego A zapisano dziś pod 1. 101 
przy firmie Ewald Jahnke, kupiec w Gniewie: 


- Informacje dotyczące tych robót otrzymać ROZA „Długoletnia prattyka. Biuro znajdaje się (21311 p TENINT 


laj ga) a f 
E w Urzędzie Budownictwa Nadziemnego, ul. Jana Kazi- | W Pakości, ulica Szkólna nr. 109. 


EH na powyższe roboty należy złożyć w zam- Książkowego — Ts anera 


EES 


i i RATA © y 

Dom [opary orania sy 
GE f ERE sowe, spadkowe, akcyzowe, skarbowe, umowy najmu, Ę j EN d 
jt BE A esi: szpitala miejskiego na Skrzetusku podatki, ściąganie należności, sporządza wszelkie wnioski | iBugdigowszcz -Siara Num e kc. sj 
ik” Dna daen aie AKOER I5 00E. 143. ‘i udziela porady prawnej. Dla ubogich bezpłatnie. s 21895) w 
| ZE o a zma rrr: 


kniętej kopercie, zaopatrzonej w odpowiedni napis do 
piątku, dnia 16 sierpnia br. godziny 10. przed poł. 
w wyżej podanym Urzędzie. 

a «O tej samej godzinie nastąpi otwarcie ofert. Ma- 
_ gistrat zastrzega sobie prawo Amope anapo pyara 
_ pomiędzy oferentami. 


z dobrą znajomością spraw wekslowych oraz podat- | wybór Yere i skar- 


kowych poszukujemy od 151X, najpóźniej od 1 X. br. | petex oraz bielizny pole- 
Gą po najniższych cenach. 


Młodszego zbożowca Siar Kyo a 


R "Wielki 


TREE AE LAK Ty KITE PER A 


| Bydgoszcz, dnia 10 sierpnia 1029 r. sA kupca, z większym kapitałem, do przedsię- A ndk ECZA Si aii wódę acc | ama m a 
Magistrat - Urząd Budownictwa Nadziemnego. biorstwa samochodowego bardzo, dobrze. pro- 4 W face ch z odpięabił śtriadocti w i RAA Panna A 
i (>) Inż. arch Raczkowski 21364 | Sperującego i zaprowadzonego, które - istnieje referencji prosimy wyszczególn'ć wysokość żąda- która poza godzinami 
3 Radca budownictwa. |. (21364 j nych poborów. Nieuwzgłędnione oferty pozostaną | biuroweini chciałaby za- 
t od 10 lat - peszukuje się. Lask. oferty | paz odvowiedzi. (21399 |  łatwiać male sprawy 
4 $ i książkowe, zechce się 
Czytajcie Dziennik Bydgoski RPPACZE o TER do filii Dziennika, Byd. Poznański Bank Ziemian Sp. Ake. | zziosić ul. Poznańska 1, 
» pod „Spólnik R.“ + a AT ga: ` Qddziat w Gradziadzu restaur ata. 21210 i 


en 
* 


ubikacja na warsztat 
zaraz do 


. Racdawicka 6. 
-21316 


wynajęcia. 


f POLECENIA 


Baczność! 

Połecam się do stawiania 
piecy i kucheń kaflowych 
oraz reperacji po niskich 
cenach. Jan Suchomski 
mistrz zduński, Pod Blan- 
kami 18, podwórze. (21337 


Palenie tytoniu 
odzwyczaja na zawsze pa- 
pieros „Nargilo”, Drogier- 
ja  Minerwa, - Bydgoszcz, 
Sniadeckich 42a, (11480 


Rowery-części 
sprzedaje najtaniej, repera- 
cje wykonuje jak najprę- 
dzej- „Rower” Gdańska 41, 

11489 


Kompletny 
rower 195, opona 6, dętka 3. 
pedały 4,80, łańcuch 4, rą- 
ezki l. Reperacje wykonuje 
jaknajprędzej„,Rower*Gdań- 
ska 4l. (11490 
PAP A WANSCZBA: WR Ą 
Księgowy 
roguluje księgi handl. ze- 
stawia bilanse, załatwia 
wszelkie reklamacje podat- 
kowe, oraz inne podan. Łask. 
zgłosz, Choci mska 3 II prawo. 
11491 
EE AM 
Futra 
wszelkiego rodzaju nowe, 
przeróbki i reperacje wy- 
konuje obecnie tanio na 
raty Stanisław Rudak, 
Dworcowa 64. (21393 


RE ESY LADZWEZW 
Pocztówki 
grające w wielkim wyborze 
Oferty do filji Dzien. Bydg. 
Dworcowa 
tówki B.“ 


2 pod „Pocz- 


11583 


dobrej ziemi, 3 mk. boni- 
| tacji, dworek Il pokojowy 
| w parku, 150 mórg 2 koś, 
] łąk, 70 lasu mieszanego, 
j 4 morgi stawu, karpiarnia 
kompletny inwentarz ży- 
wy i martwy, 4 klm. od 
| stacji i miasta sprzedam 
za 400.000 zł, przy wpłacie 
, około 300.000 zł. Spieszne 
| oferty pod „1000 mórg“ 
| do filji Dz. Bydg. Dwor- 
cowa 2.4 (11473 
ae ZWBNOSOBEE a 
Gospodarstwo 

4 morgi zaraz sprzedam. 
Ziemia ogrodowa. Koż- 
miana 7 (przy Kujawskiej) 
Matusik. 21396 
————oRDEDEB 
wolne mieszkanie, duży 

d 


m 


Wita 


ogród ul. Promenada 
spzzeda Sokołowski, Snia- 
deckich 40. (11475 
—FE|--| | ŻEM 
Mająteczek 
80 morgowy, dom 5 po- 
koi, ziemia pszenna przy 
stacji. Cena 46.000 wpła- 
ty 26.000 zł. Biuro Pogoń 


Dworcowa 80 (11477 


Fabryczny budynek 
masywny w centrum mia- 
sta z dużym kominem ca 
500[], wolny wjazd, siła 
i światło elektryczne, woda 
i kanalizacja, urządzenie 
wewnętrzne do transmisji 
szopy na podwórzu i t. p. 
z powodu przeniesienia fa- 
bryki jest do odstąpienia 
od dnia 15. X. Kontrakt 
do 1936 r. Oferty do „Par“ 
Dworcowa 72, pod „Fa- 
bryczny*. (24377 
SEZ ROSZ WE ZET 

Skład 
towarów krótkich i przy- 
borów szkolnych z pra- 
cownią kapeluszy damkich 
w dobrem położeniu z po- 
wodu choroby zaraz sprze- 
Potrzebne około 

Of. pod „L. 25% 
(21242 


dam. 
9.000 zł, 
do Dzien. Bydg. 


skład jj 
z mieszkaniem w pobliżu 
Starego Rynku sprzedam 
tanio. Adres wskaże Dz. 
j Bydg. (11477 


ko 
Faaa a 


Kanape 
uł stół sprzedaję. Sieroca 12 
i IL 21417 


Kolonjalka miy HUTUT 
bardzo korzystnie na 
sprzedaż. Adres wskaże 


Dzien. Bydg. 21415 
Z powodu 
kupna realności sprzedam 
mój skład kolonjalny z 
dwoma pokojami i kuchnią. 
Of. do Dz. Bydg. pod „B. J.“ 
21372 


Bobra 
klacz z 3 miesięcznem 
źrebakiem na sprzedaż. 
Rupienica, Ruska 20.(21334 


WWW GBA 


Pa 


J POSADY 8 
€hórzyści 
mogą się zgłosić w Teatrze 


Miejskim w kancelarji od 
godz. 11-ej do 1-ej. (21332 


Magiel 
sprzedam okazyjnie. Ul. 
Gdańska nr. 159, portjer. 

21347 


Kamasznik 
zdolny chrześcian zaraz 
potrzebny. T, Klein, Choj- 
niee, ul. Gdańska 8. (21401 


2 motocykle Poesadę 
korzystnie sprzedam. Dą-|otrzyma kto wypożyczy 
browski, Toruń Miekie- | 4—5 tys. zł. jako zabezpie- 
wicza 88, 21403 |czenie dam hipotekę. Of. 

x do Dz. Bydg. pod „Z. P. 200%. 
Rower 21368 


sprzedam tanio Warmiñ- 
skiego 3, w podwórzu: 
11470 


Sita pomocnicza 
do ekspedycji na dwa 
tygodnie potrzebna. Zgł. 
Sniadeckich 39, Księgarnia 

11476 


Radio 
4 lampkowe, kompletne 
jak nowe korzystnie na 
sprzedaż. Gdańska 56, 
Topak 11507 


Poszukuje 
samodzielnejikierowniczki 
modniarki za kaucją. Zgł. 
do filji Dz. Bydg. Gru- 
dziądz, pod „Modniarka”, 

21397 


Baczność I 
Tanio sprzedam jeden wóz 
na resorach w dobrym 
stanie, nadający się do 
wszelkich interesów, jeden 
męski rower jak nowy, 
jedne siodło. Stroma 59. 

21414 


Samodzielny 
czeładnik kołodziejski po- 
trzebny zaraz 
Marga Stawski, Toruń II. 

21404 


Salonik 
mahoniowy kryty ada- 
maszkiem okazyjne tanio 
sprzeda Magazyn Górno- 
Oc eckich „56. 

534 


Murarzy 
z własnem rusztowaniem 
przyjmie „Rower” Gdań- 
ska 41. (11488 


Potrzebne 
robotnice do robienia ró- 
żańców. Zgł. Dworcowa 18. 

213 


Rower 
jak nowy z powodu wy- 
jazdu tanio sprzedam. Ul. 
Sląska 7, II p. 1. 21412 


2 


Samodzielny 
sklepowy z kaucją 3 tys. 
zł może się zgłosić do 
Spółdziełni Źołnierskiej 4 
P. Lotniczego w Toruniu 

21402 3 


Motor 
gazowy o. sile 15 H. P. 
marki „Deutz” jest zaraz 
korzystnie na sprzedaż. 
Fabryka Konserw Mię- 
snych ul. Jagiellońska 60. 


21365 Szewc 
podręczny, młogszy potrze* 
Samochód bny. Gdańska 139, w po- 


5 osobowy Essex kryty | dwórzu. (11485 
wóz salonowy 6 cyl. w 
dobrym stanie, z prawem 
do użytku publicznego 
(jako dorożka z zegarem) 
korzystnie do nabycia. 
Wiadomość ul, Kościuszki 


nr. 23. (21413 


* te osy e i 
i chłopca do posyłek po- 
szukuję. Matthes, fabryka 
mebli, Garbary 20. (21351 


Służąca 
rzetelna, uczciwa do wszel- 
kich prac domowych po- 
trzebna. Skład kapeluszy, 
Gdańska 150, (11482 


Rower 
męski, maszyna szewcka 
Singera i śrubsztak tanio 
sprzedam. Pomorska 60. 


11487 k Do 
pierwszorzėdnego składu 
Rower rzeźnickiego poszukuje 2 


dzielnych sprzedawaczek 

na prowincję zaraz. Zgł, 

A. Radau Jagiellońska 35, 
5 


męski tanio sprzedam. 
Jackowskiego 36a w po- 
dwórzu, pomiędzy godz. 


5—7-mą. (21343 2134 
Rower Poszukuję 
damski tanio sprzedam. Er ARA a paka Fr. 
ka 58. 11484 | Bauda. ołoniewskiego 
Sat ( nr. 26. (21362 
Potrzebna 


Kamienice 

kupię natychmiast z wol- 
nem mieszkaniem, wpłacę 
gotówki 120 tysięcy. Po- 
średnicy wykluczeni. Zgło- 
szenia do Dzien. Bydg. 
pod „Kamienicę”. 21409 


Kupie 
dom z ogrodem w okolicy 
Torunia z podaniem ceny. 
Dułyk, Hetmańska 19,Byd- 


zaraz służąca do wszystkie- 
go. Długa 8, I p. prawo. 
21353 


Potrzebny 3 
młody, dzielny ekspedjent 
branży kolonjalnej. Sien- 
kiewicza 63. (21346 


Potrzebna 

t dziewczyna do 
dzieci do 18 lat. Poznań- 
ska 10, II ptr. 21360 


goszcz, (11500 Poszukuje 
się obciągaczki, pakierki. 
Sartorius Zgł Fabr. Cukierków 


wagę 1—3 kg. (Pendelwa- 
ge) używaną kupię. „La- 
mus” Gdańska 152. (11502 


„ Wanda”, Długa 66. (21391 


Służąca 


Kupimy najchętniej z własną poście- 
aparaty dla maqarstwa na-| '4 Zaraz potrzebna. Gdań- 
tryskowego _(Spritzappa- ska 53, piekarnia: (21373 


rate). Oferty fabrykatu ce- 
ny ete. do filji Dz. Bydg. 
pod „Artos”. (11486 


Mak i kminek 
kupuje każdą ilość Cu- 
kiernia Nasiadek, Jagiel- 
lońska 14. 21390 


€ POSADY Ş 
„POSZUKUJĄ £ 


Piekarz-=cukiernik 
dzielny w swoim zawodzie 
poszukuje ipracy. Of. do 
fitji Dz. Bydg. pod „Dziel- 
ny” (11443 


Starsza 
osoba poszukuję stałą po- 
sadę jako . wyręczycielka 
lub tem podobne, najche- 
tniej do starszego pań- 
stwa. Zgł. do Dz. Bydg. 
Toruń pod „200%. 21407 


WO PUR OO TE 


Zakład elokXtro=leczniczosląpielowy 
Bydgoszcz, Gdańska 19. Telefon 715, 


na stałej: 


| pokój z kuchnią z ume- 


z kuchnią bezdzietnemu 
małżeńztwu oddam, rocz- 
ny czynsz, remont. 
domość Mazowiecka 1. 


terel 


Enamiinit Aaaa 
OWN EO EEE 


Baii: 


Książkowa 
władająca ang. niem. i pol. 
w słowie i piśmie ewent. 
francuskim, pisząca na ma- 
szynie poszukuje odpow. 
posady. Oferty do filji Dz. 
Bydg. pod „13“ (11492 


Młynacz 
lat 25, z dłuższą praktyką 
obeznany z maszynami 
młyńskiemi oraz motorami 
gazowemi i ropowemi z 
dobremi świadectwami 
poszukuje posady. Na ży- 
czenie może złożyć porę- 
czenie lub 3—4.000 kaucji. 
Zgłoszenia uprasza się 
nadesłać pod „Młynarz 25” 
do filji Dzien. Bydg. ul. 
Dworcowa 2. 11471 


Mechanik 
precyzyjny, specjalista na 
maszyny do pisania na 
wszelkie aparaty biurowe 
narzędzia sznytowe, pc= 
siadający dyplom szofer- 
ski poszukuje posady tyl- 
ko w lepszych przedsię- 
biorstwach.  Zgłosz. do 
filjj Dzien, Bydg. pod 
aW. RS 11469 


| DZIERŻAWY )) 


Dzierżawa 
17 mórg pszenno-buracza- 
nej ziemi z pełnemi zni- 
wami martwym i żywym 
inwentarzem natychmiast 
do wydzierżawienia. Do 
objęcia potrzeba 3.500 zł, 
w tem kaucja i dzierżawa 
za rok zgócy. Pawski, 
Grudziądz, Ogrodowa 2. 
21398 


Duża piwnica 
ca 150 kw. mtr. do wy- 
najęcia. Jagiellońska 11, 
Friedland. 21384 


20 mörg 
wydzierżawię. Sokołow- 
ski, Sniadeckich 40. (11474 


MIESZKANIA 
Pokój 
Kuchnia umeblowane za- 
raz do objęcia, czynsz 
zgóry za rok, Wiadomość 
w Dzienniku Bydg. (21350 


Bliższe informacje: 


Mostowa nr. 5 


Pokój 


Pokój 


Mieszkanie 
pokój z kuchnią umebl. 
zaraz do wynajęcia. So- 


18a, HI. 
kołowski, Sniadeckich 40, 


- ptr. 


pokój dla pana tanio wy- 
` Małżeństwo najmę. Garbary nr. 24, 


młode poszukuje portjer- | I lewo. 
stwa w Bydgoszczy lub 
w okolicy. Bartlomiej- 
czak, Toruńska 92, Zimne 


Wody. (21357 


f Solidna 
pani 
z oddzielnem 


Mieszkanie Bydg. 
błowaniem, sprzeda z po- 
wodu wyjazdu, także 
sprzedam maszynę do szy- 
cia. Adres wskaże Dzien. 
Bydg. (21354 
ORA ZKE A 
Poszukuję 
mieszkania 3—4 pokojo- 
wego, płacę czynsz za 
rok zgóry. Oferty pod 
„T. 40* do filji Dz. Bydg. 


Pokój 
dla 1, 2 panów. 
na 19, prawo. 


Pokój 


godz. 17. 


2 umeblowane 


Dworcowa 2, (21406 pokoje dla małzeństwa 
z do wynajęcia.. Toruńska 
Poszukuje nr, 180. 21359 


3—4 pokoje wprost od go- 

spod: rza, Of. pod „Solid- 

na“ do filji Dzien. Bydg. 
21352 


RÓŻNE |) 
zy 
À ARAE e O. YOUNA. aaa 


Zawiadomienie. 
Niniejszem zawiadamiam 
ze nieruchomość w Byd- 


5-cio pokojowe 
mieszkanie z meblami w 
centrum zaraz korzystnie 
oddam. Of. „Centrum do 
filji Dz. Bydg, 11411 


przeszła w posiadanie P. 
Cyryla, Złobin i niewolno 
„bez mojej wiedzy w tej 
nieruchomości  odstępo- 
wać mieszkań, interesów 
handlowych i t. d. i pro- 
szę się zwracać do pana 
Karola Rewalda zamie- 
szkałego przy ul. Jackow- 


Mieszkanie 
2—8 pokojowe poszukuję 
zaraz., Płącę czynsz roczny 
z góry. Łask. zgłoszenia pod 
„G. K.* do Dzien. Bydg. 


19524 skiego 36, jako 0 ze 
stębcy. Gospodarz, Cyry 
Mieszkanie złobin. 0 0 © (23 


3 pokojowe, z kuchnią po- 
szukuje Brząkała, Sienkie- 
wicza 13. 9995 


Wypożyczam 
samochód ciężarowy do 


warów. Kujawska 27, te 
lefon 514. 


Unieważniam 
książeczkę wojskową na 
nazwisko Antoni Hytła. 

20350 


2 pokoje 


Wia- 
20512 


do wynajęcia. Jagiellońska 
nr. 37,'w podwórzu. (21374 


dobrze umeblowany z 
dwoma łóżkami i połącze- 
niem telefonicznem zaraz 
do wynajęcia. Dworcowa 
(21371 | pr zie! j 
3 Kina „Nowości” od dzier- 
żawcy p. Jakóba Reicher- 
ta, wobec wypowiedzenia 
lakowemu dzierżawy na 
dzień l październiką b. r. 
z powodu złośliwego ni- 
szczenia ubikacji 
służbę jego, brak nadzoru 
i nieumiejętnego prowa- 
dzenia. Pratensje odszko- 
dowawczej dochodzę są- 
downie. . Właściciel. Karol 
Nowaczyński, Grudziądz, 
Chełmińska 20, 


(21348 


poszukuje pokoju 
wejściem 
może być z obiadami. Of. 
pod „Obiady” do filji Dz. 
11509 


Podgór- 
(21344 


umebl. osobne wejście do 
wynajęcia. Kościuszki 41, 
II ptr. prawo. Zgłosz. od 
(21243 


Kaszukowskiemu z Byd- 
goszczy unieważniam. 
Roman Wiśniewski, Golub 


Spuszczone oczka u 
ezoch, ul. Henryka 
zta 4. 


goszczy ul. Długa nr. 54 


rozwożenia wszelkich to» | 


o14is ig 


| do 


Str. 17. 


= 


ESSE 


fani luksusowy samochód sześciocylindrowy 


Limuzyna 2-drzwiowa w kolorze standardowym szarym 
Limuzyna 4-drzwiowa w kolorze standardowym bronzowym « - . 
Limuzyna 4-drzwiowa 6-ciookienna w kolorze stand. granatowym 


“ecse « + dol. 1.465 

» dol. 1.585 
- dol, 1.689 

loco Gdańsk. EF 


Za nieznaczną dopłatą każdy może otrzymać samochód Essex _ (24282 


w dowolnym kolorze. 


Rudolf Jmachmamm, Austonmobiie 


Sudgoszezgz Telefon 21-13 
oo „140.000 -| _— Książeczkę t: 
WRZE Asd na 1207 w do-|wojskową na nazwisko 
larach, tylko na pierwszą | Bykowski Jan, unieważ- 


hipotekę, w całości lub | niam. 
częściowo. Oferty poważne 
i szczegółowe będą brane 
pod uwagę. Zgłosz. do 


Dzien. Bydg. pod „120.000” 
21410 


(21858 

uum) 
Kawaler 

posiadający 6 tysięcy żł 


ożeni się z panną lub 
wdową która posiada go- 


, , Ostrzeżenie. 
Niniejszem ostrzegam 
przed wydzierżawieniem 


proszę składać do Dzien, 
Bydg. pod „W. K”, 2150 


Panienka 
lat 22, 'aniefskiego uspo: 
przez 


ogniskiem domowem, in- 
teligentna, subtelna, z tem- 
peramentem, pragnie po- 
znać pana w celu: matry» 
monjalnym. Panowie o 
podobnych zaletach po- 
ważnie myślący złożą 0- 
ferty do Dz. Bydg. Toruń 


(21400 
Weksel 


na sumę 555,72 zł płatny | pod „Subtelna”. - (21405 
10 października 29 r. wy- : 
dany p. Władysławowi Pani o9 


w średnim wieku, przy- 
stojna, inteligentna, sym- 
patyczna, pełna życia 
21408 i temperamentu, pozna 
pana od lat 40 w celu ma- 
try monjalnym. Zgłoszenia 
do filji Dziennika Byag. 
Dworcowa 2, pod „Miła“. 

21856 o,- 


DRUKI 
wszelkiego rodzaju 


dia urzędów, przemysłu, 
handlu i prywatne wy- 
konujemy szybko, gu- 
stownie i po przystępnych 
cenach. 
Specjalność: 

kliszekreskoweisiatkowe 
dia ilustr, dzieł i cenników 


Drukarnia Bydgoska 


Wydawnictwo „Dziennika Bydgoskiego" 


Bydgoszcz, ul. Poznańska 29/30 


za ET A 


Reperuje ę 
OŃ- 
ie- 

22542 


ESY 


EU 


wyr DF 


3 amaj HR an 
wydzierżawienia jeszcze, zależnie od § 
wielkości zł 30 miesięcznie wzwyż. 


a ot re ACAR RE ARE 


spodarstwo wiejskie. Of. , 


sobienia, gospodarna, tẹ- 
skniąca się za własnenr. 


ZANE M Z NOO ZZ 


| przy bardzo 


załatwia sprawy proceso- 
we, akcyzowe, skarbowe, 
umowy najmu, podatki, 
ściąganie należności, spo- 


-| rządza wszelkie wnioski 


= i udziela porady prawnej 
J. Wojciechowski 
Bydgoszcz, Śniadeckich 15/16 


R fe zaczmcze 
<4 POLECENIA 


) žedyne 
w Bydgoszezy koncesjo- 
nowane biuro porad w 

sprawach wojskowych u- 

dzieła porady w sprawach 

inwalidzkich, poborowych, 
emerytalnych i innych 
sprawach w związku ze 
stosunkiem do służby 
wojskowej. Bydgoszcz, ul. 
` Zduny 21. 11105 


Piefele 


kompletne, sypialnie, ja- 
dalnie, kuchnie oraz po- 
jedyńcze, szaty, łóżka, 
krzesła, leżanki, kanapy, 
klubowe garnitury najta- 
niej i na raty tylko u 
Andrzeja Nowaka, Weł- 
niany Rynek 5-6, telefon 
nr. 2143, (3881 


6 fotegrafji 
pocztówkowych poleca 
„Wiol* Sienkiewicza 44, 

11495 


Aparaty 
do  pospiesznej fotografji 
poleca wytwornia „Wiol“ 
ul. Sienkiewicza nr. 44. 
Lekcji fotografowania u- 
dziela bezpłatnie. Żądać 
cennik. (11496 


Kiubowe 
garnitury, leżanki, kana- 
py materace, najtaniej i z 
ev arancja tylko u An- 
drzeja Nowaka Wełniany 
Rynek. 5/6. 3880 


Meble? 


Przy dogodnych 
warunkach polecam: 
kompl. pokoje męskie 
kluby, jadalnie, sypialnie 
kuchnie jako też pojedyn 


cze meble, szafy, stoły 
łóżka, krzesła, kanapy 
fotele, biurka, lustra 


inne przedmioty, 
Piechowiak, ul. Długa 8, 
Tel. 1651, 


Panowie ! 
Najbardziej  zniszęzoną 
garderobę czyści, reperu- 
je starannie, najtaniej 
„E£konomja” Dra Emila 
Warmińskiego 15. 11427 


Olbrzymi 
wybór majątków ziem- 
`. skich od 400—8000 mórg, 
_ gospodarstwa i resztówki 
0d 100—400 mórg, młyny, 
fabryki, tartaki, cegielnie, 

domy oraz wile poleca na 
bardzo dogodnych warun- 
-< Wesfalewski, Dworcowa 
nr. 17, tel. 608, (21312 


Majątek 
1100 mórg, cena 800.000, 
wpłata 400.000 zł. Majątek 
960 mórg, cena 500.000, 
wpłata 300.000 zł. Majątek 
800 mórg, cena 550.000, 
wpłata 300.000 zł, 600 mg., 
cena 400.000, wpłata 200.000 
zł. 400 mórg, cena 175.000, 
wpłata 75,000 zł oraz dużo 
innych poleca na bardzo 
dogodnych warunkach 
- Westfalewski, Bydgoszcz, 
< Dworcowa 17, tel. 698, 
ę 21314 


Map Mörg 

- roli z placem pod budo- 
_. wlę na sprzedaż. Adres 
. wskaże Dz. Bydg. 21326 


EC" Okazja. 
- Zaprowadzony skład ko- 
lonjalny delikatesów z 
kompletnem urządzeniem 
ruchliwej 
ulicy z przyległem 3-po- 
= kojowem mieszkaniem z 
powodu objęcia spadku 
rodzinnego korzystnie na 
sprzedaż. Of. do Dzien. 
 Bydg. pod „Dobra egzy- 
stencja*. 21558 


A È 


FAY) Gkazja! 
Skład obuwia, wolne mie- 


/_ szkanie tanio do nabycia. 


Bydgoszcz, Pomorska 28, 
skład, 11426 


I Dom 
8-piętrowy z interesami 
dochód miesięczny 1400 zł 
cena 180.006, zł, wpłaty 
70.000 zł. «Dom 2-piętro- 
wy z ogrodem cena 30.000 
zł, Wila 6 pokoji z ogro- 
dem cena 23.000 zł i dużo 
innych poleca na dogo- 
dnych warunkach „Stella” 
Dworcowa 64. 11464 


Skład. 
kolonjalny delikatesów w 
centrum Bydgoszczy, stary 


Rod 


„|interes sprzedam zaraz z 


powodu wyjazdu. Sokoło- 
wski, ul. s»niadeckich 40. 


11449 
Bom 
na sprzedaż. Gołębia 99, 
Szwederowo. 21300 
wWiikę 


piętrową sprzedam tanio. 
Sieroca 22. 21307 


Skład 
kolonjalny i restauracja w 
dobrem położeniu, istnie- 
jący około 40 lat, z powo- 
du objęcia innego przedsię- 
biorstwa zaraz na sprzedaż. 
Do objęcia potrzeba oko- 
ło 15 t. s. zł. Of. pod „K. 500% 
do Dz. Bydg. (21306 


zakład 
fryzjerski damsko - męski 
nowocześnie urządzony, 
dobrze zaprowadzony w 
dobrem miejscu na sprze- 
daż, Of. do Dz. Bydg. pod 
„Zakład”. 21315 


Mam 
do oddania makuch rze- 
pakowy, świeży towar 
15—30 ton. B. Chełkowski 
Nowemiasto, Telefon 80, 
Rynek 22, (21293 


Okazja. 
Zamienię skład obuwia 
wolne mieszkanie, na sa- 
mochód taksówkę w do- 
brym stanie z powodu 
wyjazdu. Adres w filji 
Dzien. Bydg, 11425 
NI 

Urządzenie 
składowe do wszystkiego 
nadające na sprzedaż. 
Zgłosz. Senatorska nr. 70, 
w składzie. 11457 


Samochód 
„Oldsmobill* w dobrym 
stanie sprzedaje bardzo 
korzystnie. iad. f-ma 
„Futro Dworcowa 17, 
tel. 2113. (21302 


Motocykli 
„Gillet” używany nasprze- 
daż. Zgłoszenia uprasza 
się pod „1800” do filji Dz. 
Bydg. Dworcowa 2. (11460 


Biurko 
damskie na sprzedaż, ul. 
Grunwaldzka 54. 21327 


Sprzedaję 
tanio użytkowe żelazo, bla- 
chę i koła transmisyjne. 
Handel starego żelaza, Ja- 
giellońska 3, drugie podwó- 
rze, (21329 


Jadalnia 
korzystnie na sprzedaż. 
Poznańska 4. 21361 


Samochód 
w bardzo dobrym stanie 
sprzedam okazyjnie. Reja 
nr. 7, 21368 


Fuzje 
kurkową sprzedam tanio 
iub zamienię na damski 
rower. Ustronie 1. - 21323 


Motocyki 


„Gillet? 350 ccm. prawie 
nowy na sprzedaż. Plac 
Piastowski 12. 21339 


Szafę 
do rzeczy tanio sprzeda 
stolarnia, Nakielska nr. 8. 
21299 


2 strzelby 
myśliwskie kaliber 12, 16 
i 2 ubrania tanio na sprze- 
daż. Długa 19, II piętro 
lewo. 21305 


Radjo 

3 lampkowe sprzedam ta- 

nio. Zgł. do filji Dz. Bydg. 

Dworcowa 2, pod „Radjo*. 
11447 


— 


nróbiki 
rasowe do chowu tanio 
do nabycia. Szwederowo, 
Piekna 15. 21297 


Krewę 
5-letnią 15 centnarów wa- 
gi 6 dni do ocielenia sprze- 
dam. Fordońska 47, (21321 


*zowiecka 3, 


Zakupuję 

wszelką ilość starego żela- 
za i metali. Składnica sta- 
rego żelaza, Jagiellońska 3, 
drugie podwórze. _ (21380 


_ Kupię 
zaraz urządzenie restan- 
racyjne. Jan Kaczmarek, 
Kołaczkowo pow. Szubin. 
: 21341 


Budowlane 
uruchomiają we wrześniu 


kursy: przygotowawczy, 
pierwszy, drugi. Prospek- 
ty wysyła, zgłoszenia 
przyjmuje Sekretarjat ul. 
Kraszewskiego 17, III pr. 
Znaczek dołączyć. 21268 


Byplomowana 
nanczycielka - wychowaw- 
czyni poszukuje w Byd- 
goszczy od 1 września 
lekeyj korepetycyj ewent. 
demi- place. Dobry fran- 
cuski, muzyka. Zgłosz 
do Dziennika Bydg. pod 
„Dyplomowana”. 11351 


Korepetycji 
udzielam uczniom i eks- 
ternistom w zakresie ca- 
łego gimnazjum. Włosto- 
wski, Świętojańska 20. 

11440 


W okresie trwania 


Stenotypistkę 


poszukuję, kaucja 300 zł, jz dobrem świadectwem 
załączyć fotografję i 1 zł | szkolnem władającego pol- 


na odpowiedź. Źgł. pod 
PROT PIEAC do filji 
Dz. Bydg. (11446 


Księgowy 
bilansista, organizator księ- 
gowości obeznany z usta- 
wami podatkowemi, włada- 
jący językiem polskim i 


„niem., dobre referencje ew. 


kaucja. Of. do filji Dzien. 
Bydg. Dworcowa 2, pod 
„Bilansista*. (11445 


Kucharka 
z sprzątaniem potrzebna 
zaraz ewentualnie od 15 
sierpnia. Zgłosz. do filji 
Dzien. Bydg. pod „Zdol- 
na“. 11310 


Poszukuję 
maszynisty z praktyką 
zaraz. iZgłosz. z poda- 
niem pensji do Dziennika 
Bydg. pod „Maszynista”. 

21319 


Potrzebny 
cukiernik zaraz. Adres 
wskaże filja Dz. Bydg. 

a 11437 


Nauczycielka 
wychowawczyni z pozwo- 
leniem rządowem i prak- 
tyką potrzebna do 2 dzie- 
ei na wieś. Zgł. z poda- 
niem pretensji i dołącze- 
niem odpisu świadectw 
uprasza się do Dz. Bydg. 
pod „Praktyka”. 21318 


| morska 2. 


sko-niemieckim językiem 
poszukuję. Skład Delika- 
tesów, Feliks Rose, Po- 
(11439 


Uczennice 
potrzebne do szycia, Po- 
znańska 18, skład. 21328 


Przychodnia 
służąca - kucharka do 
dwóch osób od 15 sierpnia 
potrzebna. Adres wskaże 
filja Dz. Bydg. 11465 


Młodsza 
uczennica do biura po- 
trzebna na ul. Dworcową. 
Zgł. 
przy, ul. Św. Trójcy. Jan 
„borowski, fabryka me- 
bli. 21309 


Dziewczyna 
z dobremi świadectwami 
z własną pościelą do 
wszystkich prac domo- 
wych potrzebna od 15. 8. 
Zacisze 1, III p. prawo. 
11435 


Bziewczę 
około lat 16 uczciwych 
rodziców 'potrzebne do 
chłopca 3 letniego. Gdań- 
ska 162, I prawo. 21304 


Dziewczę 
przychodnie do lekkich 
prac domowych potrze- 
bne. Kabatowa, Hermana 
Frankego 2. 11433 


Powszechnej Wystawy Krajowej 


najlepsza okazja dla wytwórców polskich, 
aby zareklamowali się także na terenie miasta 
Poznania. 


Z pism docierających do warstw najszerszych 
możemy polecić 


dawniej „Postęp” 


Administracja: Poznań, ul. Sw, Ma 


GSA RRE PO 


rcin 37. 


4 


WOLNE a 


10060 zł 
miesięcznie zarobią panie 
i panowie w mieście, na 
wsi, kilkugodzinuą pracą 
dziennie. Pouczenia, wska- 
zówki, prospekty, za na- 
desłaniem 50groszy znacz- 
kami. Biuro Handlowe 
Walenty Kossmann, Po- 
znań, ul. Fredry 6. 21273 


Dzielny 
monter do centralnego 
ogrzewania zaraz potrze- 
bny. Zgłosz. pod „Fa- 
chowiec M” .do Dziennika 
Bydg. 21367 


Urzędnicy (czki) 
ze znajomością buchalter- 
ji poszukiwani natych- 
miast. Oferty z życiory- 
sem i podaniem wymaga- 
nej pensji do iilji Dzien. 
Bydg. pod „Fabryka”, 

1142 


á 


Szachmistrzów 
do robót ziemnych akor- 
dowych poszukuje przed- 
siębiorstwo Toruń, Byd- 
goska 26, (21310 


Furmani 
do.zwózki drzewa z leśn. 
Brzoza i Kobylebłota mo- 
gą się zgłosić. Tri & Ska. 
Bydgoszcz, Babia wieś 5. 

21286 


Pomocnik 
fryzjerski dobry fachowiec 
w strzyżeniu damskiem 
poszukiwany. Fr. Zbie- 
wski, Chełmno, Pomorze, 
pierwsz. TY fryzjerski 

3 


Zawijaczka 
cukierków, obciągaczka, 


chłopak potrzebni. „Hel- 
vetia“ 


Sienkiewicza 29a. 
11472 


? <zeladnik 
szewski potrzebny.  Ma- 


11466 


Dziewczyna 
lepsza mówiąca po nie- 


miecku, z dobremi śŚwia-:. 


dectwami potrzebna. Gra- 
wunder, Dworcowa 20. 
11501 


Marszantka 
zdolna i rzetelna, nadają - 
ca się również do ekspe- 
dycji z podaniem pensji 
przy wolnym stole i stan- 
cji potrzebna od 1. 9. 29. 
na prowincję. Zgł. do Dz. 
Bydg. pod „Marszantka”. 

21308 


Robotnik 
rolny, kawaler, potrzebny 
do gospodarstwa na wieś, 
Swiadectwa _ wymagane. 
Gdańska 40, I ptr. lewo. 
11498 


Potrzebna 
pomoc do ekspedycji. 
Wiadomość w filji Dzien. 
Bydg. Dworcowa 2. (11422 


$ Portjer 
człowiek starszy potrzebny. 
Mazowiecka 3, gospodarz. 
11444 


Ucznia 
syna uczciwych rodziców 
do składu Kolonjalnego 
żelaza, szkła, art. budow- 
lanych poszukuje od 1.8. 
R. Seidel, Lniano, tel. 9. 
19918 


Uczeń 
z wykształceniem szkoły 
wydział. potrzebny do 
drukarni. W. Kabat, Herm. 
Frankego 2. 11434 


Uczennica 
do kuchni potrzebna Ho- 
tel Warszawski Warszaw- 
ska 16. 11463 


Poszukuję 
dziewczyny uezciwej in- 
teligentnej do wszelkich 
prac domowych zaraz, 
Zgłosz. z podaniem pensji 


do Dzien. Bydg. pod „In- 


teligentna 8“, 21320 


„kujemy. Of. 
do filii Dz, Bydg 


Kucharka 
starsza samodzielna która 
zna kuchnię warszawską 
może się zgłosić do ho- 
telu Warszawskiego w 
Bydgoszczy Warszawska 
nr. 16. 11467 


) 


POSZUKUJĄ 
zgrany 


zespół poszukuje posady 

do kina względnie pier- 

wszorzędnego lokalu. Of. 

pod „Orkiestra* do filji 

Dz. Bydg. Dworcowa 2. 
11453 


POSADY 


Urzędnik . 
biurowy lat 32, z średniem 
wykształceniem i 15 letnią 
praktyką w wszelkich ga- 
ięziach biurowych poszu- 
kuje zaraz jakiejkolwiek 
posady. Of. do filji Dz. 
Bydg. pod „Uaxzędnik”, 

11441 


Ślusarz 
żonaty lat 36 , poszukuje 
jakąkolwiek posadę naj- 
chętniej  portjerstwo z 
mieszkaniem lub magazy- 
niera. Adres wskaże filja 
Dz. Bydg. Dworcowa 2. 
11456 


teh kę 

znający wszelką pracę po- 
szukuje jakiegokolwiek 
zaęcia. Of. do Dz. Bydg. 
pod „Robotnik”, 21284 


G©grodnik. 
Pomocnik ogrodniczy o- 
obeznany z wszystkiemi 
gałęziami swego zawodu, 
poszukuje posady na ma- 
jątku wzgl. w ogrodnie- 
twie handlowem — zaraz. 
Łask. of. pod „Nr. 700* 
do Dz. Bydg. 12133 


Gbikacje 
na przemysł lekki poszn- 
od „Artos” 


z ofertą do biura. 


89 | kuchnią. 


mz ZOO ZOZ Z A ZZOZ 


(114941 wskiei 


Poszukuję 


dzierżawcy zaraz 4 morgi|umeblowany 


ogrodu, 2 budynki. Mie- 
dzyn, Leszczyna 84, Her- 
manowska. 


Skład 
do wynajęcia, 2 pokoje z 
kuchnią zaraz w mieście. 
Adres wskaże filja Dz. 
Bydg. Dworcowa 2. (11439 


Dzierżawa: 
Skład kolonjalny i emal- 
ji, 8 pokoj. mieszkanie, 


miesięczna dzierżawa 100 


zł sprzedam. Do przeję- 

cia towaru potrzeba ca 

5,000 zł. Kramkowski, No- 

we, Rynek 31. (Pomorze). 
21288 


Bzierżawa 
330 mórg z żywym i mar- 
twym  inwentarzem do 
objęcia 30.000 zł „Stella*, 
Dworcowa 64. 11464 


Kc 


Mieszkanie 
3 pokojowe z kuchnią po- 
szukuje bezdzietne mał- 
żeństwo od gospodarza, 
płaci czynsz zgóry lub 
koszta remontu. Zgł. do 
Dzien. Bydg. pod „B. J. 
999“ (21281 


NA 


Szukam 
portjerstwa na zmian 
lub nieportjerstwa.Zgłosić 
się u portjera Nakielska 67 

21295 


Poszukuję 
mieszkania 3 pokoje z ku- 
chnią, płacę rok z góry, 
od właściciela. Oferty pod 
„Iskra“ do filji Dz. Bydg. 
Dworcowa 2. (11442 


Zamienię 
moje mieszkanie przy Pl. 
Piastowskim, 1 pokój i 
kuchnią (portjerstwo) na 2 
pokoje i kuchnia bez por- 
tjerstwa. Adres wskaże filja 
Dz. Bydg. RAE 2. 
114 


Pokój 
lub dwa z kuchnią od go- 
spodarza wynajmą dwie 
starsze panie. Czynsz zgó- 
ry podług umowy. Oferty 
do Dziennika pod „Spokój“ 
21292 


Poszukuje 


mieszkania pokój z ku- 
chnią lub 2 pokojowe z 
Czynsz płacę 
Przyjmę 
wykonam 
wszelkie prace w ogrodzie, 


za rok zgóry. 
portjerstwo i 


Zgłosz. do Dzien. Bydg 
pod „2200*. 21825 


5 pokojowe 
mieszkanie z meblami w 
centrum zaraz korzystnie 
oddam. Of. pod „Centrum” 
do filji Dz. Bydg. Dwor- 
cowa 2. 21335 


Mieszkanie 
4 pok. natychmiast oddam 
Biuro Pogoń, Dworcowa 
nr. 80. (11479 


Pokój 
umeblowany z Światłem 
elektr. dla 2 panów do 


wynajęcia. Kaempf, Św. 
Florjana 16. 11455 
Duży 


próżny pokój na pracow- 
nię do wynajęcia od za- 
raz. Adres wskaże filja 
Dz. Bydg. 11454 


Pokój 
umebl. zaraz do wynaję- 
cia. Śniadeckich 47, II ptr. 
prawo. 11452 


Pokój 
umebl. do wynajęcia, ul. 
Gdańska 117, I ptr. pra- 
wo. 21324 


Łepszy À 
pokój umebl. od 15. 8. lub 
1.9. do wynajęcia. Dwor- 
cowa 62, ITI ptr. (11503 


Pokój 
dla jednego lub dwóch, 
Dworcowa 66, IL ptr. l. 
11493 


2 pokoje 
elektryczność, woda. Wia- 
domość Gimnazjalna 3, p. 

11484 


Pokoje 
umeblowane.  Chołonie- 
wskiego 9, blisko Kuja- 
(21340 


11396 


Pokój 

zaraz lub 
od 15. 8. do wynajęcia, 
Paderewskiego 7, parter 
lewo. 11506 


Umebiowany 
pokój do wynajęcia od 15. 8, 
Draeger, DraEm. Warmiń- 
skiego 3. (11497 


Młode 
małżeństwo z dzieckiem 
poszukuje próżny pokój 


z używaniem kuchni. Może 
być Wilezak—Okole. Oferty 
do filji Dzien. Bydg. pod 
„Młode* (11499 


RÓŻNE 
Hel. 
Pensjonat „Kujawianka* 
„Helena“, „Wanda” wolne 
pokoje, własna plaža, ku- 


chnia warszawska., 21274 


Przyjmuję | 
samochody w komis, 


: przyjmę spólnika do war- 


sztatów samochodowych, 
Dworcowa 80 w podwó- 
rzu. Karczmarz. 11458 
—TERZCOAE RÓD 


Który 
właściciel ciężarowego Sa= 
mochodu, może przypro* 
wadzić samochód o0sobo= 
wy z Torunia do Byd% 
goszczy. Zgłosz. skład O= 


$|buwia, Gdańska 15.(11461, 


Mam 
50 tys. oczekuję korzyst= 
nych propozycji z miasta 
lub ze wsi. Of. do filji Dz. 
Bydg. Dworcowa 2, pod „C”+ 
11450 


Szukam 
spólnika bławatnika po- 
siadającego 10—15,000 zł, 
do zakładu krawiecko- 
konfekcyjnego. Zgłoszenia 
Dz. Bydg. Grudziądz, pod 
„19907, 21266 


Hipoteke 
na 1 miej. w kwocie 6—7 
tys. zł na posiadłość 12 
mórg i budynki poszuku- 
ję. Oferty pod „Hipote- 
ka” do Dz. Bydg. 30818 


Chispczyka | 
7 miesięcy oddam na Wła» 
sne. Plac Wolności 2, 
3 ptr. prawo. 11431 
T EEEE REE RE Ae N 
Który 
z panów zechciałby star- 
szej osobie 120 zł pożyw 
czyć na krótki czas. Adr. 
w Dz. Bydg. 21283 


Biedna 
dziewczyna zgubiła 9. 8. na 
dworcu 70 zł prosi o odda- 
nieu Gordonowej, Podgórna 
nr. 9. > (11448 


stek „edi 

rzed przyjęciem w po- 
BY Saes Marjannę 
Michalakównę z Kruświ- 
cy. Wacława. Wisniewska 
Bydgoszcz, Fredry 1;te- 
lefon 18-10. 11508 


Prośba 
Posiadacza roweru nr. 
4669, jawiącego się u wła- 
dzy o adres, proszę przy- 
być po odbiór swego do 
Kwiatkowskiego, obrońcy 
pryw. Jezuicka I8. (21322 


Kawaler 
lat 29, średniego wzrostu, 
ślusarz, na stałej państwo- 
wej posadzie, posiada 
6.000 zł. poszukuje panny 
lub wdowy młodej, która 
posiada gospodarstwo lub 
odpowiednią gotówkę, do 
łat 28. Łaskawe zgłosze- 
nia do Dzien. Bydg. pod 
„W. S. 15.” Anonimy do 
kosza, 21296 


Inwaiicdia 
przyrodo - lekarz w sepa- 
racji, poszukuje towa- 
rzyszki życią, Panie do- 
bręgo serca, cośkolwiek 
majętni raczązłożyć oferty 
do Dzien. Bydg. pod „In- 
walida“ (21289 


2 młodych 
przemysłowców lat 28 z 
z własnem przedsiębior- 
stwem poszukują na tej 
drodze znajomości panie- 
nek do lat 24 z lepszem 
wykształceniem. Oferty z 
fotografją uprasza się do 
fiji Dz. Bydg. Dworcowa 
nr. 2 pod „Inowrocław l4“ 

11459 
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Obzońca prywatnyj£ 


załatwia wszelkie, choćby: 
najtrudniejsze sprawy są- 
dowe, karne, procesowe, 
spadkowe, hipotoczne, wa: 
loryzacyjne, kontraktowe, 
spółkowe, najmu, podat- 
kowe itd., ściąganie nale- 
Zności i udziela porady 
prawnej. 


St Banaszak, 


Rydgoszez, 


Cieszkowskiego 2. Tel. 1304. 
Tługoletnia praktyka, 


— 


x Specjalne 
Biuro Podatkowe Fran- 
ciszka  Chmarzyńskiego, 
byłego Naczelnika Urzędu 
Skarbowego, przy ulicy 
Gdańskiej 151, telef. 16-74, 
jedyne fachowe biuro te- 
go rodzaju w miejscu 
przeprowadza wszelkie 
sprawy podatkowe, spe- 
cjalnie trudne zawikłane, 
pozatem  administracyj-| 
ne i bilansowe przy współ- 
pracy wybitnego fachow- 
ea, sądownie zaprzys. Te- 
wizora ksiąg handl, šci- 
śle według przepisów pra- 
wnych. Dila niezamożnych 
bezpłatne porady. (1234 


(Ez) 


Sam sobie szkodzi 
kto do mnie nie chodzi. 
Mój zakład gwarantuje 
Nigjeniczną i pierwszorzę- 
dną obsługę, golenie 0,30, 
strzyżenie 0,90, ondulacja 
1,50, masaż 1,00, manicu- 
re 1,50. Salon de Coiffure 
Płac Teatralny 3, naprze- 
ciw Klarysek, (13782 

Meble 
Jadalnie, sypialnie, pokoje 
męskie i różne meble w 
wielkim wyborze od naj- 
wykwintniejszych do poje- 
dyńczych. Geny i warun- 
ki najkorzystniejsze. Do- 
brzyński, Długa 4. (19898 


Skład kapeluszy 
damskich, najstarszy na 


isio meble wszelkiego 


Niowożeńcy 
ku 
rodzaju oraz leżanki, 


Nowaka, Wełniany Rynek 
nr. 5/6, (3857 


Stanisława, 
Pracownia damskiej gar- 
deroby przyjmuje wszel- 
kie prace podług najnow- 

© 


szych żurnali po przy- 
stępnych cenach. Snia- 
deckich 24, 18571 


BEBE IE 


Najtańsze źródło zakupu 
w KA wybórze kom- 
pletnych pod gwaranc 

dęb.: jadalni, sypiali 
pokoi męskich, kuchni 
oraz mebli pojedyńczych, 
także wyściełane solidne- 
go wykonania własnych 
warsztatów na dogodnych 
warunkach poleca Ignacy 
Grajnert, Bydgoszcz, ul. 
Dworcowa 8, telefon 1921. 

9574 


Meble 
w każdej cenie, pokoje 
męskie, sypialnie,kuchnie, 
krzesełka wiedeńskie. H. 
Schmidtke, Szpitalna 6.— 
Czysta praca, akuratna 
dostawa, dogodne warun- 
ki spłaty. (21394 


Obuwie 
gumowe i wszelkie inne 
art. przyjmie do reparacji. 
Hurtowa i detal. sprze- 
daż gumy indyjskiej, te- 
lefon 1934, Bydgoszez, 
Długa 45, E. Guhl i Ska. 

17137 


Kuśnierz 
warszawski przerabia 
wszelkie futra modnie i 
tanio. Gdańska 48, Pra- 
cownia Futer. (18823 


Wózki dziecięce 
lalkowe, rowerki, drezyn- 
ki poleca w wielkim wy- 
borze Fabryka Wózków 
Dziecięcych „Śport”, ul. 
3 Maja 19, tel. 7. Wyko- 
nujemy wszelkie repera- 
cje. 


EC ZP ŻE ZU vae 


R, 


Gospodarstwo 

70 mórg w powiecie gru- 
dziądzkim, dobra ziemia, 
pszenno-buraczana i żyt- 
nia, 
nowe, natychmiast na 
sprzedaż. Cena 60 tys. zł 
przy wpłacie około 40 tys. 
zł. Zgłosz. przyjmuje z 
grzeczności Kasa Spół- 
dzielcza Parcelacyjno Osa- 
dnicza z ogr. odpowie- 


| dzialnością w Grudziądzu, 


20843 


— Dom 
murowany 5 pokoi, ogród 
5 mórg ziemi przy stacji 
pod Grudziądzem sprze 
dam. Of. de filji Dz. Bydg 
Grudziądz, pod „W. W”. 

21033 


Bucdowiane 
2 parcele korzystnie sprze- 
dam. Kozakowa, Ks. Sko- 
rupki 40. 21282 


ro Bydgoszczy 


budynki masywne, | 


„DZTENNIK BYDGOSKI" niedziela, dnią 11 sie 


Ra sprzedaż 
310 mg. z kompl. zabudo- 
waniem, inwentarz, 130 
tys. zł, wpłaty 40 tys. — 
160 mg. ziemi, pszennej, 
5 kim. od miasta z kompl. 
zabudowaniem i inwen- 
tarzem, 120 tys zł, wpłaty 
80 tys. — 150 mg. ziemi 
pszennej z kompl. zabudo- 
waniem i inwentarzem, 
80 tys. zł, wpłaty 40 tys. 
— 9% mg. pszennej ziemi 
z kompl. zabudowaniem 
i inwentarzem, 65 tys. zł, 
wpłaty 40 tys. — 40 mg. 
pszennej ziemi z kompl. 
zabudowaniem i inwen- 
tarzem, 26 tys. zł, wpłaty 
20 tys. i wiele innych po- 
leca M a łe k, Bydgoszcz, 
Dworcowa 36, tel. 837, 
19679 


Interes l 
kolonialny i żelaza w ru- 
chliwej wiosce kościelnej 
na sprzedaż. Zgłoszenia 
pod „K. W. S” do Dzien. 
Bydg. 21270 


mw niedzielę 18 sierpnia 


o godz. 3 po południu 


z piekarnią w mieściej|i 


przy głównej ulicy sprze- 
dam z powodu stosunków 
rodziunych za 20.000 zł. 
Egzystencja zapewniona, 
dostawa do majątku i bo- 
gata okolica. Zgłosz. pod 
„Pewne” do Dzien. Bydg. 
21139 


Dom 
mieszkalny 4 pokoje, ku- 
chnia, drugi budynek na- 
dający się na stajnię lub 
jako warsztat z wolnem 
mieszkaniem, przeszło 
półtora morgi ziemi i o- 
gród warzywny, w mic- 
ście Strzelnie zaraz na 
sprzedaż. Zgł. J. Ruchal- 
aki, Strzelno, ul. Młyńska 
nr. 721. . 21291 


Dom 
z ogrodem sprzedam. Ku- 
jawska 48, , 11462 


Samochód ' 
2 osob. 6/25 P. S. Peugeot 
sportowy w beznagannym 
stanie sprzedam. Toruń, 
ui. Kujota, Jarocki war- 


11408! sztat samochodowy, (21255 


z 


HENIE 
EJ 
A 


Kawiarnia 
cukiernia, jedyna w 
mieście liczącem ca 70C0 
mieszkańców sprzedam. 
Do przejęcia potrzeba ca 7% 
tys. zł. Kramkowski, No- 
we, Rynek 31. (Pomorze). 

21287 


Kompletne 
urządzenie składowe, bu- 
fet, tombank, 2 regały o- 
szklone wszystko ż lu- 
straini i szkłem nadające 
się do składu koólonjalne- 
go lub cukierni także po- 
jedyńczo zaraz na sprze- 


daž.  Zapytać Wodtke, 

Gdańska 131. 11438 

~ _ 2 składy 

z mieszkaniem do odstą- 

pienia od gospodarza, 

Kujawska 31. 20997 
Pianino 


krzyżowe piękny dźwięk, 
korzystnie sprzeda — Ma- 
jewski, Pomorska 65. 11405 


Na sprzedaż 
mocny wózek dwtukołowy 
g  kastą, Garbary 19, 
Chvyrek 42130. 


8. na- 


4 ; 
Gospodarstwo 
150 mórg, w powiecie 
świeckim, 
czana  (niźż.) inwentarz 
kompletny. Majątek pry- 


watny bez długu, z po- 


wodi wyjazdu na sprze- 
daż. Cena podług ugody. 
Pośrednictwo przyjemne. 
Zgł. pod „M. W.“ do Dz. 
Bydg. (21290 


Gospodarstwo 
bez długu cały inwentarz 


żywy i martwy z żniwa-| 
mi oraz salę do zabaw, 


i kolonjalkę zaraz sprze- 
dam. T. Pocięgiel, Jeże- 
wice stacja Chmielniki 
pow. Szubin. 11430 


Dom 
z dwoma interesami z po» 
wodu wyjazdu korzystnie 
sprzedam, także kuźnię z 
narzędziami i mieszka- 
niem. Wiadomość Doliń- 
ski, Bydgoszez, Toruńska 
nr. 184, restauracja. 11365 


udziałem: 


ziemia bura- 


Kolandii, Selgji, 
+  rancji, Szwajcarii, Jłalji, Hisz- 
panji, Sorługalji, Czechosłoracji, 
Jugosłamji, Węgier, Danii i Solski 


Najwiekszaimpreza sportowa! 


Kcyni, wólne 3 pokoje z 
kuchnią, dochód roczny 


wpłaty 50 tysięcy. Dom 
narożnikowy z2 dwoma 
sklepami dochód roczny 
6.300 zł, cena 55 tys. zł 
wpłaty 40 tys. zł, Dom 
z dwoma sklepami, dochód 
roczny 4500 zł, cena 
40 tys. wpłaty 25 tys. zł. 
Dom 2-piętrowy z dwoma. 


wpłaty 20 tys. poleca na 
sprzedaż. Małek, Byd- 
goszcz Dworcowa 36, tel. 
nr. 837. 


Skład 
obuwia i towarów krót- 
kich ewent. obuwie, 
dobrze zaprowadzony 
przy Rynku, 4 pokoje i 
kuchnia, zezwolenie go- 
spodarza do objęcia. — 
Adres wskaże , Dziennik 


Bydg. (29618 


b Win w 


Sprzedam 
motor Disla fabr. Deutza 
leżący kompr. 40 P. S. 
bardźo dobrze utrzymany. 
Of. do Dz. Bydg. pod 
„Młyn”. 21182 


Kasę rejestracyjną 
„National“ sprzeda oka- 
zyjnie tanio Skóra i S-ka 
Bydgoszcz, Gdańska 163. 

21245 


Okazja I 
Gramofon, skrzypte z fu- 
terałem, trąbka O. B. 
mandolina tanio na sprze. 
daż. Grunwaldzka 136. 

21150 


Rolwóz 
używany sprzedam. Bliż- 


szych wiadom. udzieli 

Gapiński, Dworcowa 53, 

skład węgla. 11124 
Duža 


dębowa szafa na sprze- 

daż, oraz lustra nadające 

się dla fryzjera. Wiado- 

mość filja Dz. Bydg. 11428 
3 motocykle 


a 280 zł sprzedam. Majew- 
ski, Lisewo, pow. Chełm- 


21186 


„Kupię. 


wilę lub kamienicę w 
śródmieściu z wkładem 


20 tys. zł. Oferty do filji 
Dz. Bydg. pod „Wilę ku- 
pięt, (11378 


Przy wpłacie 
do 50.000 zł kupię dom 
ze składami w dobrem 
położeniu lub inny ren- 
tujący się objekt. Spiesz- 
ne zgłosz. pod „G. J“ do 


Dzien. Bydg. 21214 
Piekarnie 
kupię. Wpłacę około 


30.000 zł. Karbowski, Lu=* 
bawa, Kościelna 2. 21223 


Samoechóci 
używany, lekkiego typu 
Uimuzyne) poszukuję celem 
kupna. Zgłoszenia do filji 
Dz. Bydg., Dworcowa 2 pod 
„Typ*. (21089 

Butelki 
monopólowe od wina ku- 
puje Handel Butelek, ul. 
Chwytowo 14 21285 


7.800 zł, čena 65 tys. zł, 


sklepami, cena 35 tys. zł,| 


19678 | gora 


Rowy kurs 
półroczny na prakt, kur- 
sach handlowych w Byd- 
goszczy, Chrobrego “7, 
rozpoczyna się 1 wrze- 
śnia r. b. Zapisy przyj- 
muje od 22 sierpnia. Dy- 
rekcja. 19344 


Zapisy 
kandydatów na kursy ma- 
turalno - dokształcające | 
przyjmuje Sekretarjat ul. 
Swiętojańska, Szkoła, go- 
dzina 6-8, ! 11802 


Chcesz 
otrzymać posadę? Musisz 
ukończyć kursy fachowo- 
korespondencyjne profe- 
sora Sekułowicża, Warsze- 
wa, Zórawia 42. Kursy wy- 
uczają listownie: buchal- 
terji, rachunkowości ku- 
pieckiej, korespondencji 
handłowej, stenografji, 
nauki handłu, prawa, ka- 
ligrafji pisania na ma- 
szynach, towaroznawstwa, 
angielskiego, francuskie- 
go, niemieckiego, pisowni 
oraz gramatyki polskiej. 
Po ukończeniu Świadec- 


two. Żądajcie prospek- 

tów. 20209 
Retugzerki 

poszukuje. Zgłosz. z fo- 


tografją i podaniem pensji 
Zakład fotograficzny A. 
Dittmanówna, Grudziądz 
Wybickiego 43, 12169 


Starsza 
dziewczyna lub wdowa su- 
mienna z dobremi świa- 
dectwami znająca się na 
gotowaniu może się zgłosić 
na stałą posadę do apteki 
na Pomorzu u śsamottisęó 
państwa. Oferty proszę na: 
desłać do Dzien. Bydg. pod 
„nr. 1250“ (19492 


Potrzebne 
zaraz dwie dzielne eksped- 
jentki do składu rzeźnic- 
kiego. Oferty nadesłać do 
W. Kubiczkowej, Wejhe- 
rowo, ul. Sobieskiego 28 
powiat morski. (21193 


Potrzebuję 
zaraz czeladników szew. 
skich na szytą i szpilkową 
pracę damską i męską. 
Adam Goczyca, Nakło n/N. 
Potulicka 10. (21024 


Poszukuję 
młodszej ekspedjentki do 
odziału towarów krótkich 
zaraz lub później, Oferty 
z podaniem pensji i fo- 
togratją. B. Przewoski, 
Brusy. 21188 


Poszukuję 
czeladnika  kowalskiego 
który umie konie kuć. 
Zgłosz. do Dzien. Bydg. 
pod „Czeladnik*, 2197 


Poszukuję 
dzielnego czeładniką rzeż- 
nickiego zara», Franci- 
szek Marchewicz, mistrz 


rzeźnicki, Osie, powiat 
świecki. (Pom). 21260 
Poszukuje 


się młodą uczciwą dziew- 
czynę na wieś do składu 
kolonialnego restauracją 
która w tej branży obe- 
znana. Oferty do filji 
Dzieu. Bydg. Dworcowa 
nr. 2, pod „K. M. 50”. 11492 


Ucznia 
do mego składu kolonjal- 


|nego i delikatesów poszu- 


kuję J. Chruściński, Swie- 
cie n. W. 21192 


Uczeń 
iekarski zaraz potrzebny. 
Tistrz J. Kamiński, Grun- 
waldzka 119. 20868 


Uczeń 


rzeźnieki może się zgłosić | ` 


zaraz. 8. Tepper, Poznań- 
ska 31. 20921 


(4 POSADY >) 
(A POSZUKUJĄ 
i BENYKAWRECWECA| OWEJ 


: Petdróżujący 

z branży towarów kolon- 
jalnych, obecnie podró- 
zuje dła wielkiego przed- 
siębiorstwa fabrycznego, 
bardzo dobrze obeznany 
z miejscową klientelą, pri- 
ma referencje, na życze- 
nie stawię kaucję, poszu- 
kuje posady od L. 9. 28, 
lub później. Zgłoszenia 
od „J. EL.” do Dziennika 
yde 21114 


rpnia 1929 roku. Sir. 19. 

elan zed i > == + 

Bem | REWIRY CEA Modniarka 
2-piętrowy i oficyna z LEKCIE 5 krawcowa na skład po- 
dwoma sklepami przy meg sł szukuje posady stalej od 


af : n 
ydg. pod „Krawcowa”. 
21199 p, 


Dzielna — 


ekspedjentka poszukuje 
posady w ranży 


piekarsko-cukierniczej 
zaraz lub później. Oferty 
do Dziennika Bydg. pod 


IREK” 21218 


TEA 


IROTNEDATZZENI 
Bzierżawa 


1600 mórg pszenno - bura- 


czanej ziemi (Kujawy), 12 


lat, ceńtnar z morgi, kom- 


pletny inwentarz żywy i 


martwy, przejęcie 250.000, 
wpłaty 150.000. Tylko po- 


ważni reflektanci, Pogoń, 
Dworcowa 80. 


Dom 

z kolonjalką, 3 pokoje i 
kuchnia, wszystko do ob- 
jęcia, duża wieś, 7.000 zł. 
Gościniec z kolonjałką, 
duża wieś, zaraz do 
wydzierżawienia z towa- 
rem 3.500 zł. Zgłoszenia 
spieszne do biura Pogoń, 
Dworcowa 80. 


ra 


Z powodu 
zmiany interesu jest kos 
rzystnie do przedzierża- 
wienia interes bławatów, 
dobrze zaprowadzony, W 
pow. mieście na Pomorzu. 
Zgł. St. Miszczak, Rynek 
nr. 2, Wąbrzeźno. (21162 


Poszukuję 
dzierżawcy lub spólnika 
na stary interes zbożowy. 
Zgłosz. do Dzien. Bydęg. 
pod „Zbożowy”. 212% 


Piekarnia 
w pełnym biegu, 3 poko» 
je i kuchnia zaraz do wy- 
dzierżawienia. Zgł. Jan 
Pekernu, Tczew, ul. Wą- 
ska 40. 21191 


Tartak 
parowy w  Grodzieznie, 
stacja Montowo, jest na 
dogodnych warunkach do 
wydzierżawienia. Franci- 
szek Jankowski i Ska, 
Grodżiezno-Pomorze.21188 


Skład 


z mieszkaniem, w którym 
od wielu łat znajduje się 
dobrze prosperujący interes 
konfekcyjny, od 1. 10. 29 da 
wydzierżawienia. Józef Kaź- 
mierczak, Kcynia, Poznań- 
(21196 


ska 85. 


MIESZKANIA 4 
AEEA Z A 
Mieszkanie 

2 pokoje z kuchnią z ca- 
łem umebl, do oddania. 
Śniadeckich 33, róg Dwor- 
cowój, Kamiński, III ptr. 


Mieszkanie 
3 pokojowe odnowione 
umebl., wygody, tanio de 
wynajęcia. Telefon 1411. 
21226 


OGKCJE 
Stancja 

dobrze polecona dla u- 
czennic szkolnych, tro- 
skliwa opieka, dobre od- 
żywianie, fortepian. Swie- 
tojańska 18, ptr. - 20980 


di 


Przyjmą 
pana na wspólny, pokój, 
Zgł. Król. Jadwigi 13, 
I ptr. lewo. 11436 


Poszukuje © 
zaraz pokoju umoblowa- 
nego w dobrym punkcie 
miasta, słoneczny w so- 
lidnym domu. Zgłoszenia 
Dz. Bydg. pod nr. „55420“ 

21249 


Hotel Warszawski 
Warszawska 16, 5 minut 
od Dworca poleca pokoje 
czysto utrzymane jak 
również kuchnię wybo- 
rowa. (12288 


Esplanacie 
kawiarnia 
Gdańska 143, poleca sma- 
czne obiady, kolacje, za- 
kąski, wszelkie dobrza 
pielęgnowane ńapoje. Co- 
dziennie koncert artys- 
tyczny. Bilardy francuskie 
ipiramidkowe. / (20281 


ies ŻE 


Zgłosz. do Dzien. 


restauracja 


SK I 


iŹ 
A 
A 


SS 


Me [10 


-ciu różnych wielkościach 
stale na składzie. (15850 

” Generalny zastępca f 

Bracin Rærmime | 
| Bydgoszcz, ul. Sw. Trójcy 14b. | 
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Ogłosze śe 
g MIE, 

Dyrekcja Lasów Państwowych w Bydgoszczy 
podaje niniejszem PP. Myśliwym do wiadomości, że 
w bieżącym sezonie może odstąpić odstrzał jeleni, 
danieii i rogaczy za odpowiednią opłatą. 

Bliższych informacyj udziela Dyrekcja w godzinach 
urzędowania przy ulicy Jagiellońskiej 21, pokój nr. 106 


lub Nadleśnictwa, DYREKCJA 


at E haein ai oy 


Wielki wybór 


w doskonałym gatunku poleca 


^. Sommerie 


Największa w Polsce fabryka pianin 


BYDGOSZCZ 


ul. Śniadeckich 56 - Tel. 883 i 458 


Filja: GRUDZIĄDZ, ul. Groblowa4. 


9871 


Jedno z dalszych uznań: 


Niniejszem potwierdzam odbior wysła- 
nego mi przęz Szan. Firmę pianina i do- 
noszę jak najuprzejmiej, iż z przyjemnego 
tonu jako też estetycznego wyglądu i wy- 
konania zewnętrznego jestem wielce zado- 
wolony. 

K. K. Witkowo, 


lagroda! 
Wynagrodzę każdego, kto mi 
7 AN A przedstawi dowody, że właściciele 
ee n ZWiErZĄt, których inwentarz padł 
lub znajduje się w stanie blisko padnięcia (konie, źre- 
bięta, krowy, cielęta, świnie) w myśl rozporządzenia 
policyjnego nie odstawiają do rakarni, na podstawie 
których mógłbym pociągnąć właścicieli do odpowie- 
dzialności sądowej o odszkodowanie. (20695 


Henryk Preuss - rakarnia 
Bydgoszcz. Telefon 434. 


maszynę dt mierenia 
i napetniania OKOWIEJ 


precyzyjnego wykonania, używaną lecz dobrze 
utrzymaną. Łask. oferty do's DEVERA‘: Biuro 


Ogłoszeń, Gdańsk, Kohlenmarkt 10 pod nr. 327. 
21258) ; je) 


Geny ogłoszeń: 25 gr. za wiersz milimetrowy na stronie 7-łamowej szerokości 38 mm. Za reklamy na stronie przed og: 
na dalszych stronach 85 gr. za milim. 1 łam. szer. 67 mm. i : 
Większe ogłoszenia, zamieszczone wśród drobnych 1000/, drożej jak w zwykłem dżiale'ogłoszeniowym.. 


„DZIENNIK BYDGOSKI* niedziela, dnia 11 sierpnia 1929 roku. 


L. C. Smith 
to jedyna cichopisząca 
maszyna 'z dźwigniami 
'nakulkow.łożyskachwy- 
posażona w decymalny 


la Dedie (wiaddhiciy 


KKNWYKŁAACAKNAANAANNALA 1 


tubulator. 


Twego 
charakteru pisma! 


Dlatego też powinienieś pisać taiem 
tylko piórem, które ułatwi przed- 
stawienie Twej osoby w jak najlepszem 
świetle. To tez, kupując pióro wieczne, 
pamiętaj, że: à 3 
17,000,000 esób nabyło dotąd pióra 
Parker Duofold ze względu na jego 
drogocenną stalówkę złotą, która przy 
pisaniu sunie po papierze gładko, 
równo i upiększa każdy charakter 
pisma, 

Najbliższy sprzedawca wyrobów Parkera 
naocznie Wam udowodni, że dane 
powyższe nie są ani na jotę przesadzone. 


Senior zt. 75; Junior zł. 55,— 
Special zł. 65,— s; Lady . zł 55,= 


Do nabycia we wszystkich pierwszorzęd- 
nych sklepach materjałow piśmiennych. 


Generalne przedstawicielstwo na Polskę Í na 
w. m. Gdańsk oraz sprzedaż hurtowa ; 

A. J}. OSTROWSKI, Łodź, Piotrkowska, 53, 

tel. 3-54 Oddział w Warszawie, Bielańska, 18, 

tel. 119-82. 1 


First International 


(18468 
Maszynę tę demonstruje bez zobowiązania kupna. 


SKÓRA i SKA 


Bydgoszcz, ul. Gdańska 163. Tel. 1175. 


21264 


U MMM H, 


OD 7. DO 19. WRZEŚNIA 1929 R. 


IX. TARGI WSCHODNIE 


Baczność Gospodynie!!! 


Codziennie od godziny 11 przed połudn. 


w dniu 27 lipca 1929 roku 


zdobyła 


4-cyl. 6/24 KM powietrzem chłodzona 6 osobowa 
l I-szą nagrodę „Zjazdu Gwiaździstego“ 
i nagrodę Komisji Techn. Sportowej 
A. W. za najlepszy wynik osiągnięty 
przez członka A. W. 
przebywszy w 17 godz. i 20 min. z obsadą 6 osób 1074 km. 


$ 


i godz. 5 po poludniu rozpoczyna się 


pokaz prania nowoczesnym aparatem Kompresor 


przy ulicy Podwaie 2 


Tak wygląda nowoczesny apa= 
rat do prania Kompresor. 


Cena 60 zł. 5 lat gwarancji. 
Aparat można kupić i zabrać. 


Zastępstwo na aparaty 


i ok 


St. Wiśniewska, 


(obok Hali miejskiej). 


Aparatem tym można 
wszelką brudną bieliznę 
prać, z największą oszczęd- 
nością bielizny, mydła, pro- 
szku i czasu, tak że biełizna, 
którą się prało 2 dni, będzie 
tak samo czysto śnieznie- 
biało wyprana w przeciągu 
2 do 4 godzin. 


Uprasza się przynieść 
brudną bieliznę, którą się 
zwraca w 5 minut. czysto 
wypraną zpowrotem. 


Nażyczenie demonstruję 
bezpłatnie w domu. 


Zgłoszenia przyjmuję się 
Bydgoszcz, ul. Podwale 2. 


do prania na Bydgoszcz 
olicę: 20741 


ul. Gdańska 152. 


Wima 
Burgunder - Bordeaux 


czerwone i białe znako- 

mitej jakości poleca tanio 

w oryginaln. beczułkach 
(przywóz dozwolony) 


Seignouret Frères & Co, 


Gdańsk - Wrzeszcz (Danzig - Langfuhr) 
Friedrich - Allee 8, 


NY 


|Herbaciankę 
Mefkę: 
Wątrobiankę 


pasietową (15826 


w najdelikatniejszym sma- g 
ku i wiele innych gatun- 
ków wędlin poleca firmajf 


Józef Sergot|| 


Rok założ, 1889 


właść Bronisław Sergot ; 
ulica Łokietka nr.25a. || 


n R Skład tabryczny 


|| Pomat, Kamiaka 7 


+ Bydgoszcz, Jagiellońska 17 j 


WE LWOWIE 


OSTATECZNY TERMIN ZGŁOSZEŃ UPŁYWA DLA 

WYSTAWCÓW Z DNIEM 20. SIERPNIA 1929 ROKU. 

SPÓŹNIONE ZAMÓWIENIA STOISK NIE BĘDĄ MOGŁY 

BYĆ UWZGLĘDNIONE. -—-—-———-- WYJAŚNIEŃ UDZIELA 

1 ZGŁOSZENIA PRZYJMUJE: BIURO TARGÓW 

WSCHODNIOHK WE LWOWIE, PLAC WYSTAWOWY. 
TELEFON NR. 9-64. 
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łoszeniami 60 


da w większej ilości 


Bydgoski 


ZMOWA 


„Gdańska 10-12. 
21222 


większe i mniejsze sprze- | 


Dom Towarowy || 


Żywa reklama 
niezawodny Środek 


Na Pow. W. K. w Poznaniu da- 
monstruje się ten chłopiec, u któ- 
rego pół twarzy w piegach, wąs 
grach itp., zaś druga połowa od- 
Świeżona kremem „Halna“ 


„Pharmachemiaćć 


Bydgoszcz wskaże adres lub wy- 
śle pocztą zł. 2,50, próbny 1.60 
złoty. 


„IMPREGNACJA 


T. z o. p. Centrala: 


(Plac Teatralny) 


B Składnica: ul. Chodkiewicza 6-16 $ 
H Papa dachowa i 
H Papa izolacyjna 
g Papa bez smoły 
1 Lepnik, Kit dachowy H 
Trzcina, Splisy, Asfait g 
Dachówka betonowa i 
Cement, Bialycement i 
Wapno budowlane R 
Wapno hydrauli- # 
H czne, Węgle, Koks | 
i Smota z węgla kamien. f 
a Smola drzewna N 
| Karholineum, Pregnolit y 
R Gudron,Papa bez smoły # 
j Gips murarski M 
Gips sztukatorski 
Gips chirurgiczny 
Gips Alabastrowy 
Gips modelowy _ 
Kreda spławiona 
Łupek (szyfer) | 
Biyły szamotowe `H 
i gipsowe 
$ Cegła budowlana 
kCegła szamotowa 
4 Maka szamotowa E 
| Dachówka, Sufitówkaj 
j Koryta gliniane,zagra-Ę 
niczne, Rury beton. — W 
Rury kanalizacyjne, 
glazurowane 
9  biece kaflowe i 
S- Katie, Flizy ścienne% 
j i na podłogę M 
Gwożdzie budowl. l 
Gwożćzie papowe § 
Trzeiniaki. b 
Składnica: 116574 


Chodkiewicza 8-18 p 
„Telefon nr. 1300, 


rg 


gr. w tekście na drugiej i trzeciej stronie 1,00 z! 
Drobne ogłosżeńia słowo tytułowe 25 gr.. każde dalsze 15 gr.; dla poszukujących pracy oraz na nekrologi 209%, zniżki. 
Przy powtórzeniu ogłoszeń o tym samym tekscie udziela się rabatu: 


Przy konkursach i dochodzeniach sądowych wszelkie rabaty upadają. — Ogłoszenia „zagraniczne 25 9/, dopłaty. — Ogłoszenia skomplikowane oraz z zastrzeżeniem miejsea o 200/, drożej, 
Za terminowe umieszczenie i przepisane miejsce administracja nie odpowiada. — Miejsce „płatności: Bydgoszcz. — Konta bankowe: Bank Związku Spółek Zarobkowych, Bank Ludowy, 


Bank M. Stadthagen: — Konto czekowe: P. K. O. 208718 Poznań: 


' Wydawca, nakładem i czcionkami: Drukarnia Bydgoska Sp. Akọ w. Bydgośzczy. — Za rędakcję odpowiedzialny : Staisław Nowakowski w Bydgoszczy. v 
| u 


